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*7 46-tą rocznicy.
Wśród wielkich rocznic narodowych, przypo

minających pokoleniu dzisiejszemu martyrologię 
porozbiorowej Polski, rocznica ogłoszenia mani
festu rządu narodowego z 22 otvrwia 1863 r., 
powołującegu pod broń wszystkich synów Pol
ski „bez różnicy wiary i rodu, pochodzenia i 
stanu* — rocznica ostatniego bohaterskiego 
porywu, który był płomiennym piotestem prze
ciw gwałtowi dokonywanemu przez przemoc 
wroga na żywym organizmie narodu —  jest je
dną z najdroższych sercu polskiemu.

Rozpamiętujemy ią rok rocznie w dni stycz
niowe, a im dalej oddala się od nas na rubie
ży czasu ta data, im w;ęcej pogłębia się pers
pektywa dziejowa, w której rysuje się przed 
oczyma pokolenia dzisiejszego wiekopomny w 
dziejach fakt orężnego protesta, zgnębionej 
Polski, tem bardziej olbrzymieje w oczach na
szych bohaterskie poświecenie kwiatu młodzie
ży polskiej, która na ołtarzu Ojczyzny złożyła 
ofiarę życia, krwi i wolności.

A  choć urew ofiarna i męczeństwo najszla
chetniejszych synów narodu nie wywalczyły Oj
czyźnie wolności —  to jednak ofiara nie była 
bezpłodną W  dziejach walki o wolność, jak 
nczy historya, nietylko orężne zwycięstwo, ale 
i klęski bywają zaczynem odrodzenia.

Rok 1863 w Polsce był taką datą. Trzezwi 
rzekomo politycy, którzy potępił' bezwzględnie 
powstanie narodowe i rzucili nieomal klątwę na 
inicjatorów tego mchu, na ich barki zwalając 
odpowiedzialność za srogi oawei wroga, zapo
mnieli o tem że żywy naród, który nie wyma
zał ze swego programu idei niepodległości, mu
si ofiarą krwi dokumentować swe prawo do 
życia.

Krew otiarna Bohaterów walki i męczeństwo 
zgnęDionej dzielnicy, wstrząsnęły duszą narodu, 
pobudziłj ją do rerleksyi i do czynu. Na gru
zach zburzonego gmachu nadz:ei orężnych, wy
rosły idee, które miały zjednoczyć cały naród, 
wszystkie jego stany i warstwy w jednej my
śli i jeduem dążeniu.

Rok 1863 był rokiem narodzin idei demokra
tycznej w Polsce, która w duchu zjednoczenia 
wszystkich stanów, powołała i lud polski do 
pracy w szeregach narodowych. Dwa pokolenia 
są już świadkami żmudnej pracy uobywatelania 
najszerszych warstw narodu, a wobec wielkich 
wyników tej pracy, umilknąć muszą głosy potę
pienia dla szlachetnego porywu uczestników 
powstania styczniowego. I zcichną niebawem 
ostatnie głosy potępienia, ustępując miejsca czci 
i uwielbieniu dla wielkich oiiarn ków r. 1863, 
którzy krwią i męczeństwem swera rzucili po
siew pod wielkie dzieło odrodzenia narodu.

Nie zgneniouy na auchu walką ekstermina
cyjną, prowadzoną dziś ze zdwojoną zaciekło
ścią na kilku frontach, spogląda naród polski 
w przyszłość z uinośeią i wiarą, że jutro do 
niego należy Bo siła narodu leży w uobywate- 
leniu wszystkich jego warstw, w duchu jedno
ści i równości, & to wskazanie zostawił nam wr 
swej krwawej spuściżnie rok 1863 jako wska
zanie kierunku polityce narodowrej, jako drogo
wskaz wolności

Z zamętu stronnictw.
Jak potrzebną i jak bardzo na czasie  była 

krakowska konferencja posłów uemokraruaty- 
ęznych z lewicy sejmowej i Koła polskiego, 
świadczą najlepiej konsekwencje powrażuej na
tury. dotąd już wr ustosunkowaniu stronnictw' 
w kraju widoczne. Go wy wołało potrzebę zwo
łania tej konferencji? Powiedzmy otwarcie: w 
pierwszym rzędzie wzmagająca się z każdym 
dniem autokracya narodowej demokracji z je 
dnej, a zaciążenie stronnictwa ludowego na 
stosunkach krajowych i reprezentacyjnych, zwła-
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(Julńiu Fałat. —  Bronisława R.ychter-Jnuowska. —  

Witold Rzegocński.)

Zdaje się. że po raz pierwszy od swego ist
nienia nasz pałac sztuki otwarł swe podwoje 
dla trzech równocześnie wystaw zbiorowych. 
Metoda takich wystaw doskonale służy zamiarowi 
utrwalenia się w'pamięci ogniu, celem wykazania 
pewnego znaczniejszego dorobku pracy twórczej, 
lub wreszcie zaznaczenia postępu czy wydosko
nalenia się technicznego w tym lub owym ro
dzaju Artyści twóicy mają ubok tego sposob
ność pizedstawienia pewnego całokształtu swej 
pracy i sprecyzowania pewnych odrębnych w ła- 
ściwości swego talentu.

Dyrektor krakowskiej Akademii p. Julian Fa
łat z względami temi liczyć sie. nie potrzebuje. 
Stanowisko jego we w'spółczesnem malarstwie 
polskiem jest tak zdecydowane i tak jasno o- 
kreślone, że obecna zbiorowa wystawm prac je
go obejmująca plon co najwyżej ostatnich lat 
dwóch, może być tylko św'iadectw'em tego nie- 
gasnącego w piersi każdego prawdziwego arty
sty zapału do pracy twórczej, który podsuwa 
mu jak w kalejdoskopie coraz to inny temat 
czy moment malarski. Artysta nasz szuka go 
oczywiście w tej dziedzinie, którą najbardziej 
Ukochał, a więc w pejzażu, w fragmentach ar- 
Cl itektonicznych, studyowanycb w najróżnorod- 
Liejszej gra świateł, w scenach myśliwskich. 
W  tej seryi obrazów złożył Fałat jednak do-

szcza w obrębie Koła polskiego, z drugiej stro
ny. „Stara demokracya* miała obowiązek przy- 
btąpić do konsolidacji swoich grup i grupek, 
jakie w ostainich latach w jej łonie powsta
ły, —  aby wytworzyć mogła w sobie samej 
siłę, odpowiadającą jej tradycji i zadaniom bie
żącej doby. Tej siły organizacyjnej i wynikają
cej z niej powagi, potrzebuj* ona w tej chwili 
więcej, niż kiedykolwiek, celem położenia tamy 
pewnemu rozpasaniu się stronnictw innych, na
rzucających szkodliwą krajowi wszechwładzę.

Jeżeli kierowniczą myślą uczestników konfe- 
rencyi krakowskiej było wytworzenie przeciw
wagi wobec arbitralności n a r o d o w e j  demo-  
k r a c y i  i wobec pewnych zboczeń stronnictwa 
l u d o w e g o  na prawo, —  to inicjatywa w tym 
kierunku była bardzo na czasie. Zawiązana W 
Krakowie Unia demokratyczna przestała, obo
wiązywać kierowników wszechpolskiego stron
nictwa. Krakowska demokracya starała się Unię 
utrzymać wśród najtrudniejszych warunków: na 
na gruncie lwowskim jednak wyrastały coraz 
nowe przeszkody. Nie sięgając dalej wstecz, do 
wyborów parlamentarnych, przy ktorycn, dzięki 
zachłanności narodowrej demokracji, poważna 
część mandatów z polskiej stolicyi kraju dosta
ła się w ręce socjalistów, i nie cofając się do 
wyborów' sejmowych —  wystarczy podnieść 2 
fakta: nowroroczne wystąpienie prezesa Koła 
Głąbińskiego i zjazd narodowej demoKracyi w 
dniu 6 b. m. we Lwowie wraz z rolą, którą na 
nim odegrał znowu p, Głąbiński.

Stanowisko, jakie obecny prezes Koła pols- 
k.ego w jednym i drugim wypaaku zajął wo
bec innych stronnictw demokratycznych, w Kole 
pnlskiem reprezentowanych, musiało być, jak 
przypuszczamy, zarówmo dla polskich demokra
tów, jak dla ludowców, bardzo niemiłą niespo
dzianką Pos. Głąbiński uczuł się tutaj istotnym 
przywódcą swoiego stronnictwa, przyjmującego 
coraz bardziej agresywny kierunek wobec stron
nictw innych. Poseł Głąbiński nie liczył się z 
tem, że jest prezesem Koła, jednoczącego przed
stawicieli tych stronnictw, którym narodowa 
demokracja tu w lżejszej, tam w ostrzejszej 
tormie, wypowiada w kraju walkę. Polityka no
woroczna i walny zjazd naroaowej demokracyi 
we Lwowie nietylko uprawniały więc polskie 
grupy demokratyczne do samoobrony, ale ten 
obowiązek na nie nakładały

Nakładały na nie ten obowiązek —  powia
damy—  bo podnoszące się w kraju i w Polsce 
stronnictwo wszechpolskie, coraz niebezpieczniej- 
szem staje się właśnie dla tych interesów na
rodowych, których obronę tak hałaśliwie na 
pierwszy plan swrego programu wysuwa. Samo 
nazwało się „w szech -polsk iem 11 — a więc 
zadecydowało, że me może być innem w Kró
lestwie, a innem w' Galicyi, że ma prawo do 
wpisywania na swojo ,,liabet“ to, co pod obu za
borami zdobędzie, ale też nie może uchylać się 
do wpisy wauia na „debet* swojego galicyjskie
go rachunku tego, co zrobiło w Królestwie. A 
tam, w Królestwie, zająwszy wszechwładnie i 
niepodzielnie ster narodowego rządu w ręce, za
przepaściło stronnictwo wszechpolskie najistot
niejsze interesa narodowe.

Po tej klęsce, niestety cały ogół polski do
tykającej, jaki narodowra demokracja przynio
sła nam w Królestwie Polskiem przez fałszywą 
politykę Koła polskiego w Dumie, —  powinna 
ona była s k r o m n ą  b y ć  u nas w kraju, nie 
huczeć, nie krzyczeć, nie zasypywać krajowi o- 
czu piaskiem swej „organizacji* — która jest 
zawsze robotą drngorzędnej natury i od roboty 
na publicznej arenie, w ciałach ustawodawczych* 
różni się zasadniczo,

w kraju popełn.ła narodowa demokracya, 
w ła  n ie  w c z a s i e  o s t a t n i m ,  błędy, któ
rych konsekwei oyom należało czcm prędzej ta
mę położyć. — Polityka ruska teg< stronnictwa 
prowadziła wprost do katastrofy Jeżeli pod o- 
kiem narodowej demokracyi, młodzież akademi-

wód, że obserwacja jego chwyta lywć wszyst
ko to, gdzie tylko istnieje moment malarski.

W cyklu trzydziestu kilku numerów, wypeł
niających pierwszą salę, nio ma rzeczy, na któ- 
rycliby indywidualizm Fałata nie wycisnął pię
tna. A. więc w pierwszym rzedzie niezrównany 
poizaż stepu zimowego, okrytego kobiercem pu- 
szystego śniegu, ozłoconego blaskiem słońca. 
Pejzaż ten świetnie zaobserwowany kędyś pod
czas stiuyófl nad Berezyną, powtarza się u 

ałata 'osyć często w pewnych odmianach o- 
śwnetlema i szczegółów Mimo to zawsze zatrzy
muje on najdłużej oko wyrazistością charakte 
rystyki, poezyą zimowego czaru i dziwnym smę
tkiem ciszy, juki łoje z tego obrazu.

Drugi większy obraz „Tjoś w bagnach* cza
ruje poezją lasu, którą Fałat z przedziwnym 
oddaje wdziękiem, -fest. to jeden z cyklu, ma
jącego za przedmiot scouy myśliwskie jak np. 
„Jeleń w lesie*, „Psy nad ubitą ;wierzvną*, 
Psy w sankach*,'„Nagonka w lesie*. w gzysi 

ko to rysowane kapitalnie, % ogromną weiwą 
i odczuciem, ma wybitną cechę mistrzowskie i 
tecuinki. Ale obok lasu i zwierzyny, mamy tak
że kuka mterieurów, jak np. grupa „Dziadów 
w kościele, gdzie obok cliaraktcrj styki rysun
kowej podziwia* trzeba świetne rozwiązanie 
gry światła, Padającego przez okno kościelne 
do wnętrza Ślicznym jest dalej olejny frag
ment rodzajowj „7  miasta*, wyobrażający sce
nę wyjazdu dzieci na przechadzkę, a dalej 
„Karczma przy drodze*, która przed rokiem 
była przedmiotem podziwu na wystawie seeesyi 
wiedeńskiej.

Nie brak tu także stuJyów portretowych, 
z całą .swobodą rzucanych akwarelą na papier

cka, podlegająca wpływom jej organu, wypra
wiać zaczyna burdy w rodzaju napaści na na
miestnika w raiirach uniwersytetu; jeżeli, bez 
istotnego i bezpośredniego powodu, zamąca się 
chwilowe uspokojenie v» stosunkach polsko-ru
skich — to odpowiedzialność narodowej demo
kracji i jej kompetencja są  za  mał e ,  aby 
pokryć mogły następstwa polityki, walącej na 
oślep, prowadzącej kraj i naród w przepaść. — 
Powtórzyłoby się to sarno, co stało się w Kró
lestwie, a marna byłoby dla społeczeństwa po
ciechą, że tylko narodowa demokracya za to 
odpowiada, bo zdławiła wszystkie inne stronnic
twa.

Te ,.iune“ stronn'cl ,va byłyby właśnie odpo
wiedzialne za to, że s i ę  z d ł a w i ć p o z w u- 
l i ł y .  I dlatego dobrze się stało, że „stara* de
mokracya zawołałp hola panowie, i my tu głos 
mamy. Pokazało się, że ta „organizacja* par 
tyjna, którą demokracya narodowa tak betonuje, 
nie jest znowu arcydziełem politycznym. Na or
ganizację —  jest organizacja. Polscy demo
kraci urządzili jednę tylko wyprawę do Żółkwi 
i wcale łatwe nad organizacją narodowej demo
kracyi odnieśk zwycięsrwo.

Jeżeli polska demokracya w tej robocie orga
nizacyjnej postępować będzie naprzód, sukcesy 
odniesie niewątpliwie. Odegrać ona może tem 
poważniejszą rolę, że w razie, wzmożenia sfi 
swmich, .iiną wartość przedstawiać będzie tak 
dla ludowców, jak nawret dla samych narodo
wych demokratów, któizy, jako współrzędny, 
a le  n ie  w s z e c h p o t ę ż n y  c z y n n i k ,  znaj
dą się we właściwej dla siebie kombinacji.

Zrozumieli om to od razu po konferencji kra
kowskiej i po wiecu demokratycznym w Żółkwi, 
skoro „Słowo Polskie Y  aczkolwiek nie tai swego 
niezadowolenia z nowego obrotu rzeczjrr czyni 
(nr. 32) takie refleksje

„Z  uczestnikami n o w e g o  i?) stronnictwa spo
tykała się drmukraeya na pola pracy parlamentar
nej w Radzie państwa i Sejmie i nigdy obrona 
interesów narodowych nie znajdowała w nich prze
ciwników, jako rzekomy objaw egoizmu narodo
wego.

„Demokracya polska, jeśli nio będzie się ograni
czała wspominaniem hlStStyl 130 lat, ale zajrzy 
choćby w lciika lat nkprzód, jeśli istotnie „ani w 
patryotyzmio, ani w pracy narodowej nio pozwoli 
się nikomu wyprzedzić*", wtedy, pracując r e a l 
n i e ,  będzie r e  wszystkich pracownikach narodo
wych widziała p r z y j a c i ó ł ,  nie wrogów, i siłą 
faktn musi się zejść w pracy z demokracyą naro
dową. Gdyby jednak demokracya polska miała iść 
za przewmdem takich swoich adwokatów, jak p, 
Aschkonase, to należałoby się jej namyśleć dobrze, 
czy warto dla ich satysfakcji n a r a ż a ć  s t o s u n 
k i  m i ę  d z y  k 1 u b o w e w p a r l a m e n c i e  i S e j 
mi e ,  bo oczywiście na uzdrowienie ich akcya tego 
rodzaju nie wpłynie*.

Bardzo się cieszymy, że „Słowo Polskie* przy
pomniało sobie kwofttyę stosunków w parlamen
cie Sejmie, tylko tok rozumowania należałoby 
odwrócić i zapjlać, czy n a r o d o w a  d e m o 
k r a c y a  pamiętała o nich przed noworocznem 
„expose“ posła Głąbińskiego i przed walnem 
zgromadzeniem swojem w dniu 6 t>m. ? Liczenie 
się ze stosunkami sejiuowemi i Kołowemi obo
wiązywać powinno nietylko inne stronnictwa, 
lecz narodowych demokratów także.

Wychodzący w Krakowie organ stronnictwa 
Indowego „Gazeta Powszechna* w odpuwiedzi 
cia rezolucję wiecu żółkiewskiego, polecającą 
demokracyi szukanie związku ze stronnictwem 
ludowem, zamieszcza następującą uwagę:

„Związek taki, zupełnie zresztą naturalny mię
dzy dwoma, szczerze demokratycznymi stronnictwa
mi, jest całkiem możliwy i ma jnż za sobą trady- 
eyę pewną. T e r a z  c z a s  na p o n o w n e  i b l i ż - '  
s z o  p o r o z u m i e n i e ,  skoro się już raz demo 
kraci polscy otrząśli z przewagi Wszechpolaków

typów ludowych, wreszcie doskonałych pejza
żów z architekturą kościelną. .Kościół w Osie- 
ku“ i „Krzyż- są arcydziełami w wjfzyskaniu 
gry światła słoneeznogo na płaszczyznach ar
chitektury. 7 pejzażów najmilszym jest obra
zek „Margarethr, (łający na pierwszym planie 
barwny lan kwiecia i zieleni na dalszym zam
knięty walem olbrzymów tatrzańskie!:. Wiosną 
tętni też i siłą swojskości wab1 „Jesień" i „Cha
ta tyrolska*.

Rzadko spotkać się można z wystawą zbio
rową, któraby niosła tak wielkie bogactwo tre
ści i motywów, tyle kolorystycznych efektów, 
uzyskanych świr tną obserwacją przyrody, taką 
werwę i swobodę zarazem operowania bardzo 
prostemi malarskiemi środkami, ile jej daje Fa
łat zarówno w obrazie olejnym, jak akwareli. 
Cykl, który obecnie oglądamjr, świadczy o nie- 
zmożonej sile twórczej artysty, patrzącego dziś 
z r.iwuą wrażliwością na przyrodę i odsłania
jącego z równą intuicyą jej czary, jak w za
raniu malarskiej działalności.

Jeżeli w dotychczasowych obrazach p. BroniAa- 
wy R y c ll t e r - J a n o w s k i e j można było zau- 
ważyć pewne niezupełnie skrystalizowane rysy, to 
obeciu wj stawa, złożona z pięćdziesięciu kilku 
obrazów, szkiców i prac .aplikacyjnych, może 
już utrwalić w zdecydowanych liniach profil 
malarski utalentowanej artystki. Dzie.ki dużemu 
zasobowi wrodzonej intuicyi malarskiej i wiel
kiej pracowitości, p. RychteisTanówska ogarnia 
szeroki i bardzo różnorodny krąg tematów i w 
każdj'm z nich porusza się z ogromną swobodą, 
operując bard>o wy^ubtelnioną techniką, której 
za podstawę służy zawsze popi areny, śmiały, 
niekiedy wytworny rysunek, t zy w pejzażu,

„Porozumienie 10 powinno się rozpocząć w pierw
szym rzędzie od jakiejś wspólnoj akcyi w Kole 
potskiem, gdzie woląż jeszcze demokraci polscy ko
kietują (!) Wszechpolaków. Muszą się raz zaobyć 
na męski krok p r z e c i w k o  n i m ,  bo w przeci
wny m razie całe ich odgrażanie się przeciw Wbzech- 
polakom w kraju, pozostanie fajerwerkiem, z któ
rego realna polityka nie będzie mieć żadnego po 
żytku*.

Odpowiedź na ten apel nie do nas należy. 
Powiemy tylko jedno. Demokracya polska była 
i jest l u d o w ą ,  inaczej nie byłaby sobą. Ale 
inna rzecz lud,  inna zorganizowane, polityczne, 
s t r o n n i c t w o  ludowe pod wodzą posła Sta- 
pińskiego Te pojęcia nie zawsze się kryją. Róż
nicę między niemi pogłębiło właśnie to s t r o n 
n i c t w o  ostatniemi czasy przez konj nnktury i 
wahania polityczne, oddalające je od zasad 
polskiego stronnictwa demokratycznego. Nie są
dzimy jednak: aby zbliżenie między demokra
c ją  a ludowem stronnictwem, na politycznej 
arenie, było z góry w y k l u c z o n e ,  ale poprze- 
dzićby je musiała pewna korektura przedewszy- 
stkiero w taktyce zbyt oportunistycznej, upra
wianej w ostatnich czasach przez przewodni
ctwa partyi ludowej.

Polskiej demokracyi w lewicy sejmowej i 
Kole polskiem nie narzucamy jakiejś wojowni
czej, z a c z e p n e j  akcyi wobec stronnictw in
nych. Odhuę naszą w tym względzie wyrazili 
śmy już przed konferoncyą posłów w Krako
wie. Powtarzamy więc jedynie, że ladzibyśray, 
aby przedstawiciele polskiej demokracji, oparł
szy się na ściśle określonych zasadach politycz
nych, utworzyli w ciałach ustawodawczych, 
równorzędny z innemi stronnictwami derookra- 
tycznemi czynnik polityczny, któryby dość miał 
siły, aby nie dopuścił do wszechwładzy żadne
go z nich, ze szkodą ideałów' demokratycznych 
i rzetelnie pojętych interesów narodu i kraju.

Dopóki nie wytworzy się tego rodzaju rów
nomierność sił demokratycznych, polegająca na 
ich koordynacyi i równouprawnieniu, korzystać 
będzie z ich rozbieżności ktoś inny: ten obóz 
k o n s e r w a t y w n y ,  który już naprawdę po
został bez armii, a mimo to wodzów W oich 
wysyła do steru spraw krajowych i krajowego 
rządu.

Krakowski organ tego obozu pociesza się, 
że wśród stronnictw demokratycznych panuie 
„zamierzanie*. Polska demokracya, ta „stara* 
demokracya, która ufundowała w kraju zasady 
polityki demokratycznej i pojęcia jej warożyła 
w' życie publiczne, powołaaą jest do zabratiia 
potvażnego głosu i zażegnania „zamięszania*. 
wywołanego przez zwichnięcie równowagi wśród 
stronnictw i frakcyj demokratycznych w kraju.

Buk sił technicznych u kraju.
(Korosp. „N. Reformy1).

Wiedeń, 21 stycznia.
W  komunikacie, ogłoszonym z ostatnich narad 

Koła polskiego znajduie się także uchwała, domaga
jąca się wyposażenia władz krajowych w dostate
czną ilość s i ł  t e c h n i c z n y c h  i utworzonia więk
szej liczby posad wyższjch dla techników.

Żale na brak techników w kraju stale się po
wtarzają i są jaskrawą ilustracją zaniedbania kra
ju. Od pokoleń wlecze się sprawa r e g u l a c y i  
r z e k ,  a kto wio czy 1 k a n a ł y  nie doznają tego 
«amego losu. Tempo regulacyi rzek w Galicyi jest. 
tak powolne, kredyty na ten cel przeznaczone tak 
skąpe, że trudno uwierzyć, czy nawet program bu
dowli wodnych w tych szczupłych ramach się wy
konuje. 1 tak n. p. z kwoty, przeznaczonej na ka
nalizacją W isły za rok 1908, n io  z u ż y t k o  w a- 
n o sumy 1,950.000 kor. Na rok 1909 przezna
czono na ten cel 3 miliony, a na regulację R u- 
d a w j', która ma być ukończono do 1 września 
br., wstawiono do budżetu 050.000  kor., ale prace

przeważnie drobnym, czy portrecie, czy wreszcie 
w interieuraeh, podpatrzonych zawsze z bardzo 
zajmującego punktu, zaw sze występuje u p. Rych 
ter-Tanowski“j szczerze artystyczne poczucie, 
w olne od banalności. O ile wdziękiem swojszczy
zny zalecają się sympatyczne fragmenty mało
miasteczkowych partyj, o tyle szeroki iczmach 
malarski przebija się w pejzażach włoskich, 
z których niektóre, jak np. „Willa d'Fsf.e“ , 
„W ilok z Awentynu* lub „San Rocco* zna
mionują rozmiłowanie się w pejzażu włoskim, 
dobre uchwycenie jego typowy cl odrębności i 
gry światła, rozłożonego na szerokich płaszczy
znach architektury, lub na słonecznej plaży 
nadmorskiej miejscowości Nettuno. Niema tu 
nigdzie blagi tak częstej u dzisiejszych pejza
żystów. lecz sumienne wydobycie każdego szcze
gółu w najdrobniejszej notatce malarskiej. 
Z wnętrz których mamy całj cykl, do najsym
patyczniejszych należą „Fortepian prababki*. 
„Rekonwalescentka*. gdzie problem wieczorne
go oświetlenia, rozwiązany jest wybornie, wre- 
szer kilka partyj z pracowni artystki.

Jedną z rzadkich specjalności p Rychter-Ja- 
nowskirj są aplikacje dywanowe. wr których o- 
gromny temperament malarski łączy się z te
chniką aplikacyjni, wkraczającą w zakres sztu
ki stosowanej. W  te i dziedzinie p. Rychtei Ja- 
nowsita jest istotnie niedoścignioną i sobą sa
mą. Stworzyła rodzaj, w którym znaleść może 
i znajdzie naśladowców^-ale w którym nikt nie 
połączy w tym stopniu umiejętności kładzenia 
szerokich plam tak aby w zeszyciu dały tak 
subtelnie odczute i wykonane fragmenty pejza
żowe. jak to w idzimy na pięciu aplikacyach, 
obecnie wystawionych. Szkoda, że te dzieł*

postępują tylko powoli naprzód. Dzieje się to, ja l*  
ze strony rządu tłómaczą z p o w o d u  b r a k u  o d 
p o w i e d n i c h  s i ł  t e c h n i c z n y c h .

Gdy przed dwoma laty weszła w życie ustawa o 
sprostowaniu ksiąg gruntowych w Galicyi okazał 
się b r a k  g e o m e t r ó w .  Wiele mówiona wcedy
0 sprowadzeniu geometrów’ niemieckich i czeskich 
do kraju.

Ten ustawiczny brak sił technicznych vr kiaju, 
który ich tyle putrzebuje, powinien przecież skło
nić wszystkie czynniki publiczne do śledzenia przy
czyn i do ich usunięcia. W  Galicyi mało jest fa
bryk i wielkich przedsiębiorstw prywatnych, w któ
rych technicy mogliby znaleść odpowiednie dla 
siebie pole działania i stanowisko. Natomiast kraj
1 państwo mogliby zatrudnić ogromne zastępy te
chników przy budowlach publicznych. Lecz tutaj 
właśnie szukać należy przyczyny braku sił techni
cznych w kraju. Nie brak sił teehnicznycn, jak 
raezej u r z ę d n i k ó w  technicznych, których liczbę 
należałoby powiększyć i polepszyć ich byt i sto
sunki awansu Nie brakuje w kraju techników młod
szych, ki.órzyby chętnie wstąpili do służby publi
cznej. gdyby znaleźli odpowiednie umieszczenie, 
zapewniające im byt na przyszłość.

Należałoby też stworzyć s t y p e u d y a  dla zdol- 
nycn a niezamożnych słuchaczy politechniki, celem 
umożliwienia im ukończenia stndyów, które często 
przerywać muszą dla szukania clileba. W  Czechach 
wysokie sumy, uchwalane na regulacje rzek, zasi 
lano jeszcze bardzo hojnie milionami zaczerpnięte 
mi z kredytów, p r z e z n a c z o n y c h  na  b u d o 
wę  k a n a ł ó w  g a l i c y j s k i c h .  Szczupłe zaś 
fundusze, przeznaczone na obwałowanie rzek w Ga
licyi, nie mogą być nawet wyczerpane z powodu- 
braku sił technicznych.

Byłoby do życzenia, aby uchwała Koła polskie
go nie pozostała tylko na papierze, Sz.

Siisiiyaffi n H  W m i  s p t a y t l
[IŁ

O r g a n i z a c y a  i k o s z t a  u b e z p i u c z e ń .
Organizacya dla wszystkich trzech katego- 

ryi ubezpieczeń w projekcie ugodowym jest 
wspólną i trzystopniową. Składają się na nią 
biura miejscowe, krajowe i państwowe.

Biurem m i e j s c o w e m  dla wszystkich trzech 
gałęz: ubezpieczenia jest biuro p o w i a t o w e  
dla ubezpieczenia socjalnego. Zadaniem tego 
urzędu jest pośredniczenie między zarobkodaw- 
cą i ubezpieczonym, pizyjmowanie zgłoszeń, in
kasowanie wkładek, utrzymywanie w ewidencji 
uprawnień do renty i przygotowanie orzeczeń 
komisy., rentowych. Ogłoszuny w 1904 r. „pro
gram* przj jąi jako jednolitą organizacyę niż
szego stopnia instytucyę kas chorych. Zmiany 
konieczne w organizacyi zarządów, a przytem 
panujący w Austryi system biurokratyczny i 
uapotrzebofianie posad biurowych doprowadziły 
do projektu instytncyj nowvch, które niewąt
pliwie zaciążą nad działalnością zakładów, bez
pośrednie mających z ubezpieczonymi stosunki, 
t . j. na hasaah choiych.

Biuro krajowe składać się ma z komisji ren 
towej z terytoryałnego zakładu ubezpieczeń od 
nieszczęśliwych wypadków i z urzędu krajowe
go. Wszystkie urzędy zcentralizowane zostaną 
w Wiedniu w centralnym urzędzie rent i eme 
rytur, któremu odpowiadać będzie tamże cen
tralna kasa dla funduszów ubezpieczeniowych.

Zarządy wszystkich tych instytncyj będą au
tonomiczne, złożone z przedstawicieli przedsię
biorców i ubezpieczonych, z dodaniem urzędni- 
ków-rzeczoznawców. niezbędnych tam, gdzie w 
grę wchodzą tak olbrzymie sumy ubezpieczenio
we . gdzie chodzi o interes mas milionowych.

WoDec istnienia mnóstwa punktów spornych 
i w celu badania nieuniknionych pretensyj i za
żaleń, urządzane będą przy biurach powiatowych 
komisje zażaleń, w każdym kraju powstanie

sztuki stosowanej, celujące taką intuicyą ma
larską. są rozrzucone w trzech saiacn. Umie
szczenie ich obok siebie spotęgowałoby całość 
wrażenia artystycznego, niepoślednią w całem 
ujęciu i przeprowadzeniu. Takie pejzaże, jaa 
„Zima*, „Nad stawem*, „W  górach*, mogłyby 
być najcelniejszą ozdobą nietylko salonów, ale 
zasługiwałyby ze wszech miar, aby je zakujiio- 
no do zbiorów publicznych, jako specyalme u 
nas wyhodowany i do niepośledniej doskonało
ści doprowadzony rodzaj sztuki stosowanej.

Witold fi z e g o c i ń s k i , którego zbiorowa 
wystawa zajęła cała świetlicę, występuje po raz 
pierwszy z tak obfitym i zamKniętym pionem, 
dajacym możność wyznaczenia, pewnych chara
kterystycznych cech jego talentu.

Tło tej wystawy tworzy kolorystyczne pau- 
ueau „Tatry o zachodzie"’, pejzaż, w którym 
główną rolę grają wmlory kolorystyczne. Jako 
dzieło dekoracyjne, w którero pewne szczegóły 
muszą ustępować miejsca tendencji wydobycia 
konturów' i plamy, „Tatry- są śtwalo pojęte i 
wykonane. Na kilku innych pejzażach widocz
nym jest w pływ francuskich malarzy, zwłaszcza 
odciska się on bardzo wyraźnie na „Ogrodzie 
luksemburskim". Śmiało rysowanemi .są także 
dw'a autoportrety artysty, podczas gdy „ranek 
mglisty" wykazuje pewien ślad wplywtów Sta
nisławskiego. Wydatną bardzo stronę, w talen
cie Rzegocińskiego reprezentują dwa witraże 
p. t. „W iosna* i „U wrnót*. Obydwie te akwsa- 
rele posiadają duży wdzięk rysunkowy, a tło 
postaci witrażowych naszkicowane' jest pod 
względem technicznym zajmująco z użyciem 
motywów na wskróś nowoczesnych. Swą prostą 
formą właśnie, bezpretensyonalnem rzuceniem
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c k. sąd dla ubezpmczeń, wreszcie instytueyą a- 
pelacyjną ma być wyższy sąd dla ubezpieczeń 
w Wiedniu

Niebezpieczny dia powodzenia całej refoimy 
projekt uchwalono na zgromadzeniu rękodziel
ników krakowskich Mianowicie znządeno, aby 
ubezpieczenia objęły kraje, których finanse na
wet dotychczasowym zadaniom sprostać me mo
gą. Niebezpieczeństwo to staje się jasnem po 
rozpatrzeniu kosztów, jakie reforma ta za sobą 
dla ubezpieczonych, przedsiębiorców i państwa, 
pociągnie

. Ocena z natury rzeczy musi być przybliżoną, 
ogranicza się bowiem na stosunkach ludności 
z r. 1900 i nie uwzględnia przyrostu ludności, 
ani rozwoju przedsiębiorstw przemysłowych i rol
nych, wraz z powiękazającą się w nich liczbą 
zobowiązanych do ubezpieczenia. Wkładki we 
wszystkich trzech rodzajach ubezpieczenia da
dzą następujące sumy: - 

Przewidowane roczne wkładki w m i l i o n a c h  
k o r o n .
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Tym sumom wkładek, które, rozdzielone na 
przedsiębiorców i robotników, oraz pobierań" 
tygodniowo, będą stanowiły kwoty drobne, prze- 
ciwstawićby należało obliczenie wydatków na 
różne rodzaje ubezpieczeń. Reforma wejdzie 
prawa łpodobiue za lat trzy w życie. Postano
wień przejściowych t. j uposażeń dla tych, co 
w chwili jej nastania będą już wiekiem, czy 
■tanem swojego zdrowia uprawnieni do ronty 
i emerytury, nie przewiduje. Je«t to niewątpli
wie wielkim jej niedostatkiem, który podczas 
obrad parlamentarnych powinien być uzupeł
niony Wydarai aa emerytury i renty dla in
walidów oblicza projekt w następujący sposób; 
zaczynając od 5 roku ubezpieczenia, w którym 
dopiero te renty wejść mogą w życie.

W roku Opłaty kacy dla iowalt- I-od»WV p ,u 
Bftespieczen * dów J itarców łtwa

5 300 30
10 67 4 38-8
15 100 6 64‘5
20 176 1 79-9

- 30 160-4 9V3
40 1833 93'6

Potem stale 206 4 98'4
Już zatem przy opłacie rent I emerytar pań

stwo przewiduje wzrost dodatku blisko, do 100 
milionów. Jeżeii zaś odległej przyszłości po 
latach 40 nie weźmie się pod uwagę, to i j4  
milion 7 po latach 1.5 jest olbrzymią kwota, 
której kraje pomeśćhy nie mogły.

Dzisiejsze wydatki kas dla chorych wynoszą 
398 milionów. Przy podwojeniu kwa ubezpie
czonych, dodatek państwa byłby niewielki. Za
kłady ubezpieczeń od nieszczęśliwych wypad
ków wykazują stałe niedobory, które we Lwo
wie u. p. doszły do sześciu blisko milionów ko
ron. Wszystko to sa cieża-y. które tem łatwiej 
ponieść można, im większe jest koło ubezpie
czonych. Gaiicya, pozostawiona samej sobie, na
wet z liupweucyą państwo* ą, nie podołałaby 
ty to zadaniom Nie chciejmy przeto wyprzedzać 
politycznego wj odrębnieuia Galicyi auionunucz- 
nem ubezpieczeniem, bo dokonaćby »ię to mu
siało kosztem Kalek i Marców, kosztem klasy 
robotniczej, która i tak stoi n nas pod wzglą
dem wysokości płac zarobkowych i waiunków 
pracy gorzej, niż w innych krajach austrya- 
ckich

Już zaś ubezpieczeni w najkorzystniejszych 
Ula siebie warunkach kolejarze, należą do cen
tralnej kasy f  Wiednia, Centralizacja wycho
dzi hu na -orzyśó. Obecnie jeże1! nawę1 część 
do«ychczMOwwe'i praj ».»iejow itracą. stanie się 
io na korzyść pracowników niestałych i najgo 
rtej DifttnvcL Warunki, dotyczące Iziś nnrzy- 
yilejowanej aategoryi pracowników, opłacają
cych zresztą ten przywilej, narażeniem M  sta* 
tern na śmierć i kalectwo, ileguą może pewnej

zmian!e, choć niewątpliwie socyal-demokracya 
bronić będzie ich dutyehezasowego stanu po
siadania, podoome jak autonomii kas ehorych.

Z drugiej strony chrześcijańsko-socyalni oś 
istnienia biur powiatowych, któie tylko jedną 
trzecią robotników, a zatem socyal-Jemokratów, 
dopuszczają do zarządu, czynią zależną zgodę 
swoją na projekt. (Zarząd składać Bię będzie 
z przedstawicieli samoistnych Vs> przedsiębior
ców 7 , i robotnikow y g. Samoistni ubezpiecze
ni zaś są wielekroć jednocześme przedsiębior
cami. mają zatem głos pluralny.)

W alk i w parlamencie będzie przeto zażartą. 
Życzyć należy, aby wielka reforma wyszła 
z niej me uszkodzoną, aio przeciwnie, doznała 
koniecznych dla powodzenia dzieła poprawek 

_ ... _ . D r Z. Daszyńska Goiińsfca,

ClćntenanciiłOiietpfzeduiiikljiś.
„Ote-toi de la que .,6 m’y mette“ — woła do 

prezydenta gabinetu francuskiego, Clćmenceau, 
Cały legion Kandydatów do tek ministeryalnych, 
ale prezydent gabinetu wcale nie myśli się usu
nąć, ażeby zrouio miejsce zniecierpliwionym ry
walom. A niecierpliwienie to, istniejące od dłuż
szego czasu, wzrasta obecnie gwałtownie i znaj
duj j wyraz najsilniejszy w zakulisowych wal- 
kacn i knowaniach. Usiłowano sprawę kary 
śmierci wyzysKać dla obalenia prezydenta ga 
binetu 1 kilka oddanych mn ministrów, ale gra 
ta nie powiodła się mimo znacznych szans po
wodzenia. Gracze polityczni zmienili karty i 
przy puinooy dziennika reakcyjnego „Librę Pa 
role-* puścili w świat sensacyjną wiadomość o 
wojennych zamiarach p Olćmeucean Chcieli 
przerazić burżnazyę, pragnącą pokoju za każdą 
cenę, a zarazem poruszyć socyalistów, zasadni
czo przeciwnych każdej wojnie — a następnie 
obydwa te obozy w wyjątkowej zgodzie rzucić 
przeciwko prezydentowi gabinetu. Wiadomość, 
podana w „Librę P«role jakoty Clemenceau 
dwukrotnie, raz wobec dziennikarzy, a drugi 
raz na polowaniu, miał oświadczyć, że na wio
snę możliwa jest wojna z Niemcami, natych- 
mi&sl rząd napiętnował jaku kłamliwą, ale tu 
jeszcze nie położyło krern sensacyjnej wieśeh

W  Kilka dni później „Figaro* z pożenią ob- 
jektywnością zaznaczył, ie Clemenceau nie mó
wił wprawdzie o możliwości zbrojnego zatargu 
z Niemcami, ale podniósł, ż« mogą nastąpić za 
wikłania, jeżeliby dyplomacya nie usunęła na 
czas trudności. Silnie, wystąpił „Gil Blaa", o- 
głos; wozy artykuł wstępny, w którym zarzucił 
piezydenurwi gał met u, że swojemi rieopatrzne 
mi uwagami przygotowuje międzynarodowe kon
flikty. Zaznaczywszy, że F-ancva jest przygo- 
towana do odparcia każdego najazdu, że"jed- 
dnakże z własnego popędu nie nar iszy pokoju, 
powiada „Gil Blas", okazując szydło, wyłażące 
z wopka. że inną zupełnie jest polityka B r i a n- 
da. „Zwolennicy jego w Izbie — twierdzi „Gil 
Blas" — są liczniejsi, niż sam przypuszcza Na
zwisko jego jest najczęściej wymieniano, ale 
pucichu. Ou jest p r z y s z ł y m  p r e z y d e n t e m  
g a b i n e t u .  Powitajmy go". Jak wiadomo po
między Briaodem a Clemenceau powstały scysye 
w czasie gdy się rozstrzvgała sprawa kary 
śnrerci, i ten antagonizm pragnie „Gil Bias“ 
obecnie wyzyskać.

Ale i w  Izbie deputowanych Rcysye, powsta
łe w łonie gabinetu, równie jak wystąpienia 
prasy, nie minęły bez echa. Podczas obrad nad 
sprawą koncesji górniczej w Quenza w Algie
rze, gabinet nie mógł uzyskać większości dla 
nagłego traktowania tej sprawy. Nie było na- 
dz’ei, aby Izba załatwiła ją bezpośrudmo po n- 
konczemu rozpraw nad kwestyą marokańska, 
jak tego rząd sobie życzył, więc minister skar
bu Gafflam postawił wniosek, ażeby to sporne 
przedłożenie rządowe weszło na porządek dzien
ny dopiero po załatwieniu reformy podatku do
chodowego

To niepawodzenie rządu wprawdzie jest dro
bne, ale nabiera znaczenia w związku z rywa
lizacją pomiędzy niektórymi członkami gabinetu. 
Nie ulega wątpliwości, ie  minister sprawiedli
wości B r i a u d myśli objąć spadek po obecnym 
prezydencie gabinetu, a minister skarbu Oai l -  
1 a u x me t ik głośno, ale tern wytrw alej rów 
nież o to sią stara. Ażeby przy spoi zyó trudności 
ubeenemu prezydentowi gabinetu, Caillamzwró
cił się przeciwko ministrowi marynarki Picar- 
dowi, który jest mężem zaufania prezydeuta.

Picaid stwierdził te  stan marynarki wojen
nej jest zły i obliczył, źe tymczasowe koszta jej

reformy wyniosą 230 milionów fnnków, które 
można roziożyć na k ika  Łat, —  Na to odpowie
dział CaillauK wydelegowaniem trzech inspekto
rów, którzy m ą zbadać szczegółowo żądania 
Pfoarda. —  Krok ten zwrócony jest pośrednio 
przeciwko prezydentowi gabinetn. Ale Picard 
będzie musiał z?żądać jeszcze nowych Kredytów 
na polepszenie zaniedbanej floty francuskiej, a 
w tym wyDadkn Caiilaui zajmie już prawdopo- 
doonie stanowczo odn owno stanowisko.

W  dodatku Cailknj. wysunął obecnie na pier
wszy plan sprawę bardzo popularną, która mo
że mu oddać nieocenioną przysługę w walce 
o prezydenturę gabinetu Mianowicie minister 
Uaillaux oświadczył, że obecnie musi postarać 
się o środki dla wprowadzenia w życie ubszpie 
tzeuia robotników na starość i że tej reformie 
dać musi pierwszeństwo przed reformą m&rj nar- 
ki. W  tej sprawie ma po swojej ltronie socya
listów i radykałów socyalistycznych, którzy, jak 
wspomnieliśmy, mogą mu oddać ogromne usłu
gi. Clemenceau największą wagę przywiązuje do 
reformy marynarki, a tem samem z góry już 
wywołuje zatarg w łonio gabinetu, a następnie 
w Izbie. Jak ten zatarg ukończy się, kto zwy 
cięży, niepodobna przewidzieć. Niektóre dzienni
ki paryskie uważają przesilenie gabinetowe ze, 
nieuniknione, inne natomiast sądzą, że nastąpi 
porozumienie, przynajmniej do czasu..

R3zpsrzqozeiie fezyKws (Po Czech.
^Korejpondeucy a „Nowej Reformy11.)

Wiedeń, 22 stycznia.
Dziś pojawiło Bi<j rozporządzenie p o c z t o -  

w e, które tyk  w yw iało wrzawy i rozbiło na
wet ankietę ugodową. Przyznać trzeba, że Cze
si mogą być zadowoleni z tego rozporząuzenia. 
Po tak olbrzymiej presyi ze strony niemieckiej, 
można było się obawiać gorszego załatwienia 
sprawy. Czesi w każdym razie wychodzą ze 
zdobyczą i to wcale znaczną z tej kampanii.

Wiadome, że Niemcy domagali sią przywró
cenia „status quo anwj z r. 1899. Hr. Clary 
zniósłszy rozporządzenia jęzj kowe hr Badeulego 
w-zględnie Gantscha, wydał zarazem rozporzą
dzanie, ustanawiając^ język niemiecki, jako w y- 
ł ą c z n y  jęnyk urzędowy wewnętrzny na poci
cie. W ciąga łat późniejszych Czesi przełamali 
w praktyce to rozporządzenie, a urzędy czeskie 
korespondowały z dyrekcją w Pradze po c z e 
sku.

Za działalności obu osUtuich creskich mini
strów, handlu dra ForrU i dra Fidlera, prak
tyka ta, oparta na rzeczywistych poWebach i 
odpowiadająca stosunkom rzeczywistym, coraz 
więcej się utrwaliła i rozszerzyła —  bez szko
dy dla iustytucyi poezrowej. Dopiero gdy w le- 
cie r. ub. rząd okupił cofnięcie kilku nagłych 
wniosków niemieckich utworzeniem nowej po
sady niemieckiego Wicedyrektora w Pradze, ma
jącego straedz interesów narodu niemieckiego, 
na poczcie w Pradze rozpoczęły się konflikty 
i to — nie z powodu niezrdowolenia Inaności, 
lecz z powodu starć wśród urzędników ayrek- 
cyi pocztowej w Czechach. Urzędnicy czescy 
nie wiązie!1' powodu do zmiany dotychczasowej 
wieloletniej praktyki, niemieccy zaś, którzy do 
tychczas bez protest n się do tej praktyki przy
łączyli, zaczęli odrazi, się buntować przeciw 
czechizacyi poczty". I przyszło do znanych 

zajść, których następstwem było zasuspendowa- 
nie niemieckiego wicedyrektora Swobody i u- 
daremnienie ankiety narodowej przez Niemców, 
którzy domagali się odraza cofnięcia o 10 lat 
wstecz i przywrócenia rozporządzeń br. Cla- 
ryego,

Czesi, którzy mają w obecnym gabinecie nad
zwyczaj wytrawnego zastępcę w osobie byłego 
wiceprezydenta Izby Ż a c z k a  energicznie i sku
tecznie protestowali przeciw nkruceniu praw 
swoich, nabytych w ciągu lat „via facti*. Ruz 
porządzenie rządowe czyni stanowisku czeskie
mu o tyle zadość- że cofa się tylko do roku 
1907, a więc przywraca stan, jaki panował po 
ustąpieniu ministra Forzta, za kió.ego działal
ności, t. zw. „czechizacya" była może najsil
niejszą. Korzyść, jaką Czesi odnoszą s tego 
rozpoi ządzenia, polega jednak i na tern także 
że l e g a l i z u j e  etan, wprowadzony wbrew ist
niejącym przepisom „yja facti* aż do r. Tu97 
Niemcy przekonują się teraz że byliby może le
piej zrobili, gdyby nie byli sprawy przytoczonej 
podnieśli do rzędu kwesiyi państwowej i kwc- 
styi „bytu dla narodu niemieckiego". Stosunki

Sobota, 23 Stycznia 1909.

się zmieniają i jeśli Niemcy % czasem się do 
nich nie przyzwyczają i nie zastosują, to wpraw
dzie uda im się otrzymać państwo w ciągiem 
naprężeniu i sparaliżować ustawodawstwo, ale 
naturalnego biegu wypadków, rozwoju naszych 
narodów nie powstrzymają.

(T  e L N v w R e f o r m y . )
P r a g a  23 stycznia.

Jeden i  dzienników donosi z Wiednia, ie 
prezydent pocz„y w Pradze K r a u s  i wicepre 
zydent S w o b o d a ,  powołam zostali telegrari 
cznio do Wiednia dla otrzymania n o w y c h  in 
s t r u K c y i  ze względu na wydane rozporządze
nie pocztowe Ten sam dziennik donosi, że wi
ceprezydent Swobcda, po nspokujenin i urega 
lowaniu stosunków pocztowyen w Pradze, w r ó c i  
na  s w o j e  s t a n o w i s k o .  Niektóre dzienniki 
donoszą % Iczyna, że graniczne urzędy poczto 
we pańdtwa niemieckiego o d m ó w i ł y  przyję
cia przesyłek z urzędowemi napisami czeskiemi 
i domagały bię z m i a n y  t y c h  n a p i s ó w  na 
niemieckie, ( a  w Jakimże języku nadchodzą 
przesyłki z Francji ? Czy także w niemieckim ? 
Pr/yp red)

& ¥ Q ± h y  i ś k f l e .

Niepewność sytoacyi na Bałkanach staje iię 
ctironiczną. Jak w zakażonym jakąś ciężką cho
robą organizmie ogniska zapalne usunięte w je- 
dnem miejscu, pojawiają się w drngiem, tak też 
i na Bałkanach w miejscu kwestyi tureckiej, 
pojawia się kwestya serbska, po niej czarno
górska i t. d. —  Teraz z kolei C z a r n o g ó r a  
uderza w dzwon alarmowy, a sknpezyna cetyń- 
ska w z y w a  do  b r o n .  wszystkich Serbów, 
gdziekolwiek oni są — a więc i w Bośni i Her
cegowinie.

Dotąd okiŁyki wojenne rozlegały się wyłącz
nie niemal w Serbii. Kraj ien jednak, zubożony 
przez fatalno nądy, naród serbski, a przynaj
mniej jego inteligencja, zdemoralizowana cią- 
giemi walkami partyjnemi, którym nic przyświe
ca żadna idea, nie budziły w Fmropie respektu 
ani ais. polityki Milovanowłcza, ani dla wojo
wniczości księcia Jerzego.

Inaczej ma Bię rzecz z Czarnogórą, — tem 
orłem gniazdem T^Ukanów Zawiść sąsiadów 
odcięła ją wprawdzie od wszelkiej komunikacji 
ze światem, ale też a drugiej strony aami eąsiedzi 
pozbawili się możności opanowania tego wynio
słego gniazda górskiego. B iedzie na niern ple
mię serbskie, uważa wojnę za najmilsze swoje 
rzemiosło. Od chwili, kiedy młody Czarnogórzec 
może już dźwignąć karabin, staje się on wojo
wnikiem i biada tema, kto wbrew :ego woli 
próbowałby wspiąć się po stromych i wąskich 
ścieżynach na wyżyny jego skalistej ojczyzny 
Wszyscy Czarnogórcy, o ile nogi ich są dość 
silno, aby wspinać się po góracb, c oczv dość 
zdrowe, aby wypatrzeć wroga, czającego się 
wśród złomów nagich skał —  są wojownikami. 
Naród czarnogórski —  io jedna wielka armia, 
w której kobiety spełniają obowiązki treno . 
oddziałów sanitarnych, a mężczyźni polują —  
dosłownie p o l u j ą  aa wroga.

Wojna z Czarnogórą pizy takiej naturalnej 
jej organizacji wojennej i na teren.e, urągają
cym wszelkim wysiłkom sztuki inżynierów któ
rzy zapragnęliby prowadzić po nim ciężkie no
woczesna armaty, byłaby dla Anstryi znacznie 
kosztowniejszą i niebezpieczniejszą, niż wojna 
z Serbią.

Czarnogóra może wystawić sama jedna prze
szło 120.000 najlepszego w świecie żołnierza. 
Czarnogórcy znają swój kraj na pamięć. Wojna 
jest dia nich świętem, smierc drobnostka, a za
pał dla sprawy mają tak wietti, że obecnie 
z wyehodźwa amerykańskiego wracają, niosąc 
swe życie i uciułane oszczędności na oHarz u- 
kochanej ojczyzny.

Dutąd Czarnogórcy zachowywali względny 
SDokoj i ciszę. Zanrast krzyczeć i kłócić się, 
jak to czynią w Belgradzie, wystawili nad 
austrjaekim Kotorem (Cattaro) ciężkie oblężn.- 
cze działa, które księciu czarnogórskiemu ofia
rował w upominku zięć jego —  król włoski... 
Widok tycn dział Bprawił w Austryi większe 
wrażenie, niż śpiewy belgradzkie i mowy ks. 
Jerzego.

Teraz przemów iła skupczyiia cetyńska i prze
mówiła g r o ź n i e .  Dyplomacya austryacka staje 
przed nowem, bardzo trudnem zadaniem -.aż°- 
gnania burzy, którą zbiera sie na w rchach 
Czarnogóry. A  burze tę potrzeba zażegna-1 ko

niecznie. bo nie dobrze jest wojować z 
którzy na prawdę nie boją się śmierci.

tymi,.

( T e l e g r .  ,N, R e f o r m y * ) .

Wrażenie mowy Tomar.ov.icza
W i e d e ń ,  23 stycznia.

_ Mowa czarnogórskiego ministra spraw zagra
nicznych T o m a n o y i c z a ,  wygłoszona na wczo- 
rajszem posiedzeniu skupczyny może w y w o 
ł a ć  n o w e  z a w i k ł a n i a. Utrzymaną ona by
ła w tonie i a d z w y c z a j  w o j o w n i c z y m  
i wzywała S e r b ó w ,  m i e s z k a j ą c y c h  w 
A u s t r y i  d o  p o w s t a n i a ,  względnie do 
przyłączenia się w razie wojny do Serbii i Czar- 
uogóry. . Prawdopodobnie Ausirya zażąda wy
jaśnień z powodu tych ustępów mewy. Dzienni
ki zapewniają, że ze względu na położenie Czar
nogóry, g r ó ź b  c z a r n o g ó r s k i c h  n i e  mo 
ż n a  b r a ć  t a k  l e k k o  j a k  s e r b s k i c h .

S ta .i3® i ±  B O ic n e  z c c h e i c n Ł
Była chwila, gdy upadek Biilowa byłby dla 

niego ze wszech miar zaszczytnym. Ale cesarz 
Wilhelm tej pizyjemności sprawić mu nie chciał; 
on będzie wolał, aby kto inny uprzątnął z wi
downi jego dawnego ulubieńca i powiernika.

Zdaje się, że ks. Bulów zginie z ręki przy- 
ja<iół. Jego wrtorkowa mowo, wygłoszona 
w Sejmie pruskim, wywołała jak najgorsze wra
żenie wśród konserwatystów. Nowo podatki i 
reforma wyborcza podrażniły ich widocznie 
Czy ks. bulow mógł z tej strony innego spo
dziewać się efektu ? Jak gdyby przeczuwał, że 
stanowisko jego jest zachwiane, zapewniał kan
clerz o swojem przywiązaniu do tronu i dyna
stycznej wierności.

Aby pozyskać podrażnionych nowemi podat
kami i reformą wyborczą konserwatystów, a za
razem przejednać dla siebie frond ującego cesa
rza. proklamował Billów krucjatę p r z e c i w  
s o c j a l i s t o m ,  zapowiadając nowe przeciw 
nim ustawy wyjątkowe. Chcąc widoeznia czy
nem stwierdzić „woje zamiary, przyczynił się 
do u n i e w a ż n i e n i a  p r a w i e w s z y s t k i c h  
m a n d a t ó w  s o c y a l i s t y c z n y c h  do  Se j -  
ran p r u s k i e g o .  (Zoo. numer poranny. Przyp. 
red.)

Ale ten maurwn nie wywułał spodziewanego 
w rażenia. Izba n i e p r z y c h y l n i e  przyjdą 
wtorkowy występ kanclerza. Jeżeli sią zważy, 
że cesarz Wilhelm tylko pod presyą stronnictw 
utrzymywał go na t«n stan iwiske, należy przy
puścić, że skorzysta on z nadarzającej się gp<>3< t 
noś* i. aby się go pozbyć.

Dla tego smnowisKO ks Bńlowa uważać na
leży ia  zachwiane. J e g o  u s t ą p i e n i e  j e s t  
ty l k o  k w o s t y ą  cza  su. ~

( Te l  No  w. Re  f.)
B e r l i n ,  23 stycznia.

Starcia między kanclerzem B i i l o w e m  a 
konserwatystami, wywołały na nowo pogłoskę 
o b l i s k i a m  p r z e s i l e n i u  k a n c l t r-  
s k i e m  Ponownie wymieniają jako następcę 
Bńlowa, hr. W e d e l  a, namiestnika ńlzacyi i 
Lotaryngii.

Główną i bezpośrednią przyczyną różnicy 
zdan między Kanclerzem a konserwatystar, 
jest r e f o r m a  p o d a t k o w a ,  i ustawa spad
kowa. W ostatniej z tych ustaw widzą konser
watyści p o c z ą t e k  w y w ł a s z c z e n i a  w du
chu socjalistycznym.

Konserwatyści są takie niezadowoleni z je
dnego ustępu mowy Biilowa, którą uważają 
j a k o  g r o ź b ę ,  wystosowaną pod adresem po
słów, będących zarazem urzędnikami państwo
wymi, na wypadek, gdyby głosowali przeciw 
reformie podatków K o n s e r w a t y ś c i  c z y 
ni ą  w i e l k i e  s t a r a n i a ,  c e l e m  o b a l e n i a  
B i i l o w a  i zwracają się z tem wprost do Ce
sarza, tłumacząc, żo nie byliby w stanie bionić 
skutecznie korony przed atakami stronnictw ra
dykalnych, gdyby projekt reformy wyborczej 
do Sejmu pruskiego został przeprowadzony.

Kronika wiedeńska.
Wiedeń, 21 stycznia,

(Wir walca 1 „mautrom11 na ulicy. •— Jak wychowuj* 
ulica. — Histurya malej Berty. — Wywody Petennan*1 
na o pogodzie. Suchr lata. — Żniwo riądcwe, — 

Konsnmcra tytouluj.
(x.) Wśród wesołych tonów ksraav.ału, pauują- 

cego niepodzielnie uad Władnlom, odzywa się od

dwocb tylko pobtacl j»k v ornatu witrażowego 
zadatkiem przyszłości.

Dorobku artystycznego p, Kz-^ocińskiego do
pełniają akwaforty, wykonane z tą drobiazgo
wą wbtelnoścfą, jaka dziś jest niezbędnym 
pierwiastkiem artystycznym w tej dziedzinie 
iztuki odtwórczej. Fragmenty ai chitektoniczne 
Raryia i Londynu i stuuya portretowe wyka- 
zuią duży zasób sprawności rysunkowej i przy
gotowania technicznego, doskonałe odczucie per- 
rpektywy i światłocienia. Jedyna rzeźba, sto- 
dynm głow/, jest dobrze zapowiadającą się 
iróbą twórczości w glinie, świadcząca ie  Rze- 
<oriński pragnie sw .j instynkt artystyczny wy- 
„adowywać w kilku rodzajach sztuki plasty- 
izuej.

Niezwykle orygmainem zjawiskiem na wysta
wie jest cyki 15 medalionów w gipsie p. Cze
sława M a k o w i k i e g o  z Warszawy Medalio
ny te odtwapzają profile wybitnych osób ze 
Świata artystycznego i literackiego Warszawy, 
& zaiecają się metylko uderzającem podobień
stwem, ale niezmiernie wytwornera traktowaniem 
szczegółów", deliKatnyra rysunkiem i dożą pre
cyzją w wykonaniu. Z osób znanych w Krako
wie zwraca tu uwagę świetny medalion ś. p. 
prof. Piekosińskiego, odtwarzający z niedości
gnioną wiernością rysy uczonego, z innych ude
rzają szlachetnym wyrazem ndui howienła por
trety Orzeszkowej, Aleksandra Jabłonowskiego, 
,VT. T, Jeża 1 Świętochowskiego. Cały ten cykl, 
stanowiący pod pewnym względem interesującą 
gal«ryę współczesnych przedstawicieli umysłu- 
.woścl polskiej, powmien przejść na własność 
Jakiej instjtucy* publicznej polskiej.

Józefa P a n k i e w i c z a  studya pejzażowe z 
C a n o a r n  e a n  są tird^o milem ure/jnaiceuiem 
monotonii pejzażowej, jaką wprowadzili w pej- 
:ażu niektórzy nasi pejzażjścf. Wpływ pejzażu 

francuskiego jest widoczny na tyci zręcznie,

jakby od niechcenia rzuconych na płótno szki
cach, mających w każdym pzcaególe piętno wyż
szej knltury artystycznej, 1 intuicyjne odczucie 
piękna pejzażowego.

„Królowa Jadwiga" . K r z e s z  a, jeden z obra
zów, które przypominają rozmach szkoły Ma 
tejkowskiej, świadczy o szamotania się arty
sty z usiłowaniem uczynienia ustępstw nowym 
kierunkom w zakresie kolorytu. Świadczy o tern 
niebiessawo-ióżowy ton sukni, nadający całości 
oryginalny podkład. Pod wzglądem traktowania 
szczegółów rysunkowych obraz ien posiada zalety 
pierwszorzędne. Twarz królowej przedziwnej 
piękności ma wyraz uduchowienia, a tło orygi
nalnie układające się w kontury orła polskiego, 
nadaje całości obrazu charakter stylowej kom- 
pozycyi hisforyeznej, okraszonej pomysłową orna
mentacją-

Oprócz tego dużego płó na, spotykamy na 
wystawie pięknie wykonaną heliograwnrę z wy
stawionego niedawno obrazu teBoż artysty „Osta
tnie akordy Chopina' Artystyczna ta repro- 
dńkcya oddaje bai dzo dokładnie wszystMe szcze
góły oryginału, o Którego ..aletoCL pisaliśmy nie
dawno na tem miejscu. W jnbBeuszowym rokn 
wielkiego kompozytoia reprodukcja tego obrazu 
powinna znaleźć szeiokie respowozechnienie.

W dziale portretów rzuca Bię w oczy Leona 
K o w a l s k i e g o  „Portret hr. M ", malowany 
z dużym rozmachem, śmiały techniką i łączący 
zalety rysunkowe i malarskie ze solachejnem 
traktowaniem indywidualnego wyrazu modelu. 
P. Kuiralski- który na poprcedniej wystawie 
".wracał na niebie uwagę całym cyklem drobniej
szych studyuw i akwafort, przedstaw.a się obe
cnie jako artysta o szerszym polocie I zakresie, 
usiłuj vcy zająć określone stanowisko w gronie 
naszych malarzy, W.

Władysław St. Reymont.
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(Ciąg daluty.)
Stara przecknęła się i, unosząc głowę, szep

nęła w zachwj cie:
—  Janioł przenajświętszyI księżyc,zek mój 

serdeczny!
On zaś potem długo stał pod jaką' ścianą, 

grzejąc się w słońcu i ciesząc oczy tym dniem 
jasnym i życiem, jakie wrzało dokoła.

Bo i cóż, ie tam jakaś dusza człowiekowa 
skamiała w pazurach śmierci.

Słońce nie przestało świec i, szumiały zboża, 
biało chmury przepływał}" wysoko, wysoko, dzieci 
bawiły się po drogach, rumieniły się po sanach 
jabłka dojrzewające, w kuźni biły młoty, jaże 
rozlegało się na całą wies. ktoś wóz rychtował, 
ktoś kosę nakuwał, sro60Diąc się do żniw, pa
chniał chleb, świeżo upieczony, rajcowały kobie
ty, cliusty suszyły się po płotach, ruszali -ię po 
polach i obejściach, Jak uo ania było. jsA 
dy, gmerał się rój ludzki wśród trosk i zabie
gów, ani nawet myśląc, kto tam pierwszy sto
czy się z brzega.

Zaśby ta komu przyszło co a 
Więc i Jasio pręJko się ot-ząsnął ze smutku 

i poszedł na wieś.
Posiedział czas jakiś przy Mateuszu, któren 

Stachows chałupę wyciągał już d) zrębu. po
stał nad stawem z Płoszkową, ‘ lejącą płótno; 
odwiedził chorą Józkę nasłuchał się wyrzekali 
wójtowe!; przyjrzał 84ę w kuźni, jak kowal sta
li! kosy ł nacinał ostrza sierpów; zajrzał i na

ogrody, kaj pracowało najwięcej dzieueb i ko
biet, a wszędy wielce byli mu radzi, witając 
przyjacielsko i patrząc na niego z nieraaią du
mą. boć lipeckie to było dziecko, więc jakby 
w krewieństwie ze w szystkimi.

A dopiero na samym ostatku wstąpił do Du- 
mmikowej; stara siedziała przed domem i przę 
dla wełnę, dziwił się temu, gdyż oczy miała 
przewiązane

—  Palcami zmacam i też wiem, jaka nitka, 
cienka, czv ogrnbnia —  tłón.aczyła i, bardzo 
ucieszona z jego odwiedzin, zawołała na Jagu
się, zajętą kajS w podwórzn.

Przyleciała zaraz, nieco ino rozdziana, bo tyl
ko wo wełniaku i w koszuli, ale, dojrzawszy 
Jasia, przysłoniła piersi rekami i, szczerwieni- 
wszy się, kiej wiśaia, uciekła do chałuny.

—  jdguś, a wynieś no mleka, to może pan 
jasło  się przeeliłodzi!

Wyniesła pokrótce pełną doinkę i garnuszek, 
przybrana już w chusteczkę na głowie, lecz tak 
jakoś zesroraana, że, kiej wzięła nalewać mle
ko, ręce jej latały i bladła, to czerwieniła się 
naprzemian, nie śmiejąc podnieść orzów.

I cały czas nie odezwała się do nieg". am 
słowa i dopiero, kiej poszedł, odprowadziła go 
na drogę, patrząc za nim, póki jej z oczów nie 
zginął. Niewypowiedzianie parło ją cosik za nim 
i tak strasznie ponosiło, że, aby się nie dać po
kusić, wpadła do sadu, chyciła się oburącz ja 
kiegoś drzewa i, przytulając się do niego, sta
nęła bez tchu prawie i przytomności, naKrvta 
niby nłaszczem, gałęziami, zwisłemi od jabłek; 
stała z przywartemi powiekami z uśmiechem, 
zatajonym w kątach warg nełna szezęśli\, iści, 
a z?razem iękn. i pełna jakowychs łez słodkich 
I lubego dygotu, jak wtedy kiej patrzała na 
niego przez okno, w tamtą noc wiośninną.

Ale i Jasia, jakby ciągnęło za nią, bo, cho
ciaż bezwolnie, a zagladał do nich niekiedy, na

krótką chwilę i odchodził dziwnie rozradowany1 
a już co dnia widując ją w kościele, klęczała 
zawdy przez całą mszę, a tak wielce rozmodlo
na i jakby wniebowzięta, że spogląaał na nią 
ze słodkiem wzruszeniem, opowiadając kiedyś 
o jei pobożności.

Matka tylko wzruszyła ramionami.
— Ma za co przepraszać Pana Boga, ma.„
Jasio miał duszę czystą, kieby ten najbielszy

kwiat, to i nie zrozumiał przytyku, a że przy
chodziła do nich, źe ją wszyscy w domu lubili, 
że widział, jaka była pobożna, to ani mu po
stało w głowie jakie me bądź posądzenie; zdzi
wił się tylko teraz, że od jego przyjazdu Die 
była jeszcze ani razu

—  Właśnie posłałam po mą, bo mata dażo 
do prasowania —  odrzekła matka.

1 przyszła wKroice tak wystrojona, że Jasio 
aż się zdumiał,

— Cóż to, idzń cie na v. esele ?
—  A  może przysłali do was z wódką? —

zapiszczała któraś z dziewczyn.
— Zaśby ta kto śmiał, dyćbym go przepę

dziła na cztery wiatry! — uśmiała się, kraśnie- 
jąc, kieby róża, żt to wszyscy na nią patrzeli.

Stara zapędziła ją zaraz do prasowania, po
leciały za nią organiscianki wraz z Jasiem i tak 
się im wkrótce zrobiło wesoło, tak gruchali 
śm iechem  z bele głupstwa i wrzeszczeli, jaże 
organiściua musiała przjkareać.

—  ( ichocie, srok ! Jasio, idź lepiej do ogrodu,! 
nic wypada ci tu suszyć zębów.

To rad nie rad wziął książkę i powlókł się,
jak z wj kle w pole, i tam kajś daleko za wsią, 
na miedzach, pod gruszami, na granicznych kop
cach, przesiadywał, zagłębiony w czytaniu, albo 
j‘eno se medytujący. (O, d, n,)

Austryacki przemysł linoleum eerat l U i ^ l l E l i f U
Kraków. Rynek L  10.

M ątM «lw  k «M o ia  <w. Wol«l*oha.

do wykładania lokali. 
Dywany, chodniki, dywaniki, 

umywalnie. Cerata do obijania mebli.— serwetki, sto
ły.— Serwetki na tace.— Fartuszki 
damskie i dziecinne.— Prześcieradła 

Zabawki. —  Płaszcze gumowe.
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zasa do czasu przeraźliwy swą prawdą zgrzyt, 

jplynący z  głębin codziennego życia. Na woskowa
nych parkietach wirują parj w zawrotnym 'walcu, 
na Łruku ulicznym jakiś „m&lstróm'1 porywa w 
ęw$j wir bezdenny wiełkomiejskioj nędzy nawet 
Mziecięee pigwie istoty. Są szkoły, ociironki. prze' 
różne zakłady wychowawcze, a mimo to mnóstwo 

jllzieci „wychowuje się“ na ulicy. A jak się wy- 
jęliown.e. Chłopak nabiera pociąg’! do włóczęgostwa 
t kradzieży — dziewczyna dc tych samych rzeczy 
jk dodatkiem późniejszej prostytucji. Późniejszej? 
ffio Iwtrdzfr późniejszej, przeważnie przerażająco 
wczesnej.
^ O to przykład, jeden z wieln, zaczerpnięty z roz

prawy sądowej, która się odbyła prz dwczoraj w 
kra;owym sądzie karnym, pod przewodnictwem star 
|Ś?ego ladey br. Dist-lem. W  kwietniu l v 06 roku 
łwlekra Od swojej matki 14-letnia Berta A., którą 
uuant umieścić w pewnym zakładzie poprawczym. 
Sfc alioy spotkała jakiegoś nieznajomego, który za 
Jirowadził ją do niejakiej Franciszki Hoffmann, 
(przyrzekając jej darować tan* ubranie. Mała Berta 
mieszkała u floffmanowej dwa ty godnie. Gdy matka, 
(dowiedziawszy się o joj pobycie, chciała ją napo- 
wrót zabrać do domu, Berta uciekła razem z cór 
Jcą IToifmannowej. Wreszcie dostała się w ręce po 
iicy i, poczem ją umieszczono w zakładzie popraw
czym.

Równocześnie wykryła policya, że owym niezna 
jomym opiekunem ulicznym Berty był niejaai Buda, 
karany za stręczycielstwo, który także miał sprawę 
a policyą z togo powodu, ze razem z JJofńnannową 
zaprowadził je.j i 2-lcimą córeczkę na bal maskowy. 
Jako świadek zeznała Berta, że Hoffmannowi tak 
ją, jako też i własną swoją córkę stroczyła do nie
rządu obcym mężczyznom. Szminkowała dziewczętom 
twarze, ubierała w suknie krzyczące i prowadziła 
jia Kńrntnerstra.ssc. na Bing, albo do Prateru, upo- 
tCtiinając je. aby wyzj wająeomi spojrzeniami w abiły 
mężczyzn. Prokurator obwinił Hofimannową o współ- 
"winę w zhańbieniu, o str^czycielstwo, popełnione na 
■własnej uórco i o stręczycielstwo na osobie Berty
A. Ponieważ wszystkie doniesienia pulicyi oumalo- 
truly I ertę jako istoto kłamliwą, złodziejkę i włó- 
jpęgą, pod względem moralnym zupełnie upadłą, 
Więc świadectwu jej s^d nie mógł zaufać, skutkiem 
szego Hoffmannowi wymigała się od kary. I roz
pocznie się na nowo ten sam proceder zacnej Hoff- 
m ar nowej, wspólnika jej Budy i... 12-ret niej córki 
Uoffmannowej. —  Berta wrócBa oczywiście wbrew 
rwojej woli do zakładu poprawczego. Powtarzamy —  
L tylko jedeu z wielu przykładów, jak ulica Wy
chowuje dzieci... w stuleciu dziecka,

Pomówmy o czem Innem, chociażby o pogodzie. 
IX jednym z tutejszych dzienników znany meteo- 
rplug E. Petermann z powodu niedawnego deszczu, 
jktóry nusyąpił po 4 miesięcznej posusze, podał zaj
mująco cyfry, odnoszące się do klimatu Wiednia 
f  okolicy. AYcdle urzędowych pomiarów opadu nor- 
inalna roczna suma Opadów wynosi w Wiedniu 
'■<52'3 ceńtimetra., To znaczy gdyby wszystek deszcz 
i  wszystek fal i ag po stajaniu, wcale do ziemi nie 
Wsiąkając, utrzymał się na niej przez cały iok, 
to duia 30 listopada, czyli na końcu roku raeteo 
łogieznsgn, woda, pokrywająca ziemię, wynosiłaby 
'B2'3 centimetrs.

Ta przeciętna roczna suma opadów została obli
czona na podstawie spostrzeżeń z czasokresu od 
184 6 do 1905. Alo podzieliwszy ten oares CO lat 
Ha połowę i wziąwszy dla każdej połowy osobne Doli
czenia, dojdziemy do rezultatu, że w Wiedniu od 
,r. 1346 do 1875 opad roczny wynosił 57 ’8 cen- 
tim. tra. Z iś  w  latach od 1875 do 3 905 aż 06'9- 
cenumetra, to znaczy prawie o 16#/« więcej. Piera> 
sze trzydziestolecie b> ło tedy suche, drugie zaś 
mokre. Należy dodać, że ta druga, mokra połowa

r  “ » n  5  k s  a .

K r « k O \ v ,  22 styczuia.

Na ufiaty katastrofy we Włoszech złożyli 
w dalszym ei igu w admiristraeyi „Nowej Retor 
my“ :

J. Trybuła 2 kor., t\ . klasa li . gimnazyum w 
Tarnowie 6 kor., Iv. Wojciocaowski 1 Lor., M. Hin- 
gierowa 3 kor., M. Gołęmbiowska 2 kor., (T. W oj
ciechowski 2 kor., K. K. 2 kor., powtórzone z po 
wodu niedokładnego podanie).

Rocznica powstania styczniowego. Dziś jako 
w 4(5 rocznicę powstania styczniowego odbyło się 
w kościele 0 0 . Kapucynów uroczyste nabożeństwo 
za dusze poległych bojowników o wolność 1 niepo 
dległość ojczyzny. Mszę żałobną -w asystencyi li
cznego duchowieństwa, odprawił ks. kanon,k Dro- 
hojewski, w czasie której szereg żałobnych pieśni 
Moniuszki, odśpiewał p. Witkowski 1J0 skończouem 
nabożeństwie wygłosił kazanie na temat znaezenia 
w dziejach Polski powstania styczniowego O. gwar- 
dyan Janicki z zakonu Reformatów.

Kaznodzieja w podniósł,eh sławach wskazał na 
męczeńskie dzoje porozbiorowej Polski, która mimo 
całego ogromu nieszczęść, jakie z ręki wrogów spa
dają lia naród, idzie w przyszłość pełna wiary, po 
mna swych nieprzedawnionycb praw i ufna w pomoc 
Boga

W’ nabożeństwie wzięli udział weterani polscy 
z 1'. 1863 ze sztandarami, cechy krakowsLie, Kółko 
kontuszowe, wiele korporacyi ze sztandarami, oraz 
liczna patryotyczna puDliezuość.

Muzyka kościelna. "W ubedifoię 24 b. m o g.
10 w kościele św. Anny, odśpiewają pp. I. &obo- 
lenska i A. Harter kolędy Z. Noskowskiego i W. 
Rychlinga. Akomp. będzie p. K. (Jarbusiński.

Kolędy na hor mięszany i męsl i w nkłaJz!8 
p. Stanisława Bursy, odśpiewa na mszy św. o g. 
10 rano w kościele 0 0 . Franciszkanów, chór ncz- 
niów gimn. św .facka w niedzielę 24 b. m. pod 
kierunkiem kompozytora.

W-kościele 0 0 . Zmartwychwstańców jutro w cza
sie mszy św. o godzinie 11-oj, szereg pieśni od- 
oniewają pp. Zofia F<. i Janusz G.

Nabożeństwo żałojne za spokój duszy ś. p. 
Przemysława K o t a r s k i e g o ,  odpraw i się w po
niedziałek 25 b. m. o godz. 8 rano, w kościele 0 0 . 
Kapucynów.

Wykład dla młodzieży szkolnej. Staraniem sek- 
cvi odczytowej krakowskiego „Ogińska nauczyciel
skiego* odbędzie się w niedzielę 24 b. m. o godz
4 popołudniu w auli I. szkoły realnej (ul, Studen
cka 12) wykład dla młodzieży: „O p o w s t a n i u
5 t y e z n i o w e m“ . —  Wykład ilustrowany będzie 
obrazami świetlnemi. W ty m samym dniu i o tej 
samej porze odbędzie się podobny wykład dla młod
szych dzieci w szkole im. Mickiewicza (Studencka 
13). Wstęp za okazan.em całorocznego biletu (cena 
20 hal.), osoby starszo płacą każdorazowo 10 hal.

Ubezpieczenie pracowników prywatnych. Przy
pominamy slużbodawcem t. j. właścicielom zakła
dów finansowych, przemy sio wy cii, fabrycznych, han
dlowych, naukowych i t, d., oraz osobom prywa
tnym, obowiązanym w myśl ustawy z dnia 10. 
grudnia 1806 r. do przymusowego ubezpieczenia 
swych urzędników i fuukcyonaryuszy, ie  z d n i e m  
28 s t y c z n i a  b. r. o p ł y w a  t e r m i n  do obo
wiązkowego ich zgłaszania. Za zaniedbanio zgło
szenia odpowiedzialnym jest słuibodawca Minister 
stwo spraw wewnętrznych rozporządzeniem z dnia 
28 grudnia 1008 r. Pz. n. p. 1 ^ 1 2 3 , ostatecznie 
zdecydowało, kto - od tego obowiązku został uwol 
niony.

W  końcu zwraca się uwagę, że oprócz poczy
nionych już zgłoszeń do starostwa lub magistratu,

powiadać będą przed specj alnym trybunałem nowo 
kreowanym, dla nieletnich przestępców.

Pod pozorem małże istwa. Stary, ale niezawo
dny środek, dzięki łatwowierności pewnych osób, 
a mianowicie wyłudzanie pieniędzy pod pozorem 
małżeństw, znowu wybujał na gruucie krakowskim. 
Mianowicie w ręce policji wpadł niejaki Wojciech 
Gnojek, młody Kawaler bez określonego zajęcia, 
który od różnych naiwnych a chętnych wydania się 
dziewcząt, wyłudzał pieniądze, obiecując małżeń
stwo. Między innerni Gnojek od jednej służącoj N.
B. zdołał wyłudzić całą jej oszczędność 300 ko
ron, którą dostawszy w swe ręce, zbiegł z Kiaku- 
wa, lecz wkrótce został wyśledzony i aresztowany. 
Po śledztwie policyjnem Gnojek odstawiony zosta
nie do sądu karnego pod zarzutem oszustwa.

Z  k r a j u .

i letniego czasokresu ku końcowi swojemu skiar winien służbodawca jeszcze osobno przedłożyć zgło
ma/n ciń L'n c W t it ln ó n ! / J rl rr •» ■ i i  i  * . .niuła, się ku skrajności. Gdy mianowicie najmokrzej- 
m y  rok epoki od 1846 do 1875 r., to jest rok 
1879 miał opadu przeciętnego 87'9 centimetra, to 
W epoce następnej od r. 1876 do 1905 rok 1903 
(Wykazał 90 ceniimetrów opadu, który w latach 
tl903 do 1907 dał przeciętną 72 centimctry

Na nodstawio tych obliczeń przypuszcza Peter 
mann, że rok 1908 ze swoją bardzo suchą jesie- 
nią rozpocznie prawdopodobnie 30 Jetni suchy okres 
czasu. Nie nr -eiy jednakże niepokoić się tą prze
powiednią, gdyż nawet suchy rok nie musi być 
niepomyślnym dla żniw, jeżeli opady będą należy
cie rozdzi-lono na poszcztgóine pory roku i mie
niące. A1'  suchym roku może podczas samych żniw 
deszcz v\ rządzić znaczne szkody. Kronikarz oba
wia się t.Gko, ażeby z. tej przepowiedni przypad
kiem nla skirzystał ojcow«fci c. k. rząd i nie uizą- 
dził , schiebera' w robotach około uchronienia Kca- 
Łowa przed wjlewami. Proste rozumowanie: Punie- 
traż będzie 30 lat suchych, więc Kraków może po- 
fczekać aa wspomniane roboty u nas przecież 
wszystko jest możliwe.
4 Bkoro wspomniałem o znlwaeh, to muszę jtod- 

ciieść żniwo, które rząd ma każdego 3’okń bez wzglę
du na rogodę Inb słotę. Żniwo co rok lepsze, a Bo 
glem i prawdą bez siewu. Niedawno pisałem o lo- 
jteryi, teraz trzeba napisać o konsumpcji tytoniu 
na podstawie sprawozdania dyrek yi monopolu ty- 
loniowógo. Otóż rok sprawozdawczy (1907) był dia 
rządu laruzo pomyślnym. Austrya spotrzebownła 
w tym roku 37 milionów kilogiamów tytoniu, co 
przyniosło skarbowi państwowemu 247,764.510 ko- 
Ton, o Ó’ / j  miliona więcej, niż w roku poprzednim. 
Ludzie w tym roku palili iepsze wyroby, jak wy
nika z tego, że ilość sprzedanych wyrobów zmniej
szyła się, a mimo to dochód powiększył się.

Najhardziej wpada w oko ta okoliczność przy 
(^garach AV' palono Ich o 11 milionów sztuk mniej, 
a  pomimo to dochód z nich wzrósł o 130.000 K. 
Najtańsze sorty, tak zwane „mieszane zagraniczne" 
i  ,.małe krajowe* najbardziej straciły na poknpnośei. 
I  tak pierwszego gat-UBKU sprzedano o 18 milionów 
aztuk mnioj, drugiego zaś o 8 milionów. Już ,.por- 
torika* rozeszły się w liczbie o 8 milionów wię- 
Jkszr-j zaś „Yirgiuia" o przeszło 7 milionów. Takżo 
„operas“ i „regalitaa* miały zwiększony zbyt.
,< Fapierosy czynią cygarom wiatką konkurencję. 
Wypalono ich okrągło 4.348 milionów. Papierosy 
, sport/* święcą prawdziwe tryumfy, gdyż rozeszły 
jwę prawie w liczba 2 ',’j miliarda. Papierosy „drama” 
tracą gwałt-owńie amatorów, podobnie jak papierosy 
„Dunaj*. Fajka j robione własną ręką w bibułkach 
papierosy wychodzą . coraz więcej z użycia, gdyż 
Jytoniu sprzedano o 7.000 metrycznych centnarów 
binlej. Podobnie I tabalca coraz mniej ma amato
rów, chociaż wedle twierdzenia ludzi, zażywających 
ja. pomaga „na głowę i oczy*.
, T jle  pieniędzy idzm z dj mem — zawoła każdy 
Ale nasuwa się dodatkowa uwaga, że bardzo wielkie 
aumy idą na loteryę i alkohol.

szenie do zakładu emerytalnego zastępczego, a więc 
do Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń urzędni
ków prywatnych we Lwowie, względnie jego od
działu w Krakowie, ul. Basztowa 6, parter (w go
dzinach urzędowych od godz. pół do 9 do 2 po 
południu), gdzie też udziela się- wszelkich wyja
śnień, potrzebnych wzorów, formularzy rtp.

Z karnawału. Bal a k a d e m i c k i  odbędzie śR 
w salach starego toatru 13 lutego. Protektorat oh" 
jął rektor Fierieh.

Kółko matematyczne i rozyrodników lT. U. Jag. 
urządza 6 lutego p i k n i k  w sali Saskiej. Zapro
szenia wydaje codziennie miedzy godz. 5 a 6 wde- 
czór zerząd Kółka maten. (św. Anny 12).

K l u b  m a s z y n i e s ó w  k o i o j o w y c h  w Kra
kowie urządza 8 lutego zabawę taneczną w sali 
Iow . strzeleckiego. Muzyka 56 p. p. Bufet w za
rządzie p Ig. WoyCiechowskiego Tańce prowadzić 
będą i,p. K. Kowalski i Oskar Dóening

Bal stow. „AVh,snej pomocy" kucbatzy w Kra
kowie odbędzie się wre wtorek 2 lutego w sali 
Iow . strzeleckiego.

W obronie psuw Oneg.laj w lokalu Towarzy
stwa opieki nad zwierzętami odbyło się zebranie, 
na którcm j ™ referacie lekarza weterynaryi, p. Sil- 
bermanna, uchwalono wnieść put-ycvę do namiestni
ctwa o zniesi.nie nakazu bczzw-łoczncgj zabijania 
psów, schwytanych przez oprawców, a nie zaopa
trzony ch w kagańce. AYobec togo, że w Krakowie 
od kwietnia 1908 żadnego nowego wypadku wście
klizny nie było, nakaż ten od dawna powinien być 
zniesiony.

AV dyskusji podniesiono cały szereg nadużyć 
oprawcy miejskiego, którego pomocnicy w porze 
południowej urządzają obławy na psy w rynku, potrą- 
jąca osoby przechodzące chodnikami, wpadają do bram 
i na podwórza domów itd, Uchwalono w tej spra
wie wmieść przedstawienie do prezydyum magistratu_

A resztowanie, z  zakładu wojskowo-naukowego 
p. Kornbergera w Krakowie od dłuższego czasu 
czyniono doniesienia do policyi, żo popełnia tim 
ktoś ustawicznie kradzieże. Ginęły mianowicie za- 
ćwi o gotówka, jak i ubrania wychowanków' za

kładu, a policya na razie nie mogła odkiyć spra
wcy tych kradzieży. Dopiero onegdaj jeden z u- 
czniów zai ładu idąe ulicą spotkał byłego lokaja 
zakładu Adolfa Cyrańskiego, na którym poznał 
s,voj garnituT ubrania, jaki zginął mu dawniej. 
Pożeń ó ’ spowodował aresztowanie Cyrańskiego, 
który jak śledztwo dowiodło okazał się istotnie 
sprawcą w sz, stkleh kradzieży- tak na szkodę p. 
Kornbergera, jak na szkodę uczniów zakładu. Oy- 
rańsidego odstawiono do sądu karnego.

Małoletni przestępcy. f znowu w aresztach 
„pod telegrafem" zaioitr się od małoletnich prze
stępców, jacy zaludnili ulice miasta. AA"czoraj 
aresztowano 14-letnicgu Barola Dudolaka, 9 letnie
go Jana Bogutę i 12-letniego M. Surycińskiego. 
f-hłopacy ci obchodzili domy po różnych ulicach 
i kradli rozwieszaną po gankach pościel i bieliznę 
niejednokrotnie znacznej wartości, sprzedawali swój 
łup na tandecie, a pieniądze trwonili. Dłuższy czas 
kradzieże się im udawały, aż wpadli w ręce poli
cyi i odstawieni zostali do sądu karnego, gdzie od

I arnÓW, 22 stycznia. (Z Rady miejskiej. Juoi" 
lensz Kasy oszczędności. — Straż Polska). Na wezo’ 
rajszem posiedzenia Rady, burmistrz dr Tertil za 
wiadomsł Radę, iż z powodu nieprzyjęcia warun" 
kćw Rady przez inż. Ilosłońskiego. magistrat roz
pisał konkurs na posc.dę kierownika biura wodo- 

igowego. .Następnie Rada zajęła się sprawą wy
boru miejsca pod elektron me. co wypełniło prawia 
całe posiedzenie. Jako znawca fango wał inż. Schbyn, 
który oświadczył się za miejscem koło cmentarza 
nad \A’ąiokiem Iud za placem tak zw. Kapłonówką. 
Za drugim placem oświadczył się p. S. tylko z ko
nieczności; najlepszem zaś miejscem, według n>ego 
jest grunt p. Phciuka nad Wątokiem, a to z po
wodu bliskości wody, która może służyć jako siła 
motorowa, i z powodu bliskości magazynów kolejo
wych. A\'obec wywodów inż. Schleyeua, burmistrz 
postawił na porządku dziennym wniosek magistratu, 
by Rada miejska upoważniła magistrat do zaku- 

nna gruntu p. CbciuKa za kwotę' 53.000 kuron 
Nastąpiła dłuższa dyskusja. Po przemówieniach 

Ir Goiihammera, dr Rappaporta, dr Pankelsterna. 
Rypuszyńskicgo i dr Merza, zabrał głos r. Szatko 
i podmósł, że ze względu na podniesienie Grabów
ki, należy elektrownię zbudewae na Kaptonówce. 
Tego samego zapatrywania był r. Margulies, który 

zarzuciwszy magistratowi w  dosyć ostrym tonie 
niewłaściwość 1 dorywczość postępowania, postawił 
co do Kapłonówki konkretny wniosek. Po przemo
wie r. Hotzapfla i Stapfa burmistrz polemizował 
z r. Marguliesem z powodu jego, jak sio wyraził, 
nielojalnej krytyki, która robiona tylko dla opo- 
zycyi, a nie z rzeczowych przyczyn, nie licuje z 
powagą miejsca, Bloktrownia powinna stanąć na 
piaeu p. Fliciuka, jako najlepszem technicznie i 
i najodpow iedniejszom pod względem finansowym. 
Przeciwko opozyeyi wystąpił również dr Zaklika 
i dr Merz, który ironicznie wyraził zdziwienie, iż 
burmistrz reaguje na wywody opozjcyi, którą ro
bią niektórzy panowie, pragnąc li tylko zamarko 
wać swoje istnienie w Radzie,

Po wywodach inż. -Rypwszv**>!ego, r. Stapfa, r. 
Margulicsa. dr Golifhammera, oraz po wyjaśnie
niach inż. Schleyena i burmistrza, uchwalono w 
głosowania imiounem wrioslk magistratu i to zna
czną większością.

Z kolei upoważniono magistrat de prowizoryczne
go wynajęcia lokalu z powodu pomnożenia poiicyi, 
zażądano przeróbki i oddania do użytku magazyn 
policyjny, stojący obecnie pustką. Nadto Rada w 
myśl wniosku magistratu zawetowała kwotę 150 
koron, na koszta podróży dla urzędnika magistra
tu na kursa komiaaryatu targowego w Krakowie.

AY sprawie pisma AArydziału powiatowego w kwe- 
styi składu inateryałów drzewnych Maurycego Eich- 
liorna, postanowiono ivknrować do Wydziału krajo
wego, prośbę zaś handlarzy drzewa, stolarzy i wła
ścicieli realności w sprawie pozostawienia składów 
materyałów Jrzewnych w dotychczasowych miej
scach odroczone z powodu spóźnionej pory do na- 
tępnego posiedzenia.

Kasa Oszczęduości m. Tarnowa uchwaliła na je- 
dnem z posiedzeń wydziała ubiegłego roku obcho
dzie 501eeie swego istmenia w r. 1911, Dla ucz 
czenia jubileuszu uchwalił AYydział, jak to w swo
im czasie donieśliśmy, wybudować kosztem Kasy 
budynek dla stowarzyszenia t. zw. „Pracy kobiet" 
i wydać księgę pami stkową. AYybrany ad hoc ko
mitet ustalił obecnie Rość arkuszy (30 ) i prace, 
któro mają się znajdować w księdze jubileuszowej. 
Są ouo następujące: „Dzieje Tarnowa za c/.asów 
Lelewitów Dra Leńka. „Daw-ne zabytki Tarnowa* 
ks. Fr. Leśniaka. „Stosunki finansowe w Tarnowio 
w7 17 w.“ Fr. Herziga, „Dokumenty do dziejów m. 
Tarnowa" Fr. Herziga i „Hlstorya K ’ sy Oszczęd
ności* Józefa Kusza,

Z powodu wpisania się do „otraży polskiej* po
wstaje w7 naszem mieście to\> rzystwo pod tą naz
wą, zulcżne ud m a c i e r z y  krakowskiej. Otwarcie to- 
warzj stwa nastąpi po zatwierdzeniu statutów przez 
namiestnictwo.

Nowy Sącz, 21 stycznia. (Tow-. naucz, szkół 
średnich. Ognisko. Z ratusza. Nowy dziernik opo- 
zycyjny). AYalne zgromadzenie Towarzystwa nau- 
cź\cieli szkó! średnich odbyło się dziś w salach 
[ gimnazjum. Na porządku dziennym były wybory 
nowego zarządu. AYiększością wybrany prezesem 
prof. AY. Tyran, wiceprezesem prof. Sohurnbek, 
skarbnikiem prof. Nikiel, sekretarzem prof Br. Kry- 
czyński.

„Ognisko* nauczycielskie urządza walne zgro
madzenie członków w niedzielę 24 bm. w priw. 
scminaryuui żeńskiem

AYydział krajowy zarządził lustrację w tutej
szym magistracie i przeznaczył <lo tej czynności 
lustratora gmin. p. Zygmunta Kossowskiego.

Po upadku „Mieszczanina* organizuje się tu 
komitet redakcyjny dla nowego opozycyjnego pisma.

Rzt&łow, 22 stycznia. (AVieczór styczniowy. 
Teatr Łaźnia i kahał). Tow. „Sokół* urządza dla 
uczczenia rocznicy stj-czniowej uroczysty wieczorek, 
z współudziałem „Lutni* i trupy włościańskiej ze 
Staromieścia. A\r skład programu wejdzie oprócz 
1 rodnkeyj muzykalno-wokalnych jednoaktówka Bącz
kowskiego ,.AVóz Przymały*.

Teatr p. Mielewskiego wystuwił na scenie „S o
koła* 19, 20 i 21 b. r. „Nową Dejar.irę*, „Don 
Carlosa" i „Ghetto". Z uznaniem podnieść należy, 
że drużyna p. Mielewsiiiego włożyła spor) pracy 
celem wystudyowaria odegranych utworów sceni 
cznycn, że kontrast między grą p. Mielewskiego 
a resztą towarzystwa nie występowa1 zbyt jaskrawe

Nareszcie ludność żydowska doczekała się otwuur- 
eia łaźni gminy wyznaniowej. Nie d t się obecnie 
przewidzieć, czy przedsiębiorstwo to dawać będzie 
dochody, dostateczne na spłatę procentów7 i amor
tyzację, tudzież opędzenia kosztów adm nistracyi 
i czy dla pokrycia deficytu nie trzeba będzie na
łożyć, względnie podwyższyć podatku domestykal- 
nego; mimo to już dzisiaj objawia się głośna opo
zycja  nawet wśród zwolenników kursu inwestycyj
nego w politjee kahalnej, ófcośni-e do tej łaźni. 
Todnoszą, że koszta budowy, które pr; kroczyły

przeszło w dwójnasób preliminowany pierwotni na 
ten cel kredyt w kwocie 100.000 koron, są n:e- 
proporcyonalnie wysokie, w stosunku do osiągnię
tego rezultatu; że nie uwzględniono potrzeb szero
kich mas ludności żjdowskiej, dla których łaźnia 
w pierwszym rzędzie jest przeznaczaną, przezna
czając dla III klasy tak mało miejsca, że w eaa 
sie większego ruchu a w szczególności w dnie 
piątkowe nie ma gdzie umieścić garderoby, że ubi- 
kaeye, w których znajdują się wanny, są małe 
niewygodne, a w  kilku z nich nie ma zupełnie 
oki«n. Te grawamina podnoszono też na zgroma
dzeniu, zwołanem w ostatnim tygodniu przez korni 
tot opozjmyjny.

Kradzieże w Zakopanem. Jak z Zakopanego 
donoszą, w połowie grudnia skradziono ze zbiorów 
muzealnych p. Dębowskiej rozmaite drogocenne przed
mioty ogólnej wartości kilka tysięcy koron. AY tym 
samym czasie nieznany sprawca zakraR się do 
muzeum Chałubińskiego, gd :ie zaczął na dobre go 
spodarować, zabierając najdroższe zbiory, jakoto 
rogi jelenie, ongi własność króla Jana HJ, drogo
cenne i staroświeckie lustro, ramy z pot tretu ro
dziny króla Jana III itp. Portret sam złodziej po
rzucił, przez co znacznie go uszkodził, ramy zaś, 
jak też i wiele innych przedmiotów zabrał. Szkodo 
wyrządzoną oceniają na przeszło 10,000 koron. 
Sprawcę tych kradzieży przychwycono dopiero i 
raz. Jest nim dziewiętnastoletni góral Józef Okrą
glak, już dawniej dwa razy za kradzież karany. 
AYiększość skradzionych przedmiotów zdołano od
szukać. Okrąglaka odstawiono do więzienia.

Tarnchrzeg, 22 stycznia. (Wystawa ruchoma 
L. P. P. A\'iec przemysłowy). AAT dniach 9 i 10 
stycznia urządziła w Tarnobrzegu posioj ruchoma 
wystawa Ligi pomocy przemysłowej. Ałielką salę 
Rady gminnej zajęły wyroby krajowe, da których 
przełączyli swe wytwory następujący przemysłowcy 
i rzemieślnicy miejscowi: AAY AYiśniowski (szewc), 
j .  Dekutowski (blacharz), AA'. Lang, Fr. Mortka 
(stolarze), Brand (restaurator), L. Dobrowoi hi (ma
sarz), Fr. Cwynar (drukarz), Krajowa szkoła koszy
karska w Tarnobrzegu i Ochronka im. St. Jacho
wicza (guzikij. Oprócz tego wystawił nauczyciel 
miejscowy p, Dryja kolekcję owadów, służących 
jako module do rysunków. Do zwiedzających wy 
stawę uczniów szkolnych przemawiał barwnie i zaj
mująco sekr. L. P. P. p. St. Sokołowski. Ogółem 
zwiedziło wystawę okuło 2000 osób. Wieczorem 
dnia 9 stycznia odbyły się w sali „Sokuła* wy
kłady o przemyśla krajowym, ilustrowane obrazami 
świetlnymi- AA obu dniach sala była przepełniona 
słuchaczami.

W dniu 10 odbył się w sali „Sokola* wiec 
przemysŁwy. AYiec zagaił i przewodniczył mu dr 
AY. Momidłowski, wiceprezes rady powiatowej, se
kretarzował p. M. Szulc. Pierwszy zabrał głos p. 
Sokołowski i wezwał do ponownego zawiązania 
Tow. samopomocy przemysłowej, albowiem dawniej
szo nie daje żadnego znaku życia. Następnie od
był się referat burmistrza J. Kolasińskiego na te
mat: „O powodach upadku rzemiosł i drobnego
handlu*. Referent omówiwszy powody dzisiejszego 
upadka rękodzieła i’ drobnego handlu, zajmował się 
w dalszym ciągu referatu miejscową szkołą koszy
karską, halą z gotowymi wyrobami, spółką faktu
rową, a wkońcu, wykazawszy dod< inią działalność 
Tow. samopomocy przemysłowej,- postawił wniosek, 
aby zreorganizować dawniej założone towarzystwo 
i z energią przystąpić w nicm do pracy.

Po referacie wywiązała się dyskusja, w której 
zabierali głos pp J. Bocimiak, J. Łopatyński, AA'. 
Słomka, St. Sokołowski i w. innych. Po jednogło- 
śnem uchwaleniu wniosku bur. Koi osińskiego, zgło
siło się przeszło 80 c.złonkuw do Tow., pouzem 
przystąpiono do wyboru wy działa, do którego weszli 
pp. nadinź. J. Bochniak, sekr. sąd J. Chalcarz, przeor 
ks. St. Głaszuzyca, burm. J, Kolasiński, AA’ . Lang, 
AV. Denkerowa, W , Noali, J. AYaehsmann, M. lian- 
delsmann, ¥, Szulc, M. Noahowa. J. Dekutowski, 
Fr. Mortka i AA7 Słomka.

Aresztowanie W Broiłoby ozu. AY sprawie are
sztowania w Drohobyczu niejakiego Woronowa, 
który przez pewien czas był zatrudniony jako robo
tnik w Borysławiu i uprawiać tam miał szpiego
stwo i namawiał do zaciągnięcia się w szeregi 
armii serbskiej —  donosi soeyalistyczny „G łos*: 
Aresztowany AYor.mow był badany przez specjalną 
komisję wojskową, delegowaną przez korpus prze
my ski. Dotychczas zebrauc materyały śledcze Oudaje 
starostwo drohobyekie komendzie 10 korpusu prze • 
myskiego do dalszych dochodzeń. Zebrany materyał 
dowodzi niezbicie, że AYoronow przed przybyciem 
do Borysławia bawił w Ferbii i stał na usługach 
rządu gerbskiego. AYoronow odstawiony zostanie do 
Przemyślu.

Przemyśl, 22 stycznia. (Z Rady miejskiej. — 
Niewinnie posądzony-. — AYykolejenio pociągu). —  
AYczorajsze posiedzenie Rady miejskiej miało prze
bieg bardzo ciekawe. Obrady rozpoczęły się inter
polacją, którą wniósł p. dyr. K usIIjj, w sprawie 
opuszczenia 47 wyborców w liście 111 Koła. Po 
odpowiedzi na tę intorpelucyę, udzielił p. burmBtrz 
głosu naczelnemu lekarzowi miejskiemu, p. dr ,Smo
larskiemu, który zjawił się specjalnie uproszony, 
na posiedzeniu, aby dać wyjaśnienia i obronić miej
skie biuro sanitarne przed zarzutami, podniesione- 
mi na ostatniem posiedzeniu przez radnego p. dr 
Mestera. Dr Smolarski zgodził się na wnioski dr 
Mustera, zaznaczywszy7, że ich zrealizowanie będzie 
miało bardzo dodatnie znaczenie dla zreformowania 
miejskiej Rłużby zdrowia. Po dr Smolarskim zabrał 
glos dr Mester i obszernie uzasadnił swoje wnio
ski, dotyczące zmiany podziału czynności miejskie
go biura sanitarnego Efektem całej tej bardzo in
teresującej dyskusyi było uchwalenie prawie wszyst
kich wniosków opozycyonisty dr Mestera. Fonadto 
uchwaliła Rada miejska na wniosek ks. prałata 
Fcderkiew i-za nznan:e miejskiemu binru sanitar
nemu.

Przed sądem stanął onegdaj niejaki Stanisław 
Jendl, oskarżony o szpiegostwo. Rozprawa nie wv- 
lcazała jednak winy oskarżonego W yszło tylko na 
jaw, że to człowiek nieszczęśliwy, który straciwszr 
posadę urzędnika kolejowego, pędzi nędzny żywot 
tułaczy, aciał sobie odebrać życie i w tym celu 
przyjechał do Przemyśla, Obca fizyognomia, nie po
zbawiona wyrazu inteligeucyi, strój zaniedbany, 
broda —  wszystko to wystarczało, aby w Prze
my: ia Jendla aresztowano jako szpiega. Uwolniony 
od zarzutu szpiegostwa, został zasądzony za prze
kroczenie z § 320 u. k. na 7 dni atestu.

Dzisiaj w poładuic nastąpiło wykolejenie pocią
gu towarowego nr 199, który tu przychodzi z Rze
szowa, AYy kole jenie miało miejsce przy ul. Mniszej 
tuż za wdadaktem, Ofiar w ludziach niema. Skoń
czyło się na tem. że trzy wozy towarowe i rezer- 
woar wodny przewróciły7 się na plant kolejowy. 
Przyczyną wykolejenia była wadliwa konstrukeya 
zwrotnicy, która jest zepsutą już od dłuższego
W.K8U.

Składnice pocztowe powstaną 1 lutego w Gro 
bli \Bjchnia) i Kąclowej (Grybów).

& e  ś m i a ł a .
Wyrok Śdłierci. Afa-nsaawski sąd wojenny osą

dził w dniu wczorajszym sprawę Leona Kowalskie
go, oskarżonego o zabójstwo, dokonana w pociąga 
kolei rLrby— Częstochowa, studenta politechniki, 
Henryka Elwertowskiego. Podobno zaoojs;wo El- 
wertowskiego speluione została przez omyłkę: na 
ocznym świadkiem zajścia był naczelnik policji, 
Tatarów.

Kowalski został aresztowany w kilka tygodni 
po wypadku, AYyroklem sądu Kowalski został ska- 
zauw na śmierć przez powieszanie.

Z Wiln? Marszałkiem szlachty gub. niieuskiej 
na miejsce chorego Adama hr. Placera, mianowany 
został Szymon, sy n Apolinarego. Krassow (kij, mar
szałek szlachty pow. święciańskiego. Jak zaznr/za 
„Knryer I.it.“ jest ro pierwszy przypadek miano
wania Rosyaniua na stanowisko marszałku gabor- 
nialnego w Wilnie. Jlotychczas zajmował jo zaw
sze Polak,

Z Wiednia. Odczyt polski Stanisława Przy by 
szewskiego odbędzie się bm.. o pół do 8 wie
czorem, w sali „Gewerbeverein’u“ L. Eiclienbach- 
gassse 11. Tytuł odez; tu: „IJ wrót Twoich* (fra
gment z nied-rukowanego utworu). Bilety nabywać 
muzna w czytelniach „Spójni* ATM. Alserstrasse 
7 i TY. Margaretenstrasse 36, w godzinie I — .8 i 
7— 8 wieczór. Przybyszewski na zaproszenie .. spój
ni" wygłosi tu także odczyt niemiecki, p. t „Przy
czynek do etyki seksualnej*, mianowr-io 27 stycz
nia, w. sali „Kaafmannischer A'erein” . cprzodużą 
biiotów na odczyt niemiecki zajęło się biuro Keh- 
lendorfera I., Krugurstrasse 3.

Zwycięstwo nad Tbrcyą. AYprawd/ie Austrya 
musi zapłacić odszkodowanie Turcji z po\u-dn 
tnuksyi Bośni i Hercegowiny7, za to jednakże pe
wien porucznik armii austryackiej wziął odwet. 
Mianowicie, jak donoszą z Grac u. pewien porucz
nik z tamtejszej załogi wygrał 600.000 franków 
na los turecki.

O picie wody w Karlsbadzie. Ze względu, żo 
w Karlsbadzie szuka corocznie uzdrowienia znaczna 
liczba Polaków, podajemy tutaj przebieg sporu ad- 
ministracyjno-prawnego, który się wywiązał o picie 
wody w tej miejscowości kąpielowej. AA7 r. 1901 na 
polecenie Rady miejskiej rozporządził magistrat 
karlsbadzki, że w czasie zwyczajnego picia wody 
od godz. 6 do pół do 9 iano podczas sezonu od 
15 kwietnia aż do połowy września przystęp do 
źróde! jest dozwolony wyłącznie tylko gościom za
mieszkałym na terytorynm gm;ny miasta Karls- 
nadu. Rozporządzenie to skierowane było w pierw
szym rzędzio przecinko gościom, którzy mieszkają 
w sąsiedniej gminie Fischcrn i nie opłacają taksy 
kuracyjnej. Gmina Fisehern wniosła przeciw temr 
rozporządzeniu rekurs, kcóry został uwzględniony 
tak przez miejscowe starostwo, jak następnie przez 
namiestnictwo w Pradze, które zniosło wspomniane 
rozporządzenie, opierając się na orzeczenia krajowej 
Rady sanitarnej, że przy piciu wody karisbadzkiej 
trzeba koniecznie zachować ścisłą dwetę, pewieu 
podział dnia, a więc i pewne godziny picia wody. 
Skuikiem rckursu gminy m. Karlsbadu minister-’ 
stwo spraw wewnętrznych zniosło zarządzenie na
miestnictwa i przywróciło moc prawną rozporządza
niu magistratu w Karlsbadzie Ministerstwo oparło 
się na orzeczeniu najwyższej Rady sanitarnej, że 
w pewnych wjpadkach jest pożądanem utrzymanie 
pewnych ścisłych godzin w piciu wody wedlo wska
zówek lekarza, aia że wogóle karisbi-dzsą wodę mi
neralną pić można o każdej porze dnia. Rozporzą
dzenie magistratu karlsbadzkiegc ma zapobieaz nad
miernemu ściskowi przy źródłach, Gm.na Fischera 
odniosła się wreszcie z rckursem do najwyższego 
Trybunału administracyjnego, który jednakże rekurs 
odrzucił. TrjDnnał orzekł, że gmina Fischcrn jako 
taka, niema legitymacyi da rekursu, gdyż nie jest 
w interesach gminnych poszkodowana. Niema usta
wodawczego przepisu, ażeby gminie Fischt-rn przy
sługiwało równe prawo użytkowania źródeł karla- 
badzkich. Natomiast stwierdził trybunał, że po
szczególnym gościom, którzy się czują poszkodo
wany mi przez rożporz Rdzenie magistratu karlsbadz- 
kiego, przysługuje zwyczajna droga prawna. rJ aa 
więc goście, mieszkający7 w7 Fiseheru, nie będą mo- 

korzystać na równi ze żódeł karlsbadzkich co 
do czasu z gośćmi, zamieszkałymi w Karlsbadzie.

Parentela Wildennrucha. Zmarły poeta niemie
cki, zwany „barJem Hohenzollernów*, Ernest AYil- 
denbruch, jest krewn., m dalekim cesarza A\7ilnelma. 
Mianowicie książę pi a ski Ludwik lerdynaud m 
ze związku swojego z Henryką Fromm dwoje dzieci, 
Ludwika i Blankę,. którym w r. 1810 król Fry
deryk AAYlhelm III nadał szlachectwo i nazwisko 
Wildenbruch. Dzieci te wychowywały się w rodzi
nie ks. Radziwiłła, szwagra ks. Ludwika Ferdy
nanda. Blanka Y\'iidenbruch zmarła w r. 1887 ja 
ko wdowa po majorze Roederze, zaś Ludwik AVil- 
denbrneh, dyplomata i generał, dwukrotnie żonaty, 
miał z pierwszego małżeństwa sześcioro dzieci, mię
dzy niemi poetę Ernesta. Z rodziny tej pozostały 
tylko przy życiu dwie osoby: generał emerytowany 
Ludwik AYildenbruch, nieżonaty, tudzież siostra 
jego. owdowiała hr. YYitrteoburg.

Kradzież kuponów Na dworcu kolei w Pontar- 
lier (Fraucj-a) inewyśledzenL dotąd sprawcy skra
dli z wagonu worek z kuponami szwajcarskiego 
Banku związkowego, opiuwa ącemi na 100.000 fr. 
Złodzieje znaczną część kuponów, które nie mają 
dla nich żadnej wartości, porzucili na tfłicy.

O Kościuszkę i Bismarka. Dziennik „Zgoda", 
wychodzący w Uhicago, otrzyma! z Fort Russcdl 
następująeą korespondencyę :

„\\r Fort ltossell Tulaków żoluierzy jest dość 
pokaźna liczba. 1 tak w 23 kompaniami piechoty 
i lekkiej artyieryi naliczyłem 123 Polaaów. z te
go 12 kaprali i 5 podoficerów (sargentsj. Inni są 
szeiegowcami, lecz niestety Polakami są tylko z 
nazwiska, z wyjątkiem kilku AYarszawiaków. Za
szła tu sprzeczka i w końcu przyszło do bójki po
między trzema Polakami żołnierzami, a 5 żołnie 
rzami Niemcami. Polacy twierdzili, iż Kościuszko 
wkeej jest zasłużonym mężem wogóle, ja t Bismark 
Niemcy zas twierdzili przeciwnie, z czego się wy
wiązała zacięta bójka na pięści — a nawet i na 
sztylety, a koniec był taki, L  dwóch Niemców le
ży YV szpitalu ciężko ranny-ch, a 1 pozostały-ch sta- 
zauo po 3 miesiące „guard house* więzienia*.

Przy tej sposobności podaje korespondencja zaj
mujące szczegóły z życia koszarowego:

„AAuj .Sam" me żałuje wszelkich wydatków, by 
uprzyjemnić chwile swoim żołnierzom, 1 tak pomię
dzy innemi dają tu wo forcie koncerty bezpłatnie 
dwa razy na ty dzień, zabawy z tańcami i to bez 
płatnio w7 każdą sobotę. Jest wiele innych rozry
wek, jak sala do gimnastyki z w7szelkiemi potrze- 
bnemi przyrządami, biolioteka gdzie można zna-

TRWALSZE on WIEDEŃSKICH f u l l m  w  Z w ż ą s k u  k a to lic k ic h  k r a w c ó w
B t  w y r o i L i  "  9 k r a k o w s k i c h  k r a w c ó w  K r a k ó w , F l o r y a ń s k a 7 1 n ż p r z y R y n l a i . L w ó w , p l . H a ! i c k i 7 g ( l / i i o 0 o n f ; i r ; i : t  M a w i a n i .



leśd teł dr'eła Sierkiewicza, naturalnie w Jęiyku 
angteUklw.

Nl 8 A

Dzisiejszy numer „Nowel Roformy" zabiera 
10 stronie. W  "dodatku ins^ratowym zamieszczamy 
na str 5 nowelę F. O. Philipsa: „W acy-stlo się 
kończy

Zmarli: —
tve  Lwowie zmarł w 49 r życia radca W y- 

izialu krajowego, Jerzy J a b ł o n o w s k i .  Zmarły 
prowadził w Wydziale arajowym dział stypen- 
dyow.

W  Warszawie zmarła Aleksandra T r a p o z o ,  
•rtyatka sceny warszawskiej, urodzona w r. 1855. 
&  p. Trapezowa, żona artysty Marcelego Trapszo, 
ty ła  utalentowaną przedstawicielką lól charaktery
stycznych. Pierwsza awe kroki w tawo..zio sceni
cznym stawiali w teatrze krakowskim pod kierun
kiem #. p. Antoniny Eoffmannowej.

U n iw arsy te ł Indow y im. A M ick iew icza .
W soboty: Dr Jerzy Żuławski; „Filozofia w dobie od- 

To.De-iia".
W niedziel* Dr Mery a Balsige.-owa: „Spełeesne za- 

dznia gminy*.
W poniedziałek i Dr B. Kiernit: „Teorya rozwoju".
P o w sz s c im e  w ykłady  u n iw ersy teck ie .

(W an' I 1 szkoły rednej przy ul. Studenckiej o 6 w ieci) 
W sobotę: Dr Władysław Horodyski: ,0  Janie Śn.a- 

de-.ziiu*,
W poniedziałek: Prot 4r Jóut Flach: „Słowacki, ja

ko poeta dramasyosny-1.
V H epertoar T batru  m ie jsk ieg o  w  K rakow ie. 

W nołrt „L ilL  Weneda*.
w  niedzielę po południu. „Bftleera pakikie"; wieczór. 

, T, a t\tneda“ .
W poni?dt;laP i .Cyabfcł'1.
We wtorek, „Lilia Weaoda". -JiK: , b2- | ~Ą
We środę: „Ma/goraatza*. 79 W/J&ź-
We czwartek: „Lina Jened*1. ^  *
w  plitekt „'Halka*
W  i obotąi „PriTw w  V ,  Stefana Krzyweszewsktego. 
W d. j»ielę po południu i „Bctieem PuJakłe*; wiec*.: 

-,Prijwódo»".
W  ponieduałek po połolnlut „Zemsta''; wieo*. „Noc. 

Hłtopad->wa*,
R eg ertou r  tea tru  lu d ow eg o

. W niedzielę po południa „Kama-w*! warszawski*; — 
trieczoii „Fotografie krakowskich piękności",

1 liaieno irza W  niedzielą 94 stycznia i św. Rodźmy 
J rymoteusz* b.; w poniedziałek 25 stycznia: Nawró
cenie sw. Pawła as we wtorek B6 stycznia: Polikarp* 
m m i  Pani! wd.

W schód słońca 94 styesnt* e godzinie 1 min. 96 zachód 
• g, i  m 13; dłngosd dnia i godzin min. 69
< Z krakowsklege obserwatoryun. Dnia 22 stycznia ter 
tnome.z dow ejf od — 9-4 do — 5 8  C,; — bert metr 
wahał się.
< Dnie 93 stycznia 9 godzinie 7 rapt stan barometru 
T6-4 3 mm., termometru — 9"0 C.; wiatr półn.-wtcbodni.

Omyłka omeu. •■f oonieeieniu o koncercie znanej pi »- 
nistki p- Natalii L o e w e n h j f  w tMedaiu wydrnko: a- 
U  przez omyłkę p. .,1 'oeweu&BP1. Znawcy uiuhyU z pe- 

, wnością zaras zauważyli pomyłkę, nazwi ko bowiem p. 
Nu alii Lofwenhof dostatecznie jest tnsne, -

Z e  3 £ C f? a r s y s z s i ,
Z Uflłw. ludowego, w  nledztRlę 24 1), w., • ęo- 

dzlnio 11 ran; , odbędzie rlę w teatrzo ludowym, 
przy ulicy Rajpkłej, wykład p. Wilhelma F e I d- 
fcj a u a o Juliuszu Słotrackim

W Stow. drukarzy i litografów „Ognisko" 
w sobotę 30 bm. odbędzie się w i e l k a  z a b a w a  
t a n e c z n a ,  której dochód przezuaczono na pomno
żenie funduszów budowy własnego domn. Za-jroszenia 
za poerednictwęci członków wydaje komitet codzien
nie w godzinach od 7 — 8 wieczór w kokain Stow 
(Rynek gil. 12, III p ).

towarzystwo wzajemne] pomocy siu łby miej
skie] ui Krakowa odbędzie w dnia 24 stycznia 
b. r., o godzinie 12 w południe, w sali Rady mia
sta walne zebranie. Porządek dzienny: 1. Zagaje
nie przez prezesa. 2. Odczytanie protokołu e pierw
szego walnego zebrania, 3. Spr«wczdanie Wydzta- 
tn. i . Sprawozdanie Komisji kontrolującej. 5. W nio
ski 1 interpelacje.

.,Esp er*nto“ . Jutro w niedzielę o ffoJzinle 4 po 
południu odbędzie się w lokalu własnym (Karmeli- 
tka 4, I. p.) walne zgromadzenie czionkow Towa
rzystwa „Esperant^. Na porządku dziennym spra
wozdania I wybory.

B .  G E L b ^ y t s i s l u a . ,  K r z y s z t o f  ary,  
K r a k ó w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw- 

|jzorzędnjeb fabryk fortepiany, pianina, harmo
nie i plancie za gotówkę lub na spłaty nawę* 
dwudziestomiesięczne. łAStramonty nzy ane oo 
ten najnnszycn.

Dział ekonomiczny.
l Z m.ejtu.tj oentraincj uir «.*«»> na bydło w Krakowie. 
Kraków 93 łtycsula Ńo dzisiejsi; targ opędzono bydła 
jogstegr 480, elekt 436, o wieo 1 kós 2. nierogacizny 
#33, .asem 1991 zwierzą* Płacono aa jeden .etnar me- 
łrj czny żywej wagi: ouhaje od 50 '— 4u 6V—, woły 
(4  — do 78 —, krowy od b0‘— do 8J1— , jmłownik od 
\0  _  do 64’ —, welęta od —' — do — —, nierogaciznc 
pczną jd  30’ — io  88’— ; bitej w igi- nierogaciznę od 
92* -  do 134’ -  . Z zakupionych na oko płacono za 
ntukę] buhaje od 150’ — do 890’ —, woły z paszy oU 
PO’ — do 33\C—, krowy od 7Cr— do 300‘— , jałówki od 
O — do l& r —, cielęta od 20*— do 60’ —, owco i koz, 
A 34 -  iu 8C - .

Ze spęlzonych na targ zwierząt sprzedano: na mlejsoo- 
#ą konsumeyę 805 sztuk na ^onsumcyę Innych gmin 
raju 398. ia eksport ta greuicę kraju bydi i rogatego 
p. ta eksport za granicę km,u merogoetny *0.

Ćenr powyższe ooLiczo i ucz opłaty akcyzowej.
Cennik ziemiopłodów. Kraków, 22 atycznia. Płacono ta

00 kilo* ■ : P»z«nica biała —’ — do -  —, caerwona
1 żółta 21-00 do 2.-70, węgierska — di — ; żyto 
rajowe 1^80 do 20*80, *. ęgierskio —’ — da — - ; ję- 
tm-en ta  krupy 16-— do 16‘80, browarny — do — —, 
a paszę 13-60 do I4'3n; owies z opłata akcyzową 16 70 
o 17-80; proso —’— do — •— ; jagły 25 — do 7 — > Vv 
arka 17-— do 18’ — ; jCuinryla* 1Ó-— do DkoO, groch 
S-— do 29'— ; fasola 18' — do 30'— ; Wj ta 17'50 do 
B— ; rzepak zimowy BI'— do 39'— ; koniczyna na-
tenna caerwona — ’— d° ’—« -----a —•— do — '— ;
jmotka — - - do — ; -parsetta 29 58 do ;t3"— ; jo-  
tewiea 2 0 — do 82*— ; słoma 6-40 do 7 20, rn*no 7--2* I 

t T o w .  »ntczyna pastewna 10*40 di 11-20; aiemniaki
— dv 7' jaja za kopę b'20 dr 5’30; masło »  1 kg. 
80 lo  9 80; spirrtui na 96* Ttaleba za 1 hl —■— no 
O*— ; okowita na 75’ Tralesa — 4o 170’—,

kMdiiii ifiiiim rapu i mulił.
— Nowy dwutygodnU dla kobiet, W  War

szawie zaczął wychodzić pod redakcją  p Zofii Łu
bianki dwutygodnik dla kobiet, p. t  „ P r z e b u 
d z e n i e * .  W  artykule programowym, nowy organ 
nyśll kobiooej zapewnia, te  eeiem jego jest w cie

lanie w ąycie Ideałów ehrześcijańskieh, aby tym 
sposobem oddziałać kojąeo a skutecznie n „  ehore 
•połećzeilitwo, tłoczyć jego rany, złagodzić ból 1 
cierpienie, usunąć nędzę 11 zbrodnię wnleżó pokój 
w  ztosnnkl obopólna.

„Przebudzenie" poruszać oęazie zagadnienia zpo-

łeczne. pedagogiczne I obyczajowe, podawać wska
zówki, programy i teoretyczne podstawy działalno
ści społecznej.

51 spółpracownictwo nowemu organowi przyrze
kli Jr L. Caro, dr W. Czerkawski, dr A. Kosta- 
necki, Stan. hr. Tarnowski, ks. dr Zimmermann i 
inni.

Pierwszy zeszyt „Przepudzenia" przynosi arty- 
kuły „Liga knpnjących", „Ideały etjk i chrześcijań
skiej a odrodzenie młodzieży", „Zawód bibliotekar
ski a kobiety", „Jek je acbronić?“ , „Ogrcdy ro
botnicze “ . „Materyal io pogadanek i wikładów", 
,Kron;ba cbwiii bieżącej". Prenumerata rocznie 3 
rnble.

— „Gbzcr" chorwacki, wychodzący w Zagrzebiu, 
stanął od czasu przygotowań do kongresu neosło* 
winńskiego na stanowisku wrogiem panslawizmowi 
rosyjskiemu, a po stronie Polaków w Królestwie 
i ad tej cnwlll zajmuje się ogro Kir* żywo spra
wami polskiemi. Niemal co drugi dtfeń czytamy to 
bardzo obszerne artykuły o położeniu naszem w Po- 
znańskiem, o sytuacji Polaków w Królestwie Pol- 
skłem i stosunkach galicyjskich. W  ostatnim nu
merze znajdujemy w felietonie obszerne 1 sympaty
czne wspomnienie o A, Bełcikowskim.

E ? ® s ? i i g a  l w o w s k a *
- .V » w iv , 23 stycznia. 

D'a uczczenia rocznicy styczniowej odbyło się
wczoraj w katedrze lwowskiej żałobne nabożeństwo. 
M.zę św. odprawił ke. kan. .Swisterski, a chór 
mięszany „Lntni" pod batutą p. Eloktrowiesa od- 
Ipiewał bM°zq żałobną* Moniuszki i „8a'Te regi- 
na* Freyera. Bardzo piękno kazanie treśei patrys
tycznej wygłosił ks. biskup Bandurskl. 5Y nabo
żeństwie wzięły udział tłumy publiczności.

1 Teatru lwowskiego. Wykonawczyni roli ty
tułowej „Balladyny*, p. Slomasztowa zapadła na 
zdrowiu, wskutek ezegu drugi- s rzędu przedsta
wienie nie odbyło się, a na trzeciom wyittątiła go
ścinnie artystka teatru krakowskiego p. Wysocka. 
Pnoliczuość lwowska przyjęła urtystkę krakowską 
bardzo serdecznie, a prasa oceniła j« j występ bar
dzo pochlebnie.

Wczoraj wystawiono po raz pierwszy widowisko 
fantastrrzne Adolfa Walewskiego p. t. „D«u Ki- 
szot*. Wykonanii na lwowskiej scenie nie pozo
stawiało nie do ijsŁsaia. Ss la teatralna była do
brze zapełniona, Autorowi ofiarowano piękny wie
niec. h. kr.

Odczyt p. t. „ W i t r a ż e  i m o z a i k z *  wygło
sił onegdaj we Lwowie w T»w. politechnicznem 
p. fitau. Ż e l e ń s k i  z Krakowa. Odczyt był bar
dzo zajmujący. Byłoby pożądanem, aby prelegent 
powtórzył swe wykłady w Krakowie.

Los tiiwonmcy bazyliaóskie] we Lwo^Je za
decydowany będzie wedle wszelkiego prawdopodo
bieństwa po myśli „bnrzymurków". Wczoraj w po
łudnie zebrała się komisja, celem zbadania archeo
logicznej i pamiątkowej wartości oabytkn. Ostate
czna decyzja nie Jest jeszcze wiadomą, ale wobec 
usilnych zabiegów zwolenników wladnKin, biegną
cego po pod samą cerkiew Bazylianów, rzecz zdaje 
się byó już przesądzoną. W  ten tposób zniknie 
z ulicy Żółkiowskiej budynek, który roalowniczem 
swojem położeniem 1 charakterystyczną architekturą 
przerywał monotonię długiego szeregu domów w tej 
ulicy, zdeformowaną zostanie topografia miejsca, 
którego zabudowania i ngiadłość sięga początków 
zołożenla Lwowa, zniknie wreszcie zabytek, który 
mimo wielu późniejszych przeróbek, zachował wiele 
pamiątkowego charakteru. Grono konserwatorów 
sprzeciwiło się roebióree, a sprawa oparła się aż 
o wiedeńską centralną komisyę ochrony zabytków, 
która nakazała szczegółowe zbadanie archeologicznej 
wartości wlrży bazyliańskiej.

Ukraiński kongres oświatowo ekonomiczny zwo
łała „Proświta* z okazy! Bwego czterdziestolecia 
na 1 i 2 lntego do Lwowa,

Kawiarn a „SźtUKa“ . Pod taiłem mianem otwarł 
dziś we Lwowie przy nl. Teatralnej kawiarnię p. 
F. Turlińskl dawny właściciel —  nieoficjalnie zwa
nej „Paouem* —  kawiarni w Kranówie.

P roces  pusla Brejtera. Przed lądem lwowskim 
toczyła się rozprawa d~a Tatarczacha. kandydata 
sdwotackitgo % Mielca, przeciw p. Breiterowi o 
obrazę houorn. Część faktów uznano za przeekw- 
nlone z powodu późnego wy o mi a p. Breilera przez 
Izbę deputowanych, a co do reszty faktów, które 
były przedmiotem rozprawy, sędziowie przysięgli 
wydali jednogłośnie werdykt, uwalniający p. Brei- 
ters.

Repertcar teatru Iwowekiooo
W niedzielę po poM oiu; ,Betle:tn polskie"; wiecz 

„Madame Bntt- rfly".
W poniedziałek Don Kiszot".
We wtorek: „Zygfryd".

Wypadki bałkańskie.
Te5 „Nowaj Reformy1' z 23 stycznia.

lł }7o|daia Sarbll.
Belarad. Dzienniki donoszą o p o w o ł a n i u  

n o w e j  k l a s y  r e z e r w i s t ó w .

Dyplomato auŁtryacbi u ks. Jerzego.
Belgrad. Sekretarz poselstwa austryackiego 

fcr G a g e r n udał się wczoraj z polecenia po
sła hr F o i g a c h a  do  n a s t ą p c y  t r o n u  
fes J e r z e g o  i miał z nim d ł u g ą  k o n f e  
r e n c y g .  Widzą w tem dowód p o l e p s z e n i  
s i ę  s t o s u n k ó w  m i ę d z y  S e r b i ą  a An  
8 1 r y ą.

fe£aklako«r w B J2g.*adzie.
Belgrad. Poseł do Dumy M a k ł a k o w  kon

ferował tu wczoraj z ministrami i przywódcam, 
sknpezyny. Na bankiecie, urząnzonym ta wczo
raj na jego czećd, oświadczył Makłakow, że ra
czej trzecia Duma woli, aby ją  rozpędzono, ani- 
żeliby aznaó miała aneksyę Boi?ni i Uercogo- 
winy

Ma&ia&ow będzie przyjęły óriś p r z e z  k r ó 
l a  P i o t r a ,  poczem udaje się do Rośni.

Zapewniania amPasadcra.
Petersburg. Amlasadoi rosyjsn.i S i m o w ; e w 

oświadczył korespondentowi „Now Wiem.11 w 
Konstantynopolu, że nieprawdą jest, jakoby on 
radził był wielkiemu wezyrowi przyjąć propo
zycja Amury i. Gdy wielki wezyr Kiamil pasza 
pytał go o zdanie co do odszkodowania, ofiaro
wanego przez Austryę za Bośnię i Uer:egowi- 
nę. odpowiedział ambasador, że Porta sama wie 
najlepiej, co dla niej jest korzystne.

Natomiast donosi ów korespondent, że amba
sador angielski wyraźnie polecił p r z y j ę c i e  
propozycyj aastrrackich,

Mowa Greya.
Londyn, Sekretarz stanu G r e y  wygłosił wczo

raj na zgromadzeniu w miejscowości G o 1 d - 
s t r e a m  mowę, w której podniósł, że Dorozu
mienie a n s t r y a o k o - t u r e c k i e  zażegnało 
burzę, jaka się zbierała na horyzoncie europej
skim Porozumienie to p o l e p s z y ł o  s z r n a e  
k o n f e r e n c y i

Grey spodziewa się, że odwiedziny króla 
E d w a r d a  w Berlinie wzmocnią zaufanie do 
dobrej woli Anglii.

Zarzuty, podn'esione w Austryi przeciw złej 
wroli w polityce Anglii, są ' w y m y s ł e m .  — 
Wkoócu oświadczył się Grey za utrzymaniem 
marynarki na należvtej atonie, gdyż dopóki ma
rynarka angielska rozwijać się będzie, zbytecz
na będzie w Anglii powszechna służba woj- 
skou B.

Niemcy wobec Tcrcyf.
Berlin. Wczoraj oubyła si^ w komisyi budże

towej parlamentu dyskusya nad etatem Zćkgra- 
uicz.nyui, w której kilkakrotnie zabierał głos se
kretarz stanu Sc h i ) u  dla omówienia obecnej 
s y t u a c y i  m i ę d z y n a r o d o w e j .  Schftn wy- 

| raził zapatrywanie, że «y tnący a obecna m e  
' j e 31 n i e p o k o j ą c a .

Konferencja bałkańska nie została jeszcze 
zaniechana; jest ona potrzebną, abj zmieniony m 
stosunkom na Bałkanie nadać pieczęć europej
ską

Następnie omawiał Schón sprawę D a r d a  
n e l o w i zaznaczył, że Turcy a zwróciła się do 
Niemiec s prośbą o delegowanie n i e m i e c k i c h  
o f i c e r ó w  do  a r m i i  t u r e c k i e j .

Wstąpienie oficerów niemieckich na służbę 
turecką jest jednak możiiwem po  z a k o ń 
c z e n i u  k o n f l i k t u  m i ę d z y  A n s t r y ą  a 
T u r c j ą

Rzad aubtro-wę&ierski został o tem powiado
miony i oświadczył, że zgadza się na stanowi
sko N;emu-c. Ostateczna decyzja nic zapadka. 
Prawdopodobnio po zakończeniu ksn&ktu au- 
śt.c-tuiecKicgj wstąpi do armii, tureckiej około 
20 o f i c e r ó w  n i e m i e c k i c h .

Wiadomości w sprawie k o l e i  f c ag uadz -  
k i e j nadchodzące z Konstantynopola są n i e- 
p o k o j ą c e .  Schón zaprzeczył jednak temu, ja
koby miedzy Turcją a Niemcami istniała w tej 
sprawia jakaś tejna umowa. -

N O W A  R J E F  O Jt M A.

Hf

lisi M l
(Telegramy „N. Reformy" z 23 stycznia.) 

ftty w f*i o dymlhyi FSfPneHkis.
łflflftdeń. „Keichspost* podaje pogłoskę, że 

bar. R i e n e r t l i  ma udać się Jo cesarza, aby 
prosie go o dymisyę i o zwolnienie .% polece
nia otworzenia gabinetu parlamentarnego. — 
TReich,spost“ twierdzi jednak, że pogłoski te są 
p r z e d w c z e s n e .

P 4  is t ic s im ą d ó s it la  p e e s ło w e m .
Praga. Dziennik’ czeskie wyrazaią z a d o w o 

l e n i e ,  że Niemcom nie udało się przeprowa
dzić żądań ich co do wyłącznego zadekretowa
n a  języka niemieckiego w wewnętrznej służbie 
pocztowej. Dzienniki te ubolewają jednak, że 
nie wszystkie żądania Czechów zd Jan^ prze
prowadzić.

Dajunniki niemieckie twierdzą, „o rozporzą
dzenie pocztowe jest d w u z n a c z n e  i n i e 
j a s n e  i obawiają się nowych zawikłań.

Protesty Nżemców.
Praga, Z rozmaitych m.ast niemieckich w Cze

chach nadchodzą wiadomości o p r o t e s t a c h  
N i e m c ó w  przeciw ostatniemu rozporządzeniu 
językowemu na pocztach i przeciw stosunkom 
na poczcie w Pradze.

W L i t o m . e r z y c a c n  odbędzie się jutro 
zgromadzenie niemieckich urzędników poczto
wych, któro ma uchwalić p r o t e s t  przeciw no
wemu rozpoiząJzeniu pocztowemu, oznaczają
cemu zwycięstwo Czechów.

Usnniede bnimnlćw.
Wiedeń. Między rządem a stronnictwami cze- 

skiemi toczą sic u k ł a d y ,  podług których ma 
być uwzględnione życzeniu C z e c h ó w  co do 
u s u n i ę c i a  b n m m l ó w  stadentów niemie
ckich z Przykopów.

Po powrocio Apponyego.
Pudape9zt. Hr. A  p p o n y i wrócił tu wczoraj 

wieczorem z Wiednia. Wiadomości, jakie stam
tąd przywiózł, wywołały p r z y g n ę b i a j ą c e  
usposobienie Dla wy warcia jeszcze większego 
nacisku opinii publicznej na sfery decydujące 
w Wiedniu, zwołano na najbliższe dni posie
dzenie k o m i s y i  b a n k o w e j ,  aby powziąć 
uchwałę o samodzielnym Banku.

Niektóre dzienniki wątpią o skuteczności lej 
akcyi i wskazują na treść znanego paktu mię
dzy koroną a koalicją. Podług tego paktu, w 
razie gdyby oba rządy nie mogły dojść do po
rozumienia w SDrawach ekonomicznych, ma być 
utrzymany „status quo" do r. 1917.

Po audyeneyi prezydenta Jostha u cesarza, 
która się odbędzie w najbliższych dniach, na
stąpi audyeneya premiera Wckerlego.

Budapeszt. Hr. A p p o n y i  odwiedził dziś 
przed południem ministra K o s s u t h a ,  któ-e- 
urn zdał sprawę ze swogo posłuchania u cesarza.

„Pester Lloyd-' wl>rew doniesieniom innych 
dzienników zapizeeza temn, jakoby cesarz 
oświadczył się przeciw Bankdwi kartelowemu 
lub samodzielnemu Cesarz pozostał na stano
wisku ś c i ś l e  n e u t r a l n e m  i polecił obn 
rządom d a l s z e  p r o w a d z e n i e  r o k o w a ń ,  
ceiem uzyskania porozumienia.

ltlnicme i teispira
ufDtiomofti „Home] Reformy"

z dnia 23 stycznia,
O przesilenia kancierskiem.

Berlin. „Yoss. Ztg.“ omawia na na-.ze.uem 
miejscu pogłoski o przesileniu kancierskiem 
i pisze, że trudności, zarówno w sytuacji vre- 
wnętrznej jak i zewnętrznej są barazo wielkie 
w obecnej chwili i dlatego n.e powinno mą wy
woływać przesilenia kanclerskiego Chwila obe
tną nie jest dotrodną do zmiany kierujących 

| polityków,

Cc się tyczy położenia w polityce zagranicz
nej, to jest ono niewyjaśnione. Być może, że 
pobyt króla Fdwaida w Beninie przyczyni się 
do wyjaśnienia tego położenia.

Niemcy na konferencyi bałkańskiej będą miały 
bardzo trudne stanowisko.

Urodzin; Wiibelsta.
Berlin. Z okazyi 50 rocznicy urodzin cesarza 

W i l h e l m a ,  która przypada na dzień 27 b. m. 
przybędą do Berlina wszyscy książęta niemiec
cy z wyjątkiem regenta bawarskiego

Socjaliści zapowiadają na ten dzień l i c z n e  
z g r o m a d z e n i a  m a s o w e  i demonstracje 
uliczne.

Proces Al0k£ic|ewa.
Petersburg. W  procesie przeciw generałowi 

A l e k s i e j e w o w i  stwierdzono, że firmy 
Hotschki, Schneider i Creuzot, oraz dwie inne 
firmy dostarczyły Rosyi materiałów wojennych 
podczas wojny rosyjsko-jaDońskiej. Ponadto od
czytano na poufnem posiedzeniu koresponden
c ję  z firmą Hetschki, r. której wynika, że obok 
Aleksieiewa, który lisry swoje podpisywał pseu
donimem „Kulga", istniał jeszcze cały szereg 
p o d e j r z a n y c h  p s e u d o n i m  ów.

Wczoraj rozpoczął wywody prokurator, który 
podtrzymuje w pełni oskarżenie.

Petersburg. Proces przeciw generał-majorowi 
A 1 e k s i e j o w i przybiera w i ę k s z e  rozmiary. 
Przy przesłuchaniu głównego świadka R u d n i  
c k i e g o odczytano listy Aleksiejewa do fabry
ki Hetschkys w I-ondynie, W listach tych wy
mienia on k i l k a  o s o b i s t o ś c i  pod pseudo
nimami Jak stwierdzono, są to w y ż s i  u r z ę  
d n i e y  m a i y n a r k i .  Odczytenie tych listów 
wy wołało w i e l k ą  B e n s a c y ę .  Przewodniczą
cy „arządził natychmiast t a j n ą  r o z p i a w ę ,  
publiczność usuDięto z sali.

k a m a c h  d ja y w i H w * ,
Sar. Sebantiau. Ubiegłej nocy eksplodował 

p a t r o n  d y n a m i t o w y  pod menami b u r 
m i s t r z a  miejscowości Andoain, jednak wy
buch nie wyrządził szkody wielkiej. Areszto
wano ailke indywiduów. Motywa zamachu nie 
są znane.

Itabrogento Sunew lioilnieunFcli.
Waszyngton. Izba reorezentantów przyjęła 

158 głosami prziriw 108 ustawę o b u d o w i e  
d w ó c h  n o w y c h  o k r ę t ó w  w o j e n n y c h .  
Rząd zaś domagał się czterech nowych okrę-
iÓW.

Komisja budżetowa o b n i ż y ł a  kredyt na 
fortyiskac-ce z i o  milionów na 7,920.000 do
larów.

R S o fd er& z?  n a p a d .
KonJanłynopoł, „Szuraj Uromet" donosi 

z Pil u la  (Arabia):
Po przybyciu pociągu do stacyi i s t a b l j ,  

spostrzeżono, że namioty urzędników i telegraf 
są  z n i s z c z o n e .  Wokoło widać było obfite 
ś l a d y  k r wi .

Sądzą, ie  szczep Dzrjhne w y m o r d o w a ł  
e a ł y  p e r s o n a l  s t a c y i  w liczbie 40, a 
zwłolci pomordowanych zabrał ze sobą.

Kuch kolejowy na lim Elula-Medina na razie 
wstrzymano,

Pciar ar psdągj.
Kopenhaga. W pociągu luksusowym Berlin— 

Kopenhaga wybuchł dzis w wagonie sypialnym 
koło stacyi Fasaew, pożar.

Podróżnych uratowano, tylko musiano dać im 
nowe ubrania. Pakunki ‘ wszystkie u l e g y  
z n i s z c z e n i u .  Przyczyną pożaru mą być kró
tkie spięcie.

PO'..t;u£l®
Sun Francislcw. Oberwanie chmury spowodo

wało p o w ó d ź  w K a l i f o r n i i  nad wybrze
żem oceanu Spokojnego. Miasto Stocktam stoi 
pod wodą.

Londyn. Donoszą z J o h a n n e s b u r g a , ż e  
skutkiem ulewy uległy przerwie połączenia ko
lejowe w całej kolonii, jak nie mniej połącze
nia telegraficzne. O ile nnądownie stwierdzono, 
w jednej z kopalń z a s y p a n y c h  z o s t a ł o  
7 oiałych i 100 krajowców, i niema sposobu 
ich wj ratowania.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopiński.

N A B E S Ł A N E .
•Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 

redakcyi).

Mschanalecfiniczy

M M  Zontim Ki
Kraków, Zybliniewicza 9

lecznica chirurgiczne - orłopecfyczita
Oryginalne aparaty Zan dera. — Gimnastyka le
cznicza - Leczenie gorącem powietrzem. —
Mlęsienie i el: ktrybowanie. —  Wyrób gorsetów, 
pasów przepuklinowych, sztucznych kończyn itd.
Aparat Roentqena. Sala operacyjna. Pokoje dla 

chorycn. 746 1 12
Leczeii'e garbów, skrzywień kręgosłupa i koń
czyn chorób stawów i kości, gośćca, artrytyzmu 

chorób serca, otyłości itd.
Zakład otwąrty od 9— 1 i od 4— 6. Teł. 79fi
Dr Merz. Dr Staszewski. Dr Wuchtel.

Dobryir środkiem przeciu kaizlaui
jest syróp wapienuo-żelazowy Herbabnego, znauy 
od lat 39, prze* lekarzy zbadany 1 polecany. 
Uśmierza kaszel; nmwa flegmę 1 działa podnieca- 
jt ĉo na apetyt i trawienie. Zawierając żelazo i W-s* 
roszczałne sole fosforanu wapna, jest on nadto 
bardzo prayaatny ao tworzenia ałę kości ł dzieci 
chętnie go zużywają. Wyrabia go tylko apteka 
■ira Helimanna w Wiednia, V1T, ale dostić go 

można w każdej apteca. 233 1 5

Sobota, 23 Stycznia 1909.

Lekarz chorób ckóinyoh i wenerycznych
S r

b. seunndaryusz szpitala św. Łazarza, .ordyaajo od
godz. 8 — 11 1 2— 5, Kraków, ul. Floryanska 25

Kasz.ącym zwraca się uwagę na przetwór 
T h y m o u i e l  S c l i ł a e ,  przez lekarzy często za
pisywany. 212 12 ~2 i

t a  p e w i ć  Imoiii p r a s o i i i i n l i i i i i t i o
r ą k  1 tw a r c y :

M v d i o Ss l ® t s z x i i c & e u

s ^ MAŁinoWSKIEGP
'*\V #  z zap«dhem wody kolońskiej 

(cena 60 halerzy) i 446 3 25

P S t l E o S e r E i i i a e
(ceda 70 hal.) Skutek niezawodny, lecz należy 

ż; dać wyrobów AlaUnowęaie/jo.

Ihwaa onspcdyczni
Dra JH. CEŁUklSE^ESO

docenta Uniw. Jagieil, 
t Kraków, Rynek Ktepariki, L. 12, te!. 540,

największy zakład tego itdzaiu w kraju. Gi
mnastyka leczn-cza; leczenie skrzywień knjgo 
słupa, kończyn I chorób stawowych. Leczenie 
reumatyzmu i artretyzmu gorącem powiefrzet 

Rflntgen. n o

Kto potrzebuje obuwia, nrechaj się przeupnth,

W O J C I E C H  K A P E R A
w Krakowie, ul. Sławkowska 24,

(w domu X X . Emerytów) 
odznaczony najw” ż*zą nagrodą na wystawie w Pa* 

ryżu 1908 r., wykonnjo 1 ma na składzie

Ubawie tnąskity duu k dsłaciąca
z najlepszego materyatu, 

wedłup fasonów francuskich i angielskich. >

M M  M I G ?  f e  l  [ I n

w Za&OfMuśom otwc^iy caiy rok.
Kąpiele powietrzne, zwykłe, gazowe, etc. Gimna

styka, młesienlo. najnowsze przyrządy zangarowskle, 
etc. Kucbnfa wykwitua ł zdrowa. Oddzielny stół 
jarski. Centralna ogrzewanie, światło elektryczne, 
wodociąg, aanaiizacya, desinfekeya. Cena od 8 B 
wzwyż » fałem utrzymaniem. 68

M H M w e  msne

Enrsa teieorafluzne.
Wiedeń, 23 stycznia. Giełda Hfcodi Iowa.)
Marki 117-03. F enta majowa H4’00. Uicti kotonowa 

węgierska 91 —. Akcje annr. *akl kred. 627 50. Akoyt 
węg. zakf. kred. 795*— . A.kcye Anyobankn 293-—. A cyz 
Unionbanko 532‘50. Akcye Bankrereinu 51 4 '- Akcye uUie 
lerbankn 438*—. Akcye LoLi państwowych 874 30. Lom-
iard> *02 50. Akoye kAei KlbetnD o , Akcye fabryki
-roni 605-—. A>( ye tytoniowa 8aC 50. Alpiny 630-—• /  

Rime-Mura yi 62fi’(?0. Akoyo praskiego Tuw. żel-zneg«'
 ■—, Losy tureckie T82’7b. Ruble 951*—•

0  sposobi sum: spok.
Berlin, 3-i styozD<a. (Giełda poranna.).
AkOjC erę dy to we 198’— , To w Ayskł itowe 188 50. 
Uapołoificmo: silne

Giełda zbożowa.
Budapeszt, 20 styczniu Pszenic* n» kwieeieA 12 70 i  

12-71 pszenica n - maj — ; pszenica nu patdzicrn,i4 
10-82 do 10 83 żyto na twiedeń 1U04 do 10'05 żyt# 
na październik 2 05 do 9’06; owies na kwiecień B >4 
do 8*63; owies na październik -*— do —'— ; kol.niw 
dza na maj 7-26 do 7*37'; rzeptut na sierpień 13’75 w' 
i3'86. Wszystko za 50 kg.

Oferty mierne, cbęć knpna mierna, nsoosobfeme >i!d«  
mróz

Cennik izby handlowe] 1 przem ysłowe, 
w Krattuwie,

z 96 stjusnia (g-odz. 1 
a Waluty.

ZMIANA LOKALU! ZMIANA LOKALU
ZAKŁAD DENTYSTYCZNY

BERMANA ŁE.MPAHTA
został przeniesiony na ulicę Grodzką L. 43.

południe.)
pLoą i dajr 
w koronach,

Rnble papirrowe 25 > 50 3 i l ;
Marki nkmleckio . . . . . . . . . . . .  115 fcu 117 Jh
Franki p a p ierow a    96 20 .,i 84
Dwui dcsWfrankćwkl w zloc * . . . . .  19 Otł id II

II. Listy zastawne.
6•/, Listy i tSwiWne prem. Jacka hipot loO 75
Vit*U Listy .uU w na Danka nipot. • • ° rt —
4°/„ „ „ * # • • • & 1 —
*»,•/_ listy  zaztai.se BsiAs krajowego 100 —

4<H, „ . .  »» 20
4” , Li»t> i m  gal, Tow. kred, ziem. uieok. 98 oj
4% .  > .  * .  41 le ‘ n- H's 78
4*;, .  ■ .  > « s 664eta. 92 25

110 61 
99  7f 
94 -* 

101 -  
94 2t 
97 6K 
67 7A 
9d 23

89 wl 
04 60
91 23’ 

100 50 
94

98 -  108 —

III. Obligacji, I pozyczKl.
4»/, tłalloyjskie obligacye pn pmacyjao . \<1 50
i * l ,  Fozytzk* krajowa z r. 1893 . . . , 93 - O
4t|f „ ir :ai ta Lwowa , . • . . 90 '-ó
4‘ /«V» Obligacye komanalne Banka ki aj. 90 75
41 j ,  kolej >v a .  .....................93 —

iv. L o s y.
Losy miasta K r a k o w a .....................

V. Akoy*.
Altr.ye Banku hipotecznego we Lwowie . 600 — _

„ „  Galie, dla h. i p. w Krab "80 — 100 —
„ kolei Lwów-Ozemiowce- fa»«y • • 560 — 552 —

VL Publiczne zap.sy dluBu.
4*/. wspólna renta pap*®*0'’ 0 • • . . . 94 30 >4 <jO
4,  „ „ s r e b r n e .................... 94 80 94 30
47,  rent* koronowa aastryseka . . . .  94 40 91 30
«• „ .  węgierska . . . .  91 10 91 tK.
47,  „ ansu-yari a w .-focie . . . .  I l i  7ó 115 251
47, .  węgierska „ . . . .  HO 60 110 50

Karat, są notowane bez bieżącego knpoiia, który się 
oblicza osobno.

(Mli i łahawatti. Mm  i lapis
pamiętajmy

o Tomarzyst Głie „Szkoty ludoaief

Ar ty kufy hirurgiczne. — Wata Dra 
Bruusa, band arze. — Podkłady dla 
chorych. — Prześcieradła i pie
luszki gumowe.

Taniej niż 
wszędzie poleca

S k ł a d  a p t .  „ S A N I T i k S "
Kraktfw, ulica Długa L. 18.

Wszelkie przybory toaletowe. Grzeuienie 
Szczotki, do włosów, zębów, sukien i t d  
Gąbki, pióropusze i Trzepaczki. Wysyłki 
na prowincyę odwrotną pocztą 2 razy dnia.



Sobola 23 Stycznia 1909. N O W A  R E F O R M A . Nr,  36.

M U f l  W L E W K I  H P T  lin 'ociiaród) S W e y c h  Towar
“  ' i Q0i3W8i Kocili M i  (iZ Piatowi i i i  «  tómw Erak&wi@, przj u*, Ok-a&uEsiel 1. 3. 519 0

TtoMrzystoo stolarzy (?) ftaiioaryi ZefirzotfwsRiei
Wyroby krajowe i własnć.

Poleca P. T. Publiczności
_  _  _  swój ubficio żaopatrzony

zareje” rowane z ograniczoną poręką. —
Meble z drzewa suszonego w suszarniach parowycn. Gwarantuje jakość. Urządzenia pensyonatów i zakładów kąpielowych, Dział tapicerski prowauzi znany tapicer p Allons Wewrzecki.

Główne magazyny w Kalwar/i. —, Wyroby Towarzystwa sprzedajemy tylko w własnych magazynach. Pośredników nie mamy. 7 13 o

Skład mebli i wyrobów tapicerskich
w Kiauowle, ul. Wlślia 1. 3.

Ważfse dla Pan2
— Po ukończeniu Szkoły wiedeńskiej —

16
według najsw tzszej mody, na t a l e ,  
zabaw y, ztb ra n iL  tow a rzy sk io . jak 

również uskutecznia 651 2 4 
pielęgn ow an ie  1 ąi i paznokci
metodą ani rykańsną „ilanisure , tak 

jedno'szowo jak w ubon.menem.

WatiiB dla rodziców!
Dla towarzystwa mojego syna, ucznia IV kia-CU _Tór rt. m „myt i 1Y1 /a 11 fi TOlft.sy gimnazjum w Krakowie, przyjmę na mie
szkanie rówieśnika inteligentnego, dobrze wy.
chowanego, Troskliwa opieka zapewniona. 
Warunki przystępne. — Wiadomość: Kraków, 
ul. Mikołajka 1. 13, I piętro. 80J 3 5

G e o m e t r a

U L  ś w .  S Z & r k a  8 ,  I  p .

Krrpnirza 16, parter.
lluży, ładny pokuj frontowy, rarteruwy, rnie- 
l/lowaay, z - iłem utrzymaniem dla dwócŁ lub 
trzech Pań, do wynajęcia zaraz. 381 5 6

12 l i f f l l
o 5 pokojach z przyn. od ] kwietnia 
1909 r„ względnie i wcześniej. Zgło
szenia tylko listowno wraz z podaniom 
zyuszu przyjmuje A dmiuistracya „N. 

Reform y pod X. J .  7121. 347 17 o

Mqw3 pracownia
atu c i i i  i i i i

ul. Grodzko 8, II p.,
wykonuje wszelkie powierzone jej robo
ty szybko, puklualnie i tanio. 549 a o

Dnia 29 styczn ie  1909 odbędzie się o godz. 
10 #rzMi południem w c. k. Sądzie po* \ jyo- 
wym Targu

*  J L l c y f a c y a

absolwent kursu genm. (z praktyką) poszukuje 
zajęcia. „Geometra*1 po-te restante Kraków, 
za okazaniem kwitu morałowego. 874 2 2

od 1 In togo loteal na składy 
lub cichą pracownio, uJ. Dłu i

873 2 5

n t

AiFslryacki Lloyd - T r ie s t

ga ]. 59.

99THAUAW
podrożę po morzu dla przj iemności.

Dwie potirółu do liatonacyi
z Tryestu od 3 do 12 lutego i od 15 do 23 lutego. Ceny począwszy 

od 20u K za każdą podróż.

Do Palestyny i F|iptn
z Trycstu od 2 do 27 marca. Ceny począwszy od 650 K.

Wieibanoc na morzu
(RołuJn. Włochy, Grecya, Dal macy 1) a Trycstu od 1 do 18 kwie

tnia. Leny począwszy od 450 K.
Wszystkie ceny rozumie się za jazdę morzem i utrzymanie bez napoi,

Prospekty, wyja-nienia i zgłoszenia w Ausfr, Lloydzie, Tryest, W  Krakowie u Gnld- 
lusta i f-iki: Karola Gottlieba, Rynek 17; w Związku turystycznym, tudzież w Gene
ralnej Agencyi Austr. l.loydu, Wiedeń, I., Karntnerring 6. 606 3 6

Lilii Ii.i

BAZAR CUKROWY
w K rakow ie, Sław kow ska 8 .
zniżył o 2b°/0 oeny kompotów, marmo
lad, galaretek i soków. 885 l 4

l  p o p r j y  WMitrztłU
jest do sprzedania dębowa syp alniu kawaler
ska, zagai-! portyeiy, dywany. Rakowicko 1. 3, 

I p,, na prawo. 871 2 3

łtełw mm
4 konny, typ „Waichałowski-*, w do
brym stanm, z powodu zaprowadzenia 
elektrycznego tau io  no sp rzed an ia .
Oglądać można w ruchu w fabryce wę
dlin Ą. S. Spiry w Krakowie, ul. Kra
kowska 0. 825 3 4

domu stojącego przy ul. Sienkiewioza w Zako
panem, należącego lo p. Sianka w N o w y m  
T agu . óóadyum 3.305 kor. Tb m nowy w śli
cznej miejscowości, widok na Tatry, iront na 
południe, parcela przed werandą. 7/57 3 li

Sotni! Czekoiiiaa Muła
deserowa, wyrób własny, poleca

A. P IA S E C K I
Fabryka czekolady, Kraków Floryanska 
2, Hotel llrezdeński, Długa 12. 867 2 O

Swjm .Szali. Odbiorcom podaję do wiadomości, ie po ukończeniu 
inwentarza znown jest do sprzedania około 4000 metrów uznanych za naj
lepsze, na traw niku bielonych, bez skazy

resztek płótna rumburdzkiepo
długości od 5—10 metrów po 50 halerzy; wyszukane resztki długości 
12— 18 metrów po 50 haleizy za metr. Za trwałość daję i tym razem 
najzupełniejsze poręczenie, —  W j sylka odbywa się dopoki starczy zapas, 
tylko w 5 kg. paczkach (około 40— 45 metrów) za zaliczką. S. Stein, 
tkalnia płócien. N ackod  (Czechy). «  883

l o
4 lub 6 pok., kuch.. przedpoli , łaźnia, nadając! 
się i na biuro. Jagiellońska 5 (róg Szewskiej) 
od 1 kwietnia. 796 1 4

Bardzo tamo
zaraz do sprzedania schody, kuchnia, brama, 
portale. -  Wiadomość u właściciela, ulica św, 
Tomasza 20. 7.97 1 4

T e c h n i k budowniczy z czteroletnią 
praktyką poszukuje posady 

w biurze lub na budowie — Ogłoszenia pod 
P . A . 3. poste restante K ra k ów . 769 6 6

pokój M b l& d s n y
l całkowitem utrzymaniem, światłem, opałem 
do wynajęcia. — Ul. urnbuwskiego 10, drzwi 

na prawo. 801 1 3

L a n y  t c j r e c - j r i e
Ciągnienie juz 1-go lutego 1909

G ciągnień na rok 6  
g łów n a  w ygrana na przemian

sita i toriEpiandw, pianiu i lawin,
poleca 121 18 o

n a i r a  im tru m s n ta  
tirm  Krajo&iycii.

Wyłączne zastępstwo tabryK B5- 
seiidurfera, Ehrbara, Wirtlia, Ko- 
lykuwicza. Zarazem najpraktyCŁ- 
n ejazt krzesła do fortepianuw.

poleca śniadania, obi dy i kolacye na świeżem 
maśle, zjinne i gorące przekąski, przyjmuje 
z rmówiema na bale, wesela, zabawy i t p. — 
Kuchnia otwarta do godziny 2-giej w nony. 
802 3 5 Z poważaniem

F. tlKii/skf, Zwierzyniecka i

i r a u k .
600000300.000

zlotem bez potrącenia.
najmniejsza wygrana 240 i ranków. 
Lus gotówką około 188 K lub na

I 37  ra t m le s ię b z iy ch  p o  6 k o r . j| 

Ę jT  h a łd y  lo s  m u si

K  450.000
ogółum główne wvgrane w

1 3  ciągnieniach na rok 1 3
Najbliższe ciągnienie jnż dnia 

I V  1 l u t e g o  1 9 0 9  r .
711 Gośki łus czerwonego krzyża 
u Węgierski los czerwonego krzyża
Lob Kazylika 

ski lcSerbcud los państw, (tytoniowy)
Los Jo- >ziv (Dobrego serca)
Wszystkie 5 losOw razom około 138 K. 

Inb na
| 39 rut m lesiĘC7jiych po 4 k o r . | 

b y ć  w y c ią g n ię ty .
W szystk ie  lo sy  w ilo n c l 8 ra ze m  ty lk o  na 3 ?  rat m ie s ię czn y ch  p o  10 E. ,

2 < K &  k o r o n
ofia< aję za wyrobienie posady osobie umiej:scej 
pisec na maszynie i posiadającej odpowiednie 
wyksztr łceni' biurowe. Zgło-zenia z podaniom 
warunków: W. B. słuch. med. Kraków. Colle
giom medleum. 856 3 5

Natychmiastowo wyłączne prawo gry już po złożeniu pierwszej raty na prawne potwier
dzenie kupnu. —  Zamówienia przeitazem pocztowym.

Wie&@&ski dcm wynkiaay Robert Reitter
W io den IV., H auptstrussa zOa. > V  T y lk o  P a u ia n er .io i. f p ]

Główna wygrana 600.000 rranków złotem przypadła przy ostatmem ci.ignioniu 10. 6w tu
reckich pewnemn pomponikowi w Gracu. 809 1 6

z ukończoną II-gą ki. szkół średnich, 
z dobrą konduitą, przyjmie skład pa
pieru Kam‘la Bauma w Tarnowie.

888 1 3

i M
funkcyonujące bez zarzutu poleca 
po najniższych cenach fabrycznych

HAbKS HtMIRAD
c. k. nadw. dostawca 

B e n * ,  N r . 7 1 8  ( C z e c h y )

Fonografy o 2 walcach 9 K. Gra
mofon z 2 kawałkami inyzycznemi 
22 K, Zażądać mego obficie ilu
strowanego głównego katalogu z 
3009 odbitek za darmo, opłatnie. 
Wysyłka za zaliczką. Niema ryzy
ka! Wymiana dozwolona. 8191010

Celem kupna
lub dzierżawy poszukuję willi urządzo
nej na pensyonat w krynicy lub Że
giestowie. —  Zgłoszenia .  Wilia* poste 
restante Ki aków. 749 4 4

naturalne, co dzień świeżo, wysyła w 5-cio ki
lowych paczkach frauko do każdej stacji po- 
cztowei i. pobraniem p„ ceuie 4 złr. 90 ot. 
J ózci K on stam y taarnan, S z e p c y  

t fa l< s  Węgry. 758 ,, o0

3 pokoje1 ku6hnid’ in‘cifc pił:’ ̂B  m_ front do wynajęcia —
Wiadomość; ul, Stolarska 13, od gods, 
10— 12. 7«5 8 ?

Dmie Kamienice
we Lwowie do sprzedania lub do za
miany na kamienice w Krakowie. — 
Wiadomość: Kraków, ul. Teuczyńska 2, 
II p., Saski Kazimierz. 784 2 2

K a s y e r l ■
znajdzie umieszczenie w składzie Lino 
euni i Cerat, Kraków, Rynek 10.

823 a 2

Z outomoDIIe L“Jlln" Kl“;<nto sile 8/9 HP. i 
14/16 HP. prawie nowe do sprzedania 
w Krakowie. Wiadomość: Wł. Gurgul, 
Bochnia. 789 3 J

liRR I M  t l i !

finin z całem utr/y-
II 1UJ UFU r ]i('0fc  maniem każ

dego czasu do wynajęcia tu św. To 
masza 1. 32 II p. 754 8 5

Osoba
w średnim wieku, poszukme posady jako 
panna służąca w magnackim domu w 
miejscu lub na wyjazd, lub też do towa
rzystwa starszej pani od 15 lutego. — 
Zgłoszenia A Karoiewska poste rest. 
Kraków. 740 a 5

Solfcytator
adwokacki, zuolny tabularzysia, poszu
kuje posadj zaraz. Zgłoszenia listowne 
pod „753" przyjmuje Administracya 
,,N. Reformy*^________________ 703 2 2

Nauczycielka
w średnim wiekn, do kształcenia pa
nienki 17 le tn ie j z fortepianem  lub bez, 
potrzebna jest z a ra z  lub o j  lutego. 
Posada stała z utrzymaniem, Wiadomość: 
K. M 11. poste restante Kraków, za 
okazaniem Kwitu inser. 819 3 3

S t ó ł  s k l e p o w y
2 m 15 cm. długi, z kamienną płytą; 
w dobrym stanie taniu do sprzedania. 
Wiadomość w aptece pod Białym Orłem, 
Rynek, A-B, 45. 743 3 3

FrsnlLc5M0f:
złutem można wygrać już dnia

1 I f i t p g o  1 9 0 9  r o k u
kupiwbzy

Turecki 400 Ir. lor.
Bezn nrnnkowo losowaniu podlegający, 

zawsze odsprzedać się dający
6 c ąrnłeii rocz&te 6
na ktńr* rytuler wygraj ^ch praypaur 
razem S.73&.80C iraultów płatnyc?., 

złotem ber potrącenia 1 
Łioay oryginalne po dziennym kur- 

ais Isb triki na
37 r a t  miesi ęcz. po K B'— .

się chce tanio ubrać według angielskiej pier
wszorzędnej mody, zamawia nbranio U

G Ó R K I ,  k r a w c a
K rak ów , Fi try m ska 21 .

Na prowincję wysyłam próbki, modele, «pt>- 
sod branfy m ary, oraz ceny ubrań. 570 3 3

do sr-rzalakit
maszyna systemu Underwood, dobrze 
utrzymana, wrat. z mimeogralem i sto
likiem. Oglądać można w drogueryi 
Wnyeh pp. Zopotha i Ski, ul. Siouna 

815 4 5

Pierwsztjdna instyl ucya daje 
Panum i Paniom możność 
opiągni()cia znacznych do- 

cliodów. Urzędnicy, nauczycie
le, naczelnicy gmin i t. p.’ mo
gą sobio zapewnić pokaźny 
poboczny zarobek. Zgłoszenia 
pod „ E n e r g i a "  poste re
stante K raków .

baidzo gęsto tkanej

23 m. dług. SO cm. szer. w prążk; czerwone łub niebieskie lo  K 
18 m. dług. 116 Cm. szer. „ „ n „ 20 K

za sztukę

tuzin ściereczek do szklanek 6 0 x 6 0  tuzin E 2 40
tuzin prześcieradeł bez szwu, tuzin K 24.—
i wszelkie artykuły na bielizną i poóciel wysyła, za zaliczką

Tkalnia lnu I r.wel iy

Nrchod, Czechy.

Tt.kże 5 kg paezk.t sortowanych resztek, około 40— 45 m 
po cenie 17 koron; resztki mają 5— 15 m długości 8 7 9 - 3

K a  m a le r
kupiec, lat 25, przystojny, inteligentny, 
trzeźwy, dobrego charakteru, pragnie 
założyć własny imeres (sklep) dla Dra
ka znajomości pań poszukuje na* tej 
drodze żony.

Panny Inb młode wdowy, inteligentne, 
z dobrej rodziny i z odpowiednim ka
pitałem, pragnąc wyjść za mąż, życie 
uprzyjemnić sobio i przytem pozyskać 
dobrego męża, zechcą łaskawie zgłosze
nie swAjo. wraz z fotografią przysłać 
pod adr: J. W. 17. poste fest. Nowy 
S ą C Z . —  Dyskrecya zastrzeżona Ano
nimów nie uwzględnia się. Rzecz tra
ktuje się na seryo. 889

od dawna słynny pierwszorzędny pen
syonat, wyborna kuchnia, bardzo piękne, 
osłonione położenie na południowem wy
brzeżu, w centrum z wielkim cienistym 
ogrodem, odnowiony Prospekt na. żą
danie. 6fla 4 5

f l O M E y

K a w a l e r
przemysłowiec, lat 31, doić przystojny, 
z dochodem 6 tys. kor rocznie, pragnął
by się ożenić z panną lub młodą wdo
wą, gospodarną, która posiada cośkol
wiek gotówki. Pośrednictwo rodziców' 
i opiekunów' nie wyklucza się. Fotogra
fia konieczna, którą się natychmiast 
zwraca. Listy pod „P^owinCya 31“  po
ste restante Kraków. 887 i a

inteligentny gospodarz, Jat 31, żonaty, 
teoretycznie i praktycznie w gospodar
stwie dóbr wykształcony, poszukuje po
sady u właścicieli lub dzierżawców dóbr.

Zgłoszenia: JozeK Fiala, Oeske Bu- 
dćjowice, Cesfcń ulice 46. 806 2 2

L. 5097. 880 1 3

E m k fo rs .

PoUlrtirzny MM

807 3 3

T r z y  k r o w y
młode, mleczne, jedna z cielęciem a dwie 
cielne, są do sprzedani z powodu o- 
puszczeuia dzierżawy. Piaski Nr 10 tuż 

przy rogatce Mogilskiej, w uliczce.
8 5 2 2

R y -ie R  1 2 .  R y n e k  1 2 .

^ a r a .  M e e s e r
p o le c a  576 6 8

n a l w i g k s z ?  u i p k ó r  o b u w i a  u a k w o ^ o .
B3BEI

tuż. dla budowy ma ryn powsr i roln 
klektrotei hnika Pudowa żelazna nad
ziemna i mostów. Architektura, 763 1 8

' i rain.iJUfanH J1 badan i liberit ryt.

O f f l o s f z e U e .

Natychmiastowa, wyłączne prawo 
gry jaż po złożeniu p erwszt, ratj

G u n i  ło«owań „Neucr Wiener Mer- 
cur“ sa denr o. 846 2 5

U is to i  w y m ia ry  
OTTO SPITZ, W iedeń, 

I , S ch o tte -r ln p  ty lk o  26
Ecke Goiizagagasse

M a lie is tw o .
Młoda, inieligenl na bezdzietna wdowa 
z prowincji, posiadająca 8000 K pra- 

lęłaby wyjść za mąż, za prawego in-
l i o c ń n i ł 'Arwunsi llih

i i  t» i J ^    J ' iv.
pięłaby w jjść za mąż z  -------
tel.igenri-ego wdowca, lub starszej, o kar 
walera na pewnem, dobren stanowisku 
Listy z podaniem dokładnego adresu 
przesyłać E- U. poste restante lż r s b «
Na anonimy nie odpowiadam.

w
793 a g

P r o s z ą  i ą u a ó
darmo i opłatnje mego boąato alustr. 
•dównegio koiałieu x 3C0 rvoln ze- 
K&.kćw, wyrobów złotych, srebrnych, 
iustrumentów Tnuzyo/iiyok. wyro- 
b6w stalowych i_skórzanych, przy-IJUw BtaiÔ YTkU 4   ̂ 1 "
borćw dc lalema - gospouari t va

  uomowejfo L-tc. — Pier*»*»i fabryka
zegatów r Brłls IIA N A S  K O N R A D , c. k.zegarów w ram  m a n n s  ’  ■ 1 “
nadworny dostuwc- w Briix Kr 1390 (Ozecliy). 
Prawdziwy sz v„jo. zegarek Nickct-Ankei- K< im, 
system Ruskopf Patei * % K, 3 sztuki 14 K. 
„Adler-Roskopf** Nickel-Anker R0m. 7 K. Pr&' 
wdnwy srshn ltóm. otwartr K 8 40. Bez ryzy 
ka. Za-niana lub zwrot pienladzy. 261 28 "0

W yborna sposobność do kapną d la  handli 
łokciow ych i  d o m o k r ą ż c ó w ?

Wysyłka taki- do prywatnych. 724 2 4

| 40  do 45  m etrów  r e s z t e k jS  boron |
sortowanych barchanu na snknie 78 etni. szerokiego, wspaniałe desenie, sefiru .sodnego 
na suknie domowe, koszul* i bl- zki, wybornego bielonego płótna na 1 ieliz • yu-ki 
na pościet, ręczników, ścierek. Długość resztek 6—10 metrów, z poręczeniem >ez ska*y 
i bardz dobrej jukosoi. o barwie w praniu nie pełznącej. Jeżeli się nie nadają,. Praca 
się pieniiidze zaraz, Wysyła się najmniej paczkę 40—4 > metrów za 18 X  za ze liczka.

Tkalnia R. Horner, Nacfrod, Czechy.
— 1 Przy większym odbiorze 3 */# opnstn. — •

PATENTY
wjjedr^wa we wszyztkioh państwach 

inżynier S . D 7 .b A .\ S K I 
rze« o. k. Rj ,4 ,mianowany i zaprzysiężony r .„ -n ik  patentowy. 

V, leden, li., Lindenga„ss 9. tTelefor? 5962).

31 7 0

55?  Sfi- daaa FRANCISZEK MARTIN

W kiajowej szkole ogrodniczej w Tarnowie 
rozpoczyna si- rok szkolny 1909/1910 w pierw
szej połowie kwietnia laod.

Celem Krajowej szkoły ogrodniczej w  Tnr- 
now-e jes i teoretyczne i praktyczne wykształ
cenie młodzieży na ogrodników u dolaionych 
do prowadzenia ogrodów wiejikieb.

J)o szkoły tej może być przyjęty kaźdj kan
dydat który:
1) wykaże się. że ukończył przynajmniej 15 rok 

życia, i o odbył z dobrym postępem obowiąz- 
k iwą naukę w szkole ludowej, jest nmy_ 
słowo 5 fizycznie zupełnie zdrów i uicni- 
gannyoh obyczajów;

2) w term;- io przez Dyrekcję oznaczonym zło, e 
egzamin wstępny, służący do ocenienia cz" 
kandydą jest wogóle dostate-znio umysło
wo i fizycznie rozwinięty, ażeby mógł sko
rzysta., z n „k  w tej szkole udzielanych.

Kandydaci, którzy odbyli przynajmniej jedno
roczną praktykę ogrodniczą, s uczynią zadość 
powyż wymienionym warunkom, mają pieiw 
szeństwo przyjęcia piz*d innymi.

Koszta utrzymania ucruL w zakładzie wy
noszą 330 koron rocznie. Synowie ubogich ro
dziców przyjęci być mogą na ko zt funduszu 
kraj u we g-j

Każdy wstępujący do zakładu powinien ayć 
zaopatrzony w dostateczną bieliznę i dobre bu
ty juchtów e.

Podania o przyjęcie wujsić należy najdalej 
d o  1S m ai ca  1999 r . do Dyrekcj i krajowej 
szkoły, ogrodniczej w T. mowie, którr na żą 
dan e udzieli wszelkich bliższt ch wyjaśnień.

Oprócr uczniów zwyczajnych Dyrekcja przyj
muje także pi-ALitj-^aatów o g r o d n lc iy c n , 
t. j. takich, którzy tvlk« prfkty. zuie oczyć się 
zamierzają. 845 1 3

Wydział Rady powiatowej w Brze- 
żanach rozpisuje Diniejszein konkurs na 
dwie posady k o n d a k t o r ó n  d r o 
g o w y c h  z Biedzibą w Kosowie i tv 
Brzeżanach.

Z posadami temi połączone są nastę
pujące pobory roczne: płaca w kwocie 
1200 kuron i ryczałt na objazdy w frwo- 
Cib 800 koron.

Kandydaci winni się wykuzać:
1) Nieprzekraczalnym 40 rokiem życia,
2) Świadectwem zdrowia;
3) Ukończeniem kursu szkoły kondu

ktorów drogowych przy Wydziale 
krajowym;

4 , Znajomością języków krajowych;
6) Przynajmniej roczną praktyką przy 

budowie i kon»prwacyt dróg.
Posady nadane będą na jeden rok 

prowizorycznie, a po roku zadawalałaś 
jącej służby nastąpić może stabilizecya 

Ubiegający się o i< posady winni 
najdalej d o  1 5 - y o  I n t e g o  b -  r .
wnieść do Wydziału p ow ia tow ego  p o  
danie.

Z Wydziału Bady powiatowej
Bi zeżany, 5 stycznia 1909.

liordu ba m. p.

Zapytajcie się swego 
lekarza, czy

w oda do włosow
nie jest jedynym niezawodni działają
cym śr Okiem przeciw tyslmlu, wypadu 
niu włosów, łupbżowl? — „Lowakryna** 
wytwarza bujne, błyszcząco włosy oa 
głowie i brodzie. Dostać m. in . we fla

szkach po .5 K, «  flaszek 20 K.
By ?dągęąć sympatyczną, białą, deii- 
bsrną i piękną skórę na twarzy i rę
kach, juk i Pa całmn ciele wolną od 
wszelHcL nieczystoś i, jak trądzików, 
piegów, llszai i t d. u-yweć tylkc na 
stępujących- zgtda nieszkodliwych doti.J 
niedoścignionych przetworów - wakryp.: 
kremu lowakryrowsncgo w słoikach po 
3  K i i  K, lewakryntwej wody tcalefs- 
wtj we Ib sskacŁ po 3 i 5 K, pudru 
louakrynowegr bf.-łcgo, różowegr i kre
mowego, w pudełkach po 3 i 5 K itd, 
■\\>sy ■ rs zaliczką luh po otrzymaniu 
naleźyteżci. ti Feitłi Nachf, Wltdeń VI., 

Msriahilferstrassu 45.

Skład główny »  Krakowie: J, Hana.c 
i Spółka, druguerj a, ul Szewska 5. Na
dto im  na składz: 9- Reim i Spółka, h tr - 
del eod „czarnym psom** Dostać można 
takż w wieli drogueryacb składach 
perfum i aptekach r  państwie 726 1 3

T T r ^ l r ń w  P°le(>a na obecną porę: Żakiety, płaszcze, pelervn\ 
ts , x i sukienki dla panienek do lat 16.
Kynek g.. 1- Ubranka, palta, kurtki dla chłopców do lat 14.
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WĘmi s i i e

SIMON-

Powagi fachowe uznały Hola polskie pasty d o  o b u w ia  i metali za rajlepsze ze w s z y s t k ic h  o b c y c h  i k r a jo w y c h  w y r o b ó w .
w 1 “  > n a H a H c a a M H M H H a M H H H M n a M H H M a n M H M H H a B a H M H H B B a a H H B « n n H n H n B M m B R W B a M H i H H a n a n m n a B a B a a n

Miliony ludzi czyszczą 
tylko pastami

W
które (iesza się śwa- 
tową sławą

Laboratoryum 4-te Technologii chemicznej c. k.
C z y ś c i w u  d l a  m e t a l i .

Przedstawiona do zbadania pasta do metali przez 
\\ P. Stan.stawa Hofa w Krakowie, okazały przy bada
niu następujące rezultaty.

Czyściwo to jest tłuste, smarne, ciemno zabar
wione, słabo kwaśne, czyści metale łatwo i dobrze, 
nadając im ładny połysk i nie pozostawiając na meta- 
lacu rysów

Kompozycją i sam wyrób należy uważać za dobre; 
po oczyszczeniu metal, jak to ma miejsce zwykle, po
winien być wytartym do suchości.

We Lwowie, dnia 8-go grudnia 1908.

Szkcfy Politechnicznej we Lwowie orzeka (streszczenie)

P a s t a  ( i b u w t o w a .
Składa się z terpentyny, wosku i czarnego bar

wnika anilinowego.
-Jadana pasta obuvviowa me zawierając sadzy, 

sfciodiun i kwasu siarkowego, posiada skład
korzystniejszy

od i n n y c h  tego rodzaju wyrobów i niewątpliwie 
przewyższa je pod tym względem

P r o L  B r .  P a w l t w s k i  m. p.

Dyrekcya c. k. Zakładu naukowa-doświadczalnego 
dla przemysłu skórnego w Wiedniu.

Wielmożny Stanisław Hof w Krakowie.
Pańską pastę do bucików zbadaliśmy i orzekamy, 

że takowa składa się z najlepszej jakości tłuszczów 
i to tylko takich, które skórze nie szkodzą, nie powo
dują jej twardnienia i łamania się, lecz utrzymują ją 
w stanie miękkim i trwałym. Oprócz barwnika anilino
wego nie zawiera ta pasta żadnych innych substancji.

Jako środek do czyszczenia osiąga niebywały sku
tek nadając obuwiu silny, suchy połysk i przez to za
pobiega przylepianiu się pyłu.

Wiedeń, 4 listopada 1908.
Dyrekcya c. k. Zsiadli iiaukowo-lioświadczalnedo dla przemysłu skórnsgo w WiKlnis

pastą niech czyści ka
żdy, komu zależy na 
długiem używaniu obu 
wia. 828 1 10

N a s z y m  p r z e m y s ł e m  z w a l c z a j m y  N i e m c ó w !  ^

. d l
pieparaty warszawskie W. Rlimeckiego 

i Spółki.

„IllliibUilłli I LINII przeciw łupieżowi.

łasili przeciw piegom i opaleniu 

i s a s i  Palli na wvde!ika(uienie cery.
oraz

t e  anielski
i plamy

1’ulecają:

H I  M i  J UMIL
R j a e k ,  l i m a  A -B . nr, 2 3

Ludny ogród
360 □  sążni, z W e m  parterowym o 6 ubika- 
c yach, naw^uik ilwuofi ulic, ewentu tlnie d w ie  
parcfcie  b l d ow lau e w najzdrowszej dzielni
cy Krakowa do sprzedania, /głoszenia' K. An 
gelns, ni. św. Marka Ul. 527 6 10

Sprzedam suknie
jedwabną, liliową, raz, używana. Biało- 
błuCka, al. Felicjanek 1. 21, Ii piętro 

oficyny. 790 3 3

ro A g i p  mm,
JAM K L IM K IE W IC Z , KRUKÓW

ul. f lo r y a d s k a  1. Z 3.
przyjmie za ra l jeszcze jednego rutynowanego 
p o m o cn ik a  a g e n cy jn e g o  z działa deli

katesów. 308 3 3

L. 659 813 3 3

K o n k u r s
Magistrat miasta Tarnowa rozpisuje 

konkurs na prowizoryczną posadę in- 
życiera kierownika biura wodociągo
wego celem przeprowadzenia budowy 
wodociągu mieiskmgo w Tarnow ie z idą
cą roczną 8000 koron, tudzież w razie 
zadowalającego wywiązania się z zada
nia jednorazową odprawę 40o0 koron.

Posada est zaraz do objęcia po za
łatwieniu zgłoszeń.

Bliższe oznaczenie stosunku umow
nego będ/ie przedmiotem osolmego kon
traktu.

I biegający się o tę posadę w inni 
wprost,'lub za pośrednictwem swej prze
łożonej Władzy wnieść podanie do tut. 
Magistratu w terminie do 10 iuiegc 
19' .9 i wykazać się świadectwem u. 
egzaminu państwowego z Wydziału in- 
żynieryi i udowodni'' specjalne uzdol
nienie fachowe i wyniki dotychczasowej 
praktyki w dziale budowy wodociągów 
oraz znajomość języka polskiego i nie
mieckiego v,r słowie i piśmie.

Opis przebiegu życia pożądanjin.
T a r n ó w ,  dnia 16 stycznia 1909 r 

Magisirał.
Burmistrz 

D r  L e r t i l .

m
A iOŚti&l

najtaniej ! 3U 2 4
a kg. nowych, dobrze dartych K 9 60, 
I ąisz h K 12 — , 5 k g . białych, jak 
p ... 'miękkich, dartych K 18. lepszych 
24 K. 5 Kg. jak -nieg białych. jak puch 
miękkich 3'- K. lepszych 36 K. 5 kg. 
najleps ...oh dartych 48 K 5 k g . jak 
śnic-g błttłyab. jak puch miękkich, nie- 
dait.\ h 24 K. 30 K, lepszych 36 K 
Pa•JJ! biały. kolosalnie napełniający, ‘ f,kg 
K i 60. 4 80. 6 40, 6'—. Wysyła się o- 
i.ł tui" za zaliczką YYym i.na dozwolo
na za zwrotem porta. I). S ch n u n u a - 
Cher. handel pierz.. Tna?. 237 Czechy.

poszuKuJcmy
i wynagradzamy korzystnie uzdolnione
go akwizytora działu życiowego, który 
dostarczyć może pewnych i odpowiednich 
ubezpieczeń i posiada zdolności do orga
nizacji agentów. Wymagany dowód 
uzdolnienia.

Oferty z określeniem w ieku i dotych
czasowego zatrudnienia pod napisem 
Austryackie Towarzystwo" poste re

stante Lwów, za okazaniem kwitu inse- 
ratowego. . 744 2 2

Kawaler
urzędnik państwowy, z płacą roczną 
8168 kor., lat 40, wątłego zdrowia, oże- 
u się z panną lub wdową bezdzietną, 
koło lat 30, łagodnego usposobienia, 
gospodarną. Za dyskrecyę ręczy się sło
wem uczciwości. Adres, J. Ć. *5. poste 
restante P s d g ó rs e , 340 2 2

Najlepcze i najtańsze

łiiimijhi
i f1 ►'  ̂ najpię-miejszycn
I  j  j  głosach , o basach

!; ' bom bardo wy ch i hc-
likonowych, bardzo 
pięknie wykonane — 

poleon. fkbryka instrumentów

O .  L e e ^ f l i o i e ^
330 ul. Jcrusa>enłs’4a 13. T 2j
Cennik za darmo. — Zaprawa dobra a tania

Młodszego pomocnika handlo
wego do pracy w magazynie.

Dwóch pomocników piernikar- 
•skifth zdolnych w ubieraniu (szpryen- 
waniu).

Stróża fabrycznego.
Parowa fabryka biszkoptów 1 cu
krów Stanisław Gurgul w Jaro
sławiu. 814 3 3

Dovrodai*: nrW ownie zebrane 
f t  . j y  ^ r  j  wszelkich stanów i krajów 
- P - la l  w b j  do przesyłania ofert z porę- 
izrniei 1 porta w Internat * »r« s * jn  Btire a 
J o d d  R m e iu w  ig  unfe S o h /e .  W ian, I 
rionncnfelsg. 21. Tałefon 18381, B udapest, V., 
Nador utcza 20. — Prospekty franco. 238 12 52

L i i i  ii i  m m i i i *  u o .
do „o fekcyi i do uz.ytku irywatnego 
w każdej potrzebnej objętości, w najno

wszej, bardzo pięknej formie pole.a 
A . R a r m a r t e i* ’ *  -\ ad iT .

P E T E t t  P E H A M
810 2 30 fij.-ten Atelier 

W ien, Ł . O olosch m ied g asi,*  10.
llnstr. cennik „S“ za darmo, opłacony

Gtyroliy muzyczne
-skrzypce, harmonijki,, cytry, flety 
itd. itd. najdokładniej wykonane, 

poleca 
c. i k. nadw. costawca

l l t w s  K O N R A D
Briix, Nr 717 (Czechy).

Skrzypce K 480, > 50; smyczki K 
0 80 . I — ; harmonijki K 4'80, 5'20.
Wysyłka za zaliczką. Niema ry
zyka' Wymiana dozwolona lub 
zwrot pieniędzy. Główny katalog 
z oOj O odbitek na żądanie za dar
mo opłacony. 320 6 10

Generalne zastępstwo: Kraków, Wrzesińsita t.

W a c h l a r z e
r ę k a w i c z k i  w i e c z o r o w e ,  p o ń c a i g c h y ,

m y i l ł a ,  j p e r f i u n y  i  t .  mL - -  poleca
k o t l e ,

C

p i s d r y ,

S Z O Z U R t C O W S K
KUAKĆW, GRODZsiń 2 .

Ceny niskie 1owai' dttboiowy. -■ m

m o m m

T-. 3386,908. 601 3 3

Wydział powiatowy w Krakowie o- 
ogłasza uimejszem

Konkurs
na posadę lekarza okręgowego w
Liszkach dla 24 gmin, i 10 obszarów 
dworskich z płacą stałą 1200 koron 
i z ryczałtem na koszta podróży 500 
koron.

Kandydaci mają wy Kazać:
1) prawo obywatelstwa austryackiego;
2) dyplom doktora medycyny;
3) znajomość języków krajowych;
4) praktyki; najmniej dwuletnią w za

wodzie lekarskim.
5) dostateczną fizyczną zdatność (przez 

świadectwo o. k. lekarza powiato
wego) ;

6) nie przekroczony wiek 40 lat.
1’rawa i obowiązki z tą posadą po

łączone, określone są §§ 8, 11, 14 i 15 
ustawy z dnia 2 lutego 1891 L. 17, 
dz. u. kr. względnie z dma 5 paździer
nika 1906 L. 148 dz. u. kr. i rozporzą
dzeniem wykon.twczem Nr 82 i 83 dz 
u kr z roku 1891.

Posada obsadzona będzie prowizory
cznie na rok 1, patem może nastąpić 
stabilizacja.

Podania wnosić należy do Wydziału 
powiatowego ,w Krakowie najpóźniej 
iS lutego 1909.

Kraków, dnia 22 grudnia 1908.
Wiceprezes: *Sekretarz
Skrzyó«ki. Staliej.

:: Uwazac przy zakupme : 
szczególnie na znak o obronny

. . B K S
miotemm ł o t e m z

Ż ą d a ć w s ią d z ie tylko k a lo s t y10

m im mDostać -aźM hanalumożna rodzaju(17

N i e  ś l i z g a j ą c e  się
prawdziwe

rosyjskie k a lo s ze

1 . M l i l e f ”
Zup ełno poręczenie z a  jakość i trw a ło ść !

lf0jł!ST

W w i
Poleca się jako markę renomowaną _ 
nabycia w pierwszorzędnych handlach i 
lok dach. — Zastępca na Galicyę: Mail 
r y cy  L usfig , L w ów . 222 5 7

N i e  m o ż e  b y ć  nigdy zbyteczną obIpożuość, 
gdy chodzi o zdrowie i piękność. Nie należy więc 
używać kosmetyków, które za sobą mają tylko 
szumną nazwę, a nie poleca i c h  doświadczenie. 
Natomiast rozgłos, zdobyty przez k r s r a  S in soa  
jest pewną rękojmią, że od niego niema lepszego 
środka do zatrzymania świeżości i elastyczności 

skóry na twarzy. ,3y ’6

h sądowo TiSfor. uprawa wua

iSCM filPlil IflCZPłtZyCta r .

P I£ N I I jU Z V  J A K  L O D U
zarobię mężczyźni i panie w każdej miej
scowości przez łatare poboczni, zajęcie 
Zgłosz. kartą kor. rrzyjmnje pod Nr 68 
e«.spedycya ogłoszeń Edward Biann, Wie
deń. L Ilotenturmttrasse 9. 249 10 10

pod firma

K. 5/ACfl ICHM0RSKI«  ??M0m£
p rzy  u l. św . G e rtru d y  pud N r. 4

wyrabia pod kontrolą komisy7 Przemysłowej Ton, Lek. Krak. polecone przaz toż Tow

w o d y  m i n e r a l n e  s z t u c z n e
odpowiadające tkład“ m chemicznym wodom: BILIŃSKIEJ, GESślI i Ul E RS KI EJ SEL- 

1ERSKIEJ, MCHY, MAHYENBM'ZKIEJ, UeUBCBG, KISSINGEK, tndziei

s p e c y a l n e  l e c z n i c z e  36 e o
jak: litową, bromową, jodową, żelazistą kwa ną, ora? w  o d y  leczn icze n iir t l i .ltu 1' 

z przepisu P r o f .  J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach. — Cenniki na zadanie france.

:D n ż y  n ź ltm
na I  piętrze przy ul. Szpitalnej 17,
nadający się na lokal dla stowarzysze
nia. magazyn łub skład, każdego czasu 
do nynajęcia. Wiadomość pr/y ul. Szpi
talnej 17, II p., od 2 — 3. 820 4 7

C h ł o p i e c
zamiejscowy, z ukończoną U-gą gftttnn- 
zyaiuą lid) llf-cią wydziałowa, '.najdzie 
umies/czoiue jako piaktykant w domu 
liandioayi. pod firma. J. Fedo>AWtCZ 
tv K rtn o n ie .  ais 2 a

Znajdująca się wr odległości 1 kim 
od Wadowic:

FabryHa papieru
liiiiszynowego, papy, torebek sklopowycłi. 
zalrndniaja.ca około 50 ludzi, może być 

wolnej ręki do sprzedania, 
llijższych wyjlśnień udziela tut ż.ą- 

di me 3 r  F ra iłt lszek  G óra, adwokat 
krajowy w Wadowicach, jako zaiządca 
masy konkursowej. 3*4 « 3

H i  M t e im  kapitału. T» “
wspóliiikńw do pruicktowanycli awoicli interesów. 
W. P. II. poste restante Kraków. 405 7 16

P o s z M
iLi wyjazd bony izracl. Ko dwn chłopców w 
n-.iola 7 i 9 hr. mogącej mlzielat^.niinki ze 
szkoty lodowej języka francuskiego

Windcmiość: Kornlnuiser. Kraków, ul. I ur- 
J>w ka 10, I piętro. 510 3 3

5i'WSkl suszona t r. 1938
1 kg. 3 K, przy odbiorze :» kg. oplatnie wy
śp i za zaliczka Tum. Halounka. Svetsc fl Bi- 

liny, t zechy 643 2 3

] S l»
stroiciel foitepianow i pianin

■ •rzyjmuje też wsz,eikie reperacye po 
cepacli umiarkowanych. Krabów, Mrto- 
dO'VV 31. 554 5 5

Ś r a f t f A "  csz.
jiaicca się pp. 1'ektorom. tudzież Sze.oon "ej 
1‘ubliczuości. — Wykonuje masaże cało lab 
e^ę-ciowe, również podejmuje się a.-ieki nad 
iiia-ymi. Ż Bzacuakiem J. RadOJlSita, Jagjel- 

! ;ka 7, parter na prawo. 647 I 5

KTO
sieide lub swe dzieci chce uwolni1, b

KASZLU
chrypki, kataru, zaflegmienia, nieżytu 
krtani, uporczywego kaszlu niech kupi 
t/eli prz“ z lekarzy wypróbowanych i po

lecanych

E l U S E K A

z 3 jodłami
5 .5 0 0  not; ryalnie uwierzytelnionych 

świadectw o ich skuteczności.

Paczka 20 i 40 hal. Dawka 80 hal.
Mają na składzie w Krakowie: t>r Jh

liusz llausmann apt. pod Białym Orłem, 
K Wiszniewski npt . E Gralewski apt.. 
N. Iłartmański i 8p. apt., Jar -iacud/iń- 
ski a p t , W  /  (Krucki a p t , Wiktor Itc- 
dyk apt., Z. Marcoin apt., F i Ksaw Mi- 
'.uoki apt.. M. 1’roń apt., A. Reifer drog., 
Ludwik Rosenberg apt . pod Murzynem-, 
.!. Zacharski drog ul Dietla 48, J. c|a 
nak i Sp. drog.. Z< poth i Sp. drog., W i
śniewski drog., Stradom 7. Kasimierz -Tę. 
tlrzejowski drog, Antoni Paehncki drog.. 
I.udwik Rosenberg apt,, St. Tomaszew 
ski drog.j Z. Komorowski drog Kloreań 
ska 33. %  Podgorzil: L. Łuc.zko apt, pod 
Koroną, D. Matula, apt. W Radłfw i1: Z. 
K ozieiki api W Pomorzanach W  iad\ 
sk w  l)crk -ez apt. W Aielie.zce: D - Z. 
M icziński o. k. apt. salinarna, Air, Xy- 
gmiuit stehlil W Rymanowie W .Ila la - 
dowicz apt, W Mowym Sączu: Marcin <!o- 
rzecki apt , A Jarosz ajit. W Stary n Są
cz A. Bojarski apt W Jaw orm if A. 
* ela/t apt. W Zarnobrzegu: F 'Denker 
apt. W Bailgrod-ie: st Faliszewski api. 
W Rozwadowie: Stani ław Czernecki apt. 
pod Opatrznością. W Kałwa, y i : Józet Kun- 
ze apt. w Limanowy: Zubrzycki W itołd 
apt.; w Grybowie: Modhod Józef ipt. 
w Dąbrowie: Heinz Walery apt. W Cięż
kowicach: Ii Konieczny apt. W Nadwor
ny: p. E. Heller apt W Andrychowie: 
Mr Alfred Stepek apt. W Pilźnie: A. Pa 
derewski apt ; W Chrzanowie: B Sporysz 
apt, W Nowym Targu: Emil Sehein apt. 
W Czarnym: Ignac Trybuła apt W Mu
szynie: Edward Rudy apt. rf Nisku: 
Leon Korecki apt. 275 11 24

Magisier
fainittcyi

uiłsićririp i r e t u r n  d p I rirnncn*ui i npcfiittuirui Utrzymuje na składzie w wjelkim wyborze perfumv oryginalne i na wapę, pudry, mydełka, wszelk-e W taSUUHH ^  dli ej liruge yi I jJBnumciyi szcẑ flJ?.j ŁZuZ^ ^ 2kj) -odL; kosmetyczne i toaletowe. -  Wyroby gumowi i opatrunki, pasy
(składu aptecznego)

=  w Krakowie, przy ulicy Sławkowskiej Nr. 1. =  
©raz FILIA, w Hotelu Europejskim, obok dworca kolejowego

brzuszne i przepuklinowe, opaski hygieniczne dla Pan i t. p

Zamiast wyrobów pruskich MU l (łfci

Wysyłka ua prowincyę 
—  2 razy dziennie. —
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Z M IA N A  LO KALU !
M a g a z y n  w y r o b ó w  } u b i i e j ? a k \ c h

W I K T O R A  C Z A P L I C K I E G O -
istniejący od 20 lat w Rynku głównym Nr. 7 p r z e n i e & f o n y  z o s t a ł  T u
’  u k n . n i i e  ISlP 1 ,  vis ś, vis kościoła św. Wojciecha i poleca swój skład 
wyrobów złotych i srebrnych w najnowszych fasonach. Przyjmuje zamówienia. I 
iCperacye i zamiany. Największy wybór pierścionków zaręczynowych Na skła- 
dzte zegarki złote i srebrne z najlepszych fabryk szwajcarskich; srebro do wy

praw ślubnych gotowe na składzie. 346 6 12

H M  odiłouczatóu Usuwa nadmiar tłuszczu ludzkiego ma
jąc przytem własność umacniania i odmłodzenia organizmu. Cena 3 K
Y MMI gHd7jI’ wJ’delikdCa i wybiela, już po 2-dniowem
III r Uf iJ U iy M m U W y  użyciu szorstkie, popękane i czerwone ręce.— 
C!ena j. K.

PostylKf piersiowe flegmienie Cena 70 hal. ' ’ ^
Płyn luli plusfsr HO OtfClSKi nagon̂tŷlbr̂wkl[
70 hal., plastra 80 hal.

wśmieria niezawodnie, wsztdkio hole reumatyczne i gość- 
K l UIIIUIUI cowe. Cena 1 K

Wytyczny snład

w aptece pod „Białym Orłem
w Krakowie, Rynek gh Linia a-B, 45 ;

i i

THIEHREGO B4LSAM
jedynie i wyłącznie prawdziwy z zieloną 
zakonnicą jako -  a>uem ochronnym 

»icuv4«)yaiiiV skuteczny śr jdok leczniczy we wszystkich chorobach pld* 
cnych I piers: bw ych, łagodzi nietT t i zmniejsza w. lzieliny, uśmierza do

kuczliwy kasze' i leczy takie nawel zastarzałe cierpienia.
Działa wybornie w zapalenia garła, chrypce i wszystkich dolegliwościach szyi Ud. 
Usuwa gruntownie k idy stan g&rączkewy. Leczy zdumiewająco wszelkie choroby 
w,troby, żołądka, kotkę i darcie w brzuchu Usuwa ból i leczy żylaki i hemoroidy. 
Skutkuje, i uwalniając łagodnie i czyszcząc krew. czyści nerki, usawa hipohondrwe 
i melancholię i wzmacnia apetyt i trawienie. Służy wybornie przeciw holowi zębów, 
itb próchnieli..i, psuciu się dziąseł i wszelkim chorobom zębów i ust, zapobiega od
bijaniu się i nieprzyjemnej woni. Służy zewnętrznie jako "cudowny lek na wszelkie 
rany, o p a rzen ie , o d m ro że n ie  cz ło n k ó w , w frzuty, usuwa ból głowy, szum w u- 
bzs h, darch, gościec, ból uszu i t. d. — 12 małych iub *i wielkich f 'aszek lub I 

■dzo wielka tiaszka 6 K — T h ierre fjo  cu d ow n a  m js e  ce n ty lo łio w a  2 dawki 
K b 60. — Źródło itŁDycia Apteka pod iniołem Stróżem aptekarza A. Thierrego 
w Pregraazie pod Rohitsch-Sauerbruun. Składy prawie w każdej aptece. Hurtownie

w składach aptecznych -*034 3 10

ZnakomitaKcrhia i wieżą
w s z ę d z i e  

w kraju 
do nabycia

nasion, drzewek i kmiotów
-A ^ • if - *

■i n a  r o k  1 9 0 9  Z

w K r a k o w i e .
Rok założenia 18&3. 134 6 o

Hasczyrieikc isiazyltl _
z paten'om wiedeńskim, uczennica nrof. J. 
Dachsa, udziela lekcyi gry na fortepianie, ns 
zyczeme przygotowuje na .r, i „ v kurs do ki n- 

serwatorj nm wiodeńskiegc 
Zgłoszenia przyjmuje od 10— j , ' wriąwszy 

niedziele i poniedziałki. A m e l ia  Kos a c h  
ul. Pijarska 9. parter. ’ 667 3 3 *

f wysyłam takowy na żądanie darmo i opłainie,

ISasiona pochodzą częścią z produko}i krajowej, częścią zaś z Angin, 
■Włoch, Francyi i TTolandyi. sro s 2

wszelkiego rodzaju na bieli- 
źme, na sukniach, artystyczne 
i kościelne wykonuje znana od 
w ielu lat z Czernichowa pierw- 

szorzędna 686 3 10

Ifd SeZOO Ktirn(KOOlO(Oy P° — ułożone bukiety ślubne,kotvlionowre etc. po cenach przystępnych*

Herbata z Brodów

lerbnta a Brodów I

Od dawien dawna z swej aooroci I zapdcttu znana prawdziwa
H e r b a t ę .  r o s y j s k ą

1 zbioru majowego, poleca handel 7 100

W . A D A M O W I C Z A
W B rod ach  na pograniczu rosyjskiom

1 lunt „Familijnej11 bardzo dobrej ...............................K 2 80
1 funt „Melaoge de Moskou11 w oryg. opak., najlepszej 5'— 
i iilmperrol11 cesarskiej, w oryginalnem upakowaniu 7'— 

nut , ,(,KrucliL z najlepszych herbat kwiatowyoh 2*40 
Kawa Ceylonpaiona gorącem powietrzem 7 , Kg. ] L-go i 2-20 
Bulion wołyński 1 kilo 1 ............................................k  6-40

L .  F R E E C  K n t t w
z w atą Salvesol

T u m  cygaraowe egipskie, o z d o b n e  —  dla wybrednych smakoszy.
r6w" V  nic czernieją, »ma» mają łagodny, nie spalają sio szybko, 

wskutek tein vin jest chłodny, eo jest wielką zaletą tutek cygaretow rc)
Każdy palący tytoń, chcąo u . knąć zatrucia nikotynę, vinien palić tylko w cy

garniczkach szklanych z watą .SalYesoU; pochłania ona n.kotynę, a wito usuwa iei 
szkodliwe działanie. 104 1 O

Oryginalny pakiecik „Waty Sahesol“ wystarcza na 200—400 p a p ie ro só w  lu b  cygar.
100 cygarniczek szklanych 1 K 2 0  hal. 
P aklecik  w aty vSaIvesoI“  3 0  lub 6 0  hal. 
lOOO tutek cygaretow ycL „D a lm io s“  K  3*20.

Wyroby te poleca:
Zakład przemysłowy wyrobów papierowych

„ N 0 R 1S “
M r .  U l .  B e l d o w s k i ,  K r a b ó w .

&  £&■ ^ *

Na Karnawał! • E

Ciągnienie dnia 1 lutego, M o n a  wygrana 300.000 frantów.
LOSY TURECKIE

L o u  liirecn i*  są obecnie mG^nniej ;zen? minerami wartościowemu, gdyż dają na rok 
0 aągnień o gMwnjoh wygranych 6OO.OCI0, 390.000 franków i licznych wielkich w granych 
pobocznych, Najmniejsza o g r a n a  240 franków, około 228 K,

Sprzedaję losy tureckie za gotówLę pudług dziennego kursu, lub polecam 
1 los turecki na raty miesięczne po 7, 8, 10 K
5 losów tureckich „ „ „ ,  ą  « ,  50 K

3® n n n n 71 n 60, 30, 100 K
2* i 11 n n n n 160, 180, 200 K

Ustanowieni najnusztj ceny podług każdoczcsnego dziennego kur=u. Niepodzielno prawo 
j Wle dokumentu kupna sprzedaży, wystawionegop odług przepisów, zaraz po złożenia 

v szej /a tj wprost u mnie, najlepiej przekazem pocztuwem.

EDWARD URBAN
**“ » :  (S Io ,.» .a « t , W M U I  P u c  2 3  _  2 5  ( .  i , . ,

‘ nv ^ ' stałych odsprzedawcuw przyjmuję wszędzie.
Nl8ŁlecenJ 42! 4 5 • Dobra prowizy.

(Neusteinowskie pigułki Eizmety)
j wszysUcteaK podohi emi przetworami pod każdym względem należy się im pierw szeu- 
l •itkiem*’ h  vie -Zalv,eraią żadnych szkodliwych suastancvj; używane z bardzo wielkim

środel Ir - ro . c . dolnych organów ciała, rozwnlniają łatwo, czyszczą krew żaden
zniczy me jest korzystniejszy i przytem tak zupełnie nieszkodliwy do zwalczania

Zatwardzenia
n rza go źródła uardzo wielu ehe-ób. Z  powodu ocukrzonej formy chętnie zażywają 

Pudcłk, .• • , je nawet dzieci. 230 10 20
indołck’ a wi>rUjoa  ■ pigułek kosztuje 30 halerzy; zwój, obejmują iy 8 

' u o zk kosztuje tylko 2 3. Po otrzymaniu naieżytości!
. u_fL, wśjB';ła zwi,j pigułek >płalnie. . jUitrzezenie! N2 S ł . i » f ^ ô <* v®ni -  ega, 8ię usiin' - *.6w p»OMV kaMe pudełko 1 S i . pifl.u,ek fozwalmającycl *. . rawdz.we t,,ko  wtrfy, ! gdy ha* pudełko i oouczeme opatrzone jest naszym p, aj,, nRt ™ i

kołowanpn znakirn ooiijoonym wyuiżniętym czerwubo^zaruym.dmkiom Sv»
Leopolr1 l potfpin nr „Filip Neostein, cptekarz". Nasze piutókotowum opako- I 
wanj musi mieć podpit. naezej firmy, Apteka FILIPA NEUSTEiNA 0 Św 
Leopcidem Wied ... i ,  Plankengas.^ 6. — Skład w K aowle w apteka!*-" 

K. Wiszniewskiego, W. Redyka I K. Jahra (dawniej Gr ilewsl iego)

Największa w Monarchii
Fabryka obuwia

p o l e c a  p o  z a d z i w i a j ą c o  n i s k i c h  c e n a c h : ł i ; : - - - - - - -

Pantofelki lakierkowe, salonowe i do tańca, b. eleg., wysokie obcasy K  3*80
dtto la skórzane ( C h i c . ) ......................................................   . . fJ 3*—
dtto białe bardzo e l e g a n c k i e .............................................................................  4*20
Bardzo modne i eleganckie i^antofelki lakierkowe w krzyzowe paski fl 5*60

na 2 paski

pantofelki czerwone (do kostyumu) bardzo modne 
szewrowe

„ lakierkowe salonowe i do tańca niskie obcasy 
Pantofelki białe, krzyżowe paski, eleganckie i modne 

„ „  na 3 paski . . . .  i  i
\ * 'i Yr

czarne z la skórki, krzyżowe paski i i 

Damskie półbuciki lakierkowe najmodniejsze .  i

Męskie „ » » . 1 1
Męskie lakierka salonowe „ .

. „  5 - 6 0  
7 "—

5 - 5 0
6 - —

3 - 8 0  
5 -8 0  
5 - 8 0
4 - 8 0  

7 - 5 0  
9 '—  

7 - 5 0

u

»

n

N

»

W

T I

II

II

II

N lC   ̂ V I I O k 3 Z V S  Damskie buciki sznurowane lub zapinane, także
do ślizgawki na pół wys. obcasach, wielkości 

DOPÓKI ZAPAS WYSTARCZY Nr 35, 36 i 37, para . . . . K  5 * 8 0

N ffifrifoktTU  wykór kaloszy oryg. petersburskich w różnych fasonach, tak- 
IlUJwlvlVJLr7  że na amerykańskie obuwie po nader nlsKlch stałych cenach fabrycznych.

% * > m 554 2 2

A l f r e d  F r a n k e l  S p ó ł k a  k o m .
Febryczny magazyn obwiń

Zastępca L. 5TEIGLER
K R A K Ó W , R Y N E K  G Ł . 1 4 .

„Im. Rrót. Jn<tolrt“.
(i? KraKourt^JRanonlczaj^ zz.

Karetki
jtdno-konne, faetnny nowe i używane, 
w dobrym btanie, wózki resorowe nowe 
i lŁitdanery ma do sprzedania oraz przyj
muje do naprawy Józef Ból, majster 
kowalski, Krowodrza Nr 133.

652 4 -4

PEHiyUHflT „LITh'UAIlifi‘‘
w Krakowie, ul. Studencka I. 2,

poleca dla osób przejezdny ch poKoje z ca- 
łodziennem utrzymaniem lub same po- 
kUJe; również wydaje obiady smacznie 
przyrządzone na abonament poza dom.

226 6 C

W ażne
dla F. T. Architektów, Inżynierów, Budowni
czych, Przemysłowców i Właścicieli realności.

Wykonu ę wsze kie roboty w z ikres ciesiel
stwa wchodzące >d najprostszych do artj sty
cznych, sumiennie i dokładnie po cenach no- 
żliwie najniższych

Aleksander Karwat
egz. i konc. majster ciesielski, Dębniki koło 

Krakowa. 567 4 8

mogą się czesać i nabywać po 
cenach nader umiarkowanych sta
rannie wykończone w t rkocze. loki, 
grzywki, podkładki, postiże i inne 
tym podobne wyroby z włosów.

509 3 3

K

Ignacy Blaufeder.

i  t 'lU a
do sprzedania w Dębnikach obok Krakowa pn y  
nl. Kraszewskiego 8, na wysokim parterze, ma
jąca cztery pokoie obszerne, łazienkę, kuchnię, 
spiżarnię i inne wygody, w suterenach ubikacye 
mieszkalne, otoczona ogrodem owocowym, i  
którego można wydzielić p .rcelo pod oudowę, 
Odległość od tramwaju elektrycznego 10 minut, 
od rynku krakowskiego 20 minut pieszo.

Wiadomość u właściciela na miejscu oe. go 
dziry 4—6 popo:udniu. 494 8 11

iam t

Na Karnawał!

m r  Spr-ed-jiych 50.000.
Nie p ła c i s ię  c la l p o rę cze n ie  I Wymia 

d o zw o lo n a  lul* zw rot V n iędzy .
Nr 3(X>7,: 10 klawi, zr, 2 

rejestry,28głcsów. wiel
kość 24x12  cm K 4*80 

Nr 6571/ , :  10 klawiszy, 1 
rejestr, 28 głosów, w.el- 
keść 30x15  cm K 5*2& 

Nr 656'Y( : 10 klawiszy, 2 
rt j eetr v, 28 głosów. ■ wiel
kość 30x15x!ie K  b-40 

Nr 3053/t : 10 klawiszy, 2 
, rejestry,50głosów,wiel-
koćc 21x 12 cm g  6*20

Nr 663'/*: 10 klawiszy, 2 rejestry. 50 głosów, 
Wielkość 31x15  cm K 8 ’ - -

Szkoła do samouczenia do każdej harmonii darmo. 
Wysyła za zaliczką c. i k. nadworny dostawca

KAN& K O N R A D
D om  w y s y łk o w y  instrumentem , m u zy -

jz n j  eh, Br A.. Nr €14 (Czechy).
Główny Katalog z 3000 odbitek na życzenia ka
żdemu opłacony za darmo. ,51 2 6

m K A R W ilB  flŁ  poleca WACHLARZE, RĘKAWIOZKI, szale jedwabne, wstążki, grzebienie ozdobne do fryzur, 
wstążeczki do kotyliona HM PAKkl Illodlie, PERFUMY i pudry franc. i  angiel. Anastazy FBONCZ Kraków, Florjanska 1 7 .



10 Nr. 33. N O W A  R E F O R M a . Robota 23 Stycznia 1909

776 2 7
t « .

235 82 40

Podziękowaie.
WozystKim łaskawym Znajomym. Przy

jaciołom, Kolegom i Rodzinie zmarłego 
naszego syna i bratu, a szczególniej 
Wielmożnemu Księdzu Prot. Siudzie, za 
udział w przenies.enin zwłok do grobu, 
składamy serdeczne „Bóg zapłat1'.
893 Bronisławowie Leszkowie z córką.

M L f t R N l f t  K t t W S T
i ,  voio«ieifśdo«o 

■ 1 hunwwnw
ĘfrliW /fflW  E B*twwbl

Rawy palonej
najnowszym 

i najlepszym spo* 
sobem za pomocą

* 'S ś$  -WWHI ;.ewi*tra
po cenach 

najniższych
ftRAKOW  

1 tV

W. JAWORNICKI.
25 8 O

mtamte gokoie
ze wszystkiemi wygodami do wynajęcia 
od 1 lutego, Długa 6. 898 i  4

Do wynajęcia zaraz
kilka wystaw „klepowych, nadających się na 
otrazy. rzeźby i t. p róg Szewskiej i Jagiel
lońskiej. Wiadomość u właściciela domn ul. 
św. Tomasza 20. 798 1 4

T H E

BERLITZ SCHOOLS
oi Languages

NAUKA 0BC9CH JEZ1IKDW
(ang., franc., niem.. włosk.. ros. etc.) 

według Metody Berlitza 
przez nauczycieli odnośnych narodowo

ści z wy/.szem wykształć, akad.
Od pierwszej chwili począwszy ai do 
końca nuuki, uczący się rozmawia tylko 
w języku, którego nauczyć się pragnie 
Sys*em tr .. zastępuje pobyt za granicą 
Lekcye zbiorowe i osobne ud 8 rano do 
10 wieez. Zapisy w każchm czasie. Le
kcye próbne bezpłatnie ..ądBS prospekty.

Przyjmuje się tłumaczenia.

853 7 O

Pokój umebl. lub bez mebli, 
frontowy, wejście oso

bne. zaraz do wynajęcia. Ul. Szczepań
ska 3, III 870 2 2

R e u m a t y z m , gościec, 
newiaigia i odmrożenia

sprawiaj ą często nieznośne bole Do szyb 
kiego ich zła^udcznia i Uśmierzenia, do 
usunięcia nab, zmiei. i przywrócenia ru
chomości stawów a usunięcia nieprzy
jemnego se.dzeni-, ;,ust zdumiewają co 

niezawodnym

C0HT2H €UMAJf
(nazwa dla mentolowego salicylizo 

wanego wyciągu z kasztanów)

przv nacieraniach. mlęsieniu lub okładach.
T u b k a  1 k o r o n ę .

Pt otrzynaniu K V50 wyiyłi się 1 nok* t s
n 5'" r R tłbtu S.

r n O -- „ 10 „ J 5*
W yrób 1 sk ła d  g łó w n y

ti Aptece fi. fRAGitfllA
c K. dost. dwora P raga-IIi., Nr 203.
Baczność na i._zwę p zetworu i nazwisko 

wyrabiającego.
SK7 An\ vy aftI k ich!

209 7 12

1 1 I f t c z b j j e  m a u t e  s i e  ^ i l e ż ?
jeżeli przez leczenie się podług 

now ego sp osob u  leczen ia
W  m ło d o ści ciężk o cierpiący.

W  w ieku  m ęsk im  o  siln em  zd ro w iu .

nieżyt o s t a l i
a s t i a

cierpienia płuc 
krwawienie z płuc 

dolesliweścl źoM k a
dadzą się usunąć Ten sposób lecŁo- 
nia ulgę i wkońcu zupełne wyzdro
wienie przyniósł tysiącom oaób, któ
re w poprawę swego płożenia już
dawno przestały wierzyć i przez lekarzy zostały upuszczone. Spo
sób ten nie m lic wspólnego ze środkami t ij .mnemi. łest raczej 
wynik om nauzi w jbituch  autorów na polu naturalnego leczenia 
i doswiad :enia, jaki aymiinieni lekarze podczas diagiej praktyki 
zebi Ii na w ię ce j n>2 50 .000  ch o ry ch . — Zażądać kartą ko 
respondeacy aą broszurki „3p.ro spero“ (Miej nadzieję, dopóki 
oddrnhasr-i 86 i tron obejmujący, poucza ona o bliższych szuzegółanh 
r zawiera .rielką ilość pism z podziękowaniami i nznanian wy- 
syła ją natychmiast z a je łn ie  za  Ha rm o

Z pośród licznych lekarzy którzy 
z tym sposobem leczenia czynili sc ’słe 
próby pisze m. i.: Or med. S. w Z.: 
„Zwrócił me uwagę rozpaczliwy wy
padek gruźlicy płucnej w tutejszej 
okolicy, który, jak mi się uaje, Pa
nowie podług swego sposobu leczenia 
swyir przyrządem i ogólnem sposo
bem leczenia tu  polepszeniu kieru 
jecie i t. d. Wasz sposób wydaje mi 
się bardzo racyonalny i aobowiąiuoie 
mnie Panowie do wielkiej wdzięcz
ności, jeżeli mnio w jego zastosowa
niu wesprzeć zechcecie"

Df med. K. w S. (80 lat mający): 
„Moja astma po użyciu Waszego spo- 
sobn leczenia znacznie ustąpiła. t.a- 
pewue nie odmówicie mi Panowie 
swych dalszych rad, gdyż mam tto 
nich jeszcze najwięcej zaufania".

Ur mea. hi. w t „srygzaiem od 
pewnego chorego o We szym wybornym sposobie leczenia i nie 
wabam cię prosie Was o bliższo w tym względzie szczegóły, gdyż 
w interesie mych cierpiących wydaje mi sie to rzeczą cenną żeby 
poznać akże Wasze doświadczenia1 i t. d. Później pisał ten le
karz „Widzę, że Wasz pian leczenia jest bardzo wyborny i jedy 
nie właściwy, o korzyściach Waszych zarządzeń mam zupełie 
przeświadczenie i zgadzam się e Wami w zupełności". P. Otton 
Fr. w D. pisze: Mój lekarz domowy dr B. zalecił mi jak najusil
niej Wasz sposób leczenia. 8fif l  6

SurJnstitni „SLpiro spero", Drezno-tyieaerióssaitz, Scualstr^ssc 190 A.

M e b l e
złocone, w stylu Ludwika XIV, kryte 
starą materyą oraz .jedyny na Kraków 
wielk; wybór mebli antyczno-stylowych, 
do sprzedania. Leopold. Machowska. 
Kraków, Szewska 5, I p. 877 i 3

K u p i e  m  stanie,"przy tem lekki,
silny i zgrabny, o 

Zgłoszenia: J Ł 
Kraków.

dwóch siedzeniach. 
6 poste restante

8ó9“ l  2

Filia Co k . uprzj « .  G alicyjskiego Akcyjnego

Nie truciznę
tylko czyste naturalne piodukty za
wiera środek w droczącym kurczowym 
kaszlu przez lekarzy i klinicznie jak 

najlepiej polecany

Thymomel fcilliie.
Świetne, zdumiewające skutki. 

H F  Zapytać się swego lekarza.
Flaszka K 2 20, Pocztą opłatnie po otrzy
mania K 2 90. 3 daszki po otrzymaniu 7 K. 

10 flaszek po otrzymaniu 20 K. 
Wyrób i główny skład

W  A P T E C E  B .  F R A G N E K A
c. k. nadw. dostawcy, Praga-lll., rir 203 
Można dostać prawio w każdej aptece.

Zwracać uwagę na na
zwę przetworu, nazwisko 
wyrabiającego i na znak 

ochronny.

21L L2 24

Suknie balow e, gotow e, 
paryskie m o d ele , ko- 
styum y, toalety wiły ta— 
w e, bluzki gazow e, ko.- 

ronkow e, poleca

Hagazyn sukien damsKich
Roiłenlî  - Lipscltz

w Krakowie, Mostowa 8.
Zamówienia wykonuje się w 24 godz. 
Ceny bardzo przystępne. m  x 3

Oddział Kasy Zaliczkowej
wchód od ul. Brackiej I. 1,

ud ieta kupcom, rękodzielnikom, przemysłowcom, właścicielom gruntowym itp,
zaliczek  za  skryptem  dłużnym

na spłatę w ratach tygodniowych, miesięcznych lub kwartalnych,
Laziela również

zaliczek  na zastaw  kosztow ności
(złota, srebra, drogich kamieni) i papierów wartościowych. 93 4 o

S I N G E R U
6 6 “

najnowsza i  najznakomitsza ma
szyna do szycia.

SiNGERA
maszyny i

nabyć można we wszystkich na
szych sklepach.

! (o., l a  iSl b i d  i  © ii
Lilie we wszystkich w-ększych miejscowościach. 901 1 o

Adres Tel. Bawełna, Kraków. Kr Telefon: 330.

cie także

(z orzechów 
kokosowych) za rzect najlepsza’

Iest to nie tylko najlepszy i na.crystsry, lecz także 
najtańszy i najwydatniej—., tłirtzćz pośród tych, 

które K ie d y k o l w ie k  kupowałam!

Proszę tylko spróbować!
Nie będziecie tego żałować! 741 i  a

NA KARNAWAŁ!
poleca

A .  EREfe.iB r e  1: ̂  -l & ł
ces i król. dostawca dworów w Krakowie

Kawior niesolony, Ryby morskie, Homary, Langusiy, Krewetki, Ostrygi 
ostendzkie, Sigi, Łososie, Szczupaki, Karpie, Liny.

Majonezy i g a l a r e t y
z wszelkich ryb, Zwierzyna i ptactwo dzikie, Kaprony i Fulardy styryj
skie, Pasztet z dziczyzny, Pasztet rybny. Jabłka I Cruszki tyrolskie, 
„Calyille francuskie11, Winogrona świeże, Miód, Bakalie, Owoce kandy
zowane francuskie (Fruits assortis glac Stara Ż.ytniowKa, Smaczne

wina węgierskie 764 2 7

W ysyłki na prow lncyą uskutecznia odw rotnie.

LDC9AKA R5DLfl m it
wyszły z druku

w wydaniu trzecieni, znacznie z,większoneni. 
Ozdobione portrem  autora i barwny okładką.

Cena kor. 3 —  z przesyłką kor. 3 20.

Do nabycia we wszystkich księgarniach. Skład główny: D. F 
FRIEDLEIN, Kraków.

M m

r
3u
«
s»>

Rai*oi Czaplicki
jubiler, P lac M aryacki I

zawiadamia Szanowną I*. T Publiczność o otwarciu swej filii v iłynku. gl, 1. 7. 
Oba magazyny zaopatrzone w najgostowniejsze towary. Srebro do wypraw 
ślubnych gotowe na składzie. — lteperacyo uskutecznia się bardzo szybko

i dokifwtaie 571 5 5
Złoto, srebro i drogie kamienie zakapuje lub przyjmuje w zamian

900 tuzinów gotowycn otrąbionych

prześcieradeł bez szwu
150 ctm. szerokich, 2 25 metrów długich, z poręczeniem płóciennych, z najlepszej prze-„ 
dzy lnianej, wskutek ograniczenia wyrobu do sprzedania po 2 50 K. za sztukę. Tesame 
prześcieradła, jednak w najlepszej jakości z najwytworniejszej przędzy lnianej, nadające 
się do najlepszych wypraw ślubnych, po 2'80 K za sztok-. Wysyła się najmniej 6 sztuk 

za zaliczka. Za niestosowne zwracani pieniądze wraz z wydatkami

B a c z n o ś ć  ! Broszę nie brać mego towaru za towar konkurencyi. gdyż ja  wysyłam 
tylko towar najlepszy i każdy go ponownie zamawia. 882

S . S T E IN ,  tk a ln ia  p łócien , N a c h o d  •w Czechach.

MŁYN.
W okolicy uroczej, w rejonie miejsc kąpielowych, mamy

Ad sprzedania
z wolnej reki ze uzgledów familijnych młyn murowany II piętrowy, 3 par 
walców Ganzowskich, kompletnie urządzony ua rzece i  jazem betonowym, tur
biną o sile 50 koni, pomocniczą maszyną parową 15 H, produkujący 220 
gonów rocznie, z budynkami mieszkalnem. i gospodarczemi, 21 morgami roli 
i łąk pierwszej klasy Lena kupna 79.1400 o Żgłoszeuia do fa b r y k i  sztu 
czn y ch  n aw  izóur ifT W rób lik u  S z la ch eck im , ooczta  w  m ie js cu , p rzy  
jta c y i  R ym anów  (< ialieya), — Pośrednictwo wykluczone, 727 3 8

J eżeli żo łą d ek  źle  traw i
a wskutek tego są zboczenia i w innych czynuuściach uutroju, wtedy zażywa się sku

tecznie B a ls a m u  D r a  R o s y .
Uznanym za dobry, ze samych wyszukanych, najlepszych 1 skutecznych ziół leczniczych 
starannie przyrządzonym, apetyt podniecającym, trawienie przyspieszająoym i łagodne 
rozwoln^nie wywołująi ym środkiem deraowm, który znane skutki nieumiarkowania, wa
dliwej dyety, przeziębienia i przykrego zatwardzenia np. zgagę wzdęcie, nad 
mierną ilość kwasów i kurczowe hole łagodź, i usuwa, jest D r a  B o s y  

b a l s a m  Ż o łą d k o w y  z apt B. Frapnera w Pradz"
I f 7 P « 1 t  11 w s z y s t k i c h  c z ę ś c i a c h  o p a k o w a n i a
. . U O l I Ł C / ł i l l l c . .  z n a j d u j e  s i e  z a r e j .  z n a k  o c h r o n n y .
Skład główny: Aptel a 8. fRAGNERA, c. 1 k. do sit a w. v dworn, nod

„Czarni m orłem ‘ , PRAGA. Mala Strana 203, róg ulicy Nerudowej.
COBB Wysyła cię pocztą codzień. Cała flaszica 2 K., poi flaszki K I. Pocztą po
otrzymaniu 150 K. wysyła się małą flaszkę, za 2 80 K. wielką flaszkę, 4 70 K. za 2 wiel
kie flaszki, za 8 K. 4 wielkie flaszki, za 22 K 14 wielkich flaszek, opłatnio do wszyst
kich stacyj anstro-węgier. państwa. Składy w aptekach Austro-Węgier. 213 i 20

a hołnin nnln^abip *‘?u im- l l f I D l C  j n l l b M l i U j  (tlił u wgltiili nam
w Krakowie, Rynek gł. L. 14 (dawniej Eilf-j gdzie najlepsze i najtrwalsze kalosze i śniegowce 
oryginalne Petersburskie, Amerykanski< i innych fabrykantów po bardzo niskich 8'iiych

cenach nabyć można. 293 6 7
Najwlgksky wybór obuwls mąskiego, damskiego 1 dziecięcego

• - ■'irjaMsarj*-..... * rSti&asfeantttc. â taŁŁai

PMk i'4.

przy chorobach płtit, K^ziu, aitiyłach, tjezłnścn, tKflnettcy
829 1 33 polecają lekarze, profesorowie z upodobaniem

®  X  R  O L I  1S  ĴFL O  <3 m.
Sirolina poprawia apetyt i sprowadza przeto przybytek wagDciała. Z powodu je j dobrego smaku dzieci zażywają Sirolinę chętnie.

\ a  p o l e c e n i e - l c k a r s k i e  o t i ^ y m a e  m a ż n a  nr a p t e k a c h  z a  K  4 * —  f l a s z k ę .  ,= ~ ‘^r=r-
Żadać wyraźnie S u c lk ły  „ k o t h a "  i nie przyjmować bezwarunkowo naśladownictw ani t. zw. przetworów zastępczych.

    .

Z Drukami Literackiej w  Krakowie, ul. Jagiellońska 10 Rządca drukarni Ł  K  Górski.


